
* Edmund Osmańczyk pisze z Nowego Jorku * Gigantyczny wyścig 

Jumping - sisler 
j Budził szacunek na całym świecie 

* W siedzibie nietoperzy * Małżeństwa księżniczek * 
Macdon nald * Po wyroku na adwokata * Sport Sport Sport Depesze kondolencyjne 

Opłata pocztowa uiszczona ryczałtem Dzl5 B stron I „PANORAH~0 ze wszystkich środowisk 
zwiC1zku ze śmiercią 
prof. Joli ot - Curie Cena 

50 gr 

Wydanie A 

Rok XIV 

W dniu święta 
narodowego Indonezji 

WARSZAWA· (PAP). - Z o

kazji święta ni.u·odoweg-0 - X!II 

rncznicy prok.lamowail.ia nievo

d.!e.dO!ici Indonezji - prz.ypada

Jącego w dniu 17 bm .. przew,>

dniczacy flady Państwa, Aleks.in 

der Zawadzki wys1.-0sował de:pc· 

sz~ i:rnLJ.lacyjną do prezydenta 

l1ep1Lbliki Indonezji, dr Achme

da Sukarr.o. 

Prezes Rady Mil1istrów, Józef 

Cvrankiewicz. prze.s!al z lei s;i

n1ci okaz.ii depeszę ~i'atulacy;

ną nrezesowi Rady rl'li.nistró•.ńr 

Inc!onezii - dr Djuan<lzte .• 

"""~~~ ................. 

i Serdecznie witamy~ 
chińskich artystów~ · 

R1'!>rfi'zcntac~·jny Zespól ł 
Tt>a.traln<>-T<we=ny Cbiń-; 
!ikiej Rc1>ubliki L~•<l"'"·e,i =- ł 
inaugurC'\. ,·ał B'\W>Je wystę, ~ł 
l'T W ro-Js-ce ut'<)C"Z~•s(ym 

przt'd.stawicniem w Teatrze 
:-.;~r-oiłc·RYn' w \Va.rs!l.awie w f 

i ubiegły piąi<?"k. ; 
Rngaly rrrn·grani, składa- ł 

ją<7 siP. .,, fra.lfmentriw s>la-; 
ł rycb O;)!'r i pięk.n.,ych. ory8l- ; 
; na.tny~h ta1iców hldO'lv. eb. ł 

Łódź, niedziela 17 poniedziałek 18 sierpnia. 1958 roku 

Demoonistra.cja w Bos.l-0nie (US!\) w 13 NW."llnieę z1"liuce111ia. 

bomby .al<>m-0wej na JUroszi mę. 
Fot. - CAF 

Pierwsza podróż 

Czy 
dokoła Księżyca? 

będziemy świadkami 
se-nsacji- naukowej• nowej 

Nr 195 (3650) 

Demonstracje 
w XIII 
rocznicę 

Hiroszimy 

w 
PARYŻ CPAPl. Trumna 

7,e zvvłokami Fryderyka Jo1'ot
Cur:e wystaw:ona bę<lz'.e od 
~edz'.eli w Scd>0n:e, gdZ:e do
pus=ni ::<Jsia.ną wszyocy 
pragnący oddać hołd i:mar_ł<'l
mu. W cza&e uroczysto.:;ci za
lobnej, jak~ od!bę:izie się na 
dziedzińc..i So::-bony we wtorek, 
orzemów'.<P...nia wygłoszą: wyso
ki kom'.s.ar-z do .sip~aw ene;:"gii 
11tomo·.,,,ej Franc:.s Perr:n i me
ni.ster oświaty, Jean Berthoin. 
Po tej uroczyst-01ści w pogrze
b:e weźm'.e udZ:ał tylko na.i
bLższa rodzina. 
PARYŻ (PAP). - Do K01nitetu 

I Centralneg-0 Francuskiej . Partii 
Komunistycznej naplywaJą bez 
przei·wy depesze kondolc<l>CYJne 

Przerwa w sesji nadzwycza.inej 
Zgromadze11ia ()gólnego NZ 

oo bratnich partii, organizacji 
mlodzleżowych, kobiecych, związ
ków zaw<>d·owych, od uczonych i 
działaczy Francji i świat.a. 

Cala prasa francuska, od ,,Hu
n1an.ite11 aż do skrajnie prawico ... 
wej, uczciła pamięć wieliciego 
Zmarłego. „Francja okryła się ża
łobą z powodu śmierci jednego ze 
S\\rych naj\Viększych uczonyc.h" 
pisze „Combat". Prawieawa 

Aurore" st,vierdza, że "człowiek 
\'ej miary budził szacunek z tej 
i tamtej strony żela?.nej kurty
ny". 

PARYŻ (PAP). - Premier Fran
cji, gen. d~ Gaµllc, przesiał sy
nowi prof . .JQ!iot·Curi„ dr.peszę z 
wyrazami glębokiego współczueia. 

WARSZAWA (PAP). - Komit~t 

Centralny PZPR przestał do KC 
F.PK cłepeszę kondolencyjną, na
stępującej treści: 
Ląc1,yrny się z Wami w żało

bie i>o zgonie nieodżałowanego 

towarzysza Fryderyka Jołiot-C:u

rie, chluby nauki francuskleJ I 
swiatowej. płomiennego bojowni
ka o pokój i sprawiedliwość spo
łeczną, wielkiego patrioty funcu
skiego, konrnnisty. 

NOWY JORK (?AP). - Już I Lloy<lem oraz .w:ymi=ił in::~- nziatalnośe naukowa towarzysza 

O<i p:ątku c0łab:-0 wyb-11'11.'.e Zl!- r:alizm i k?l-0ncal1z.m Jako zród Joliot-Curie, powiązana ścjillle z 

irtt€:c„owan:e wlaśc:wymi op~a lo wszystk:ch boląezek arab- działalnością spoleczną, wskaz:v-

dam.i s>esji na<lz:·,o:yc:zajn,zj z~~o ,;k.:,eg-0 bwOaLa. "·a1a uczonym i intelektualistom 

Ó 

I 
całego świata drogę walki prze„ 

~~~~~~ny~~ó
1

~~~:n.:~~~~vaw_ Wybucl1 na pokładz1·e? ~~'~i~? ~rI~~~~;:t~'~j:~ui ~~~~ie~~: 
li ~~~~~~~~~~~~~~~~~~fw[;~:-1 Z AG A l) KO vV A. ~~~~~;~~~:~ 0:1~~~te~ei1~:j~~1i~!;~ 

l<Jktach p~ywatrnyd1, odbywa- szyzmu. 

h · · P · Q FA Masy pracujące I'olskt Ludowe], 
jącyc•.. s:ę . ~a . isesJą . amlJe KATA STR której Zmarły okaz:vwał tyle przy 

obe::-n:e o;n.n_a, ze rzeczywlSte jaźni i syn1patii, na zawsze za· 

C<=::yz.je za,;>aodną właśnie pod- . 14 chowają w pamięci postać t.ego 

cza.s tych rozmów i k<>ntaktów, Super-C onstellation szlach~tnego człowieka, uczone-

konlynuowanyeh równ:eż pod- !I go i bojownika. 

czas C>~'?cn.ej µrue:wy w oficja! nadal nie wy1' aśniona * :(. • 
nyc:h obrad;;.·~h, k:·óra potrwa w związku ze 7.!(onem prof. T"ry-

co pon:edz:allw. LONDYN (PAP). _ Ek.spcr~,·- der:-.'ka Joliot-cm·ie, mimster 

Sck!'<!tarz gene:-a.J.riy ONZ za lel<arsk"- Zl"lok .. 34 o".i"'r kat,l- spraw zagranicznych Ada·m Ra-

H k . 1-' · t ·t ... :;A, .,. ~- 0 -- oacki wystosował do roclziny 
:.mma.n:; Joe ...... "W'"'.'.mog wysi - .$trofy sumo.lolu h.olenderski'O;J-O zmarle-go depeszo; kondolencyjną. 

ki na rzecz Z"'Vo'..a...'1!a je,.~e li nil KLM, któr:e wyłowie.no z Depesze kondolencyjne .do Fra-:1-

por.!>czas ob-eonej .s.esji .,malej morza i przewieziono do G>tL I <'usk1ego K<>mttetu Obronców Po-

konfe:·encji na szczy~e" w . . k La , koi u oraz Międzynarodo\•;ego In-

sklad-z:e m'.1ni'l-trów $P!t"BW za- ""':·Y w .. Irlandu.. wy aza 1.a st:Vtutu Po ko.lu w Wiedniu wyst-0-

~rn:ii·c:.zmych czte:·eoh w:elk:c-h ::az,e, JZ w.sz~k:ie zwłoki nwll.ą sowało również Prez~'diunt Cen

rnocatt~tw i Zjednocz.onej Re- ~la<ly obrazen, wskazuiące nn hralnej Rady Związków zawodo

pubUkl Araruk'ej. Jednoc:ze.S- mo.i:liwość w~·buchu na pokla- w:·ch. 
dzie samolotu. W związku ze śm.ierclą proc. 

n'.e od'bywa &'ę za k.uli.;lami I Fryderyka Joliot-Cu.rle, pret:es 

&esji żywa wym'.a'11a poiglądów Zdaniem jednego z le'karzv, Polskiej Akade-mii Nauk - prof. 

• '>f poozuk:wa:n;u komipN'lll.i'51U. jedyn:e s.ilną ek"J)l<>zją wytltt- clr Tadeusz Ke>tarbińsk.i. wysl;iJ na 

Duz." Wa"ę pr~ ... ,~·'ązu1'> ,·ę · · b · · _,., 1, adres Io.styhutu Franc31 w T'a:J·-
,, "' ~,N• ,.. "'· m,aczyc moz:na o ecnosc ~'U „m- i.u deie:;z.i; kon<:lolencyjną z wy-

do ·ZR·;iowiedzianego "na po.n;:e- kow metalu w ciahich ofiar ka-
1 

ra7.ami w;;pók>~.ucia z powodu 

dziaJek sp<>ika.n:a między bry- t.aslrofy. f•mierci znakomHego uczo.neg<>. 

iyjskim m.irn'.islrem S'p:'aw za.gra 

u:cznych Lloyd.em a ministrem Straszl1"'wa burza z ulewą 51praw z;i,grani.cz.ny-c-h ZSRR Gro 
my ką. · 

Z\l\llrÓ:!iło też uwaigę w)l!Stą-

.<>k'.ej Szu.ka·i:ri na p:ątkowym 
I 

: 

PTZ)'j~(y 7.-0·9\ał l~f'Zl'Z war- ł 
wą,w~·k~ PUl>Ji.c"Zlność ndezowy- ł 
klł" !:il-rac{). Na. wi<lo~'"ll.i -,;na ł 

ł lt>Żli .si" JH·Led3tawi'l'iele ~ 
ł wlad'I: rzą{!~w:ych i m!e.iskich f 

~ f>l'?l7. l'l"pr<>zenl~n.ci świata ł 
; kulturalnego{) st.<tli~'· ~ 
f Zgo.tk1ie 7. p.1~o-gtramem., f' 

9 ~hi1iski Z<'S1pół preybywa d>D 
ł lANl:ri d'Z.iś, ~, niech~j~1.ę, "r 

NOWY .JORK (PAP). - Na nie· 1 wiedziało wystrzflenle ralde.ty1 
dziel~ rano lotnictwo USA zapo- która według zatożei1 _ma o~lcc1ec 

l(si~życ oraz dokonac zdj<ic jego 

pieri'e delegata Ara•bii Saudyj wyrządz1"ła ogromne szkody w Wenezuea1· 
poo.iedreniu Zgromad7..enia Ogól NOWY JORK CPAP). 

n~o. .Takk<io1wiek to pańlSltwo Woolu,g lll<iJplywający..::h G.onie
zajmOIWalo dotychczas w ONZ 

wań amerykań.sk\ej służby me
teorolog~c.znej. We:iezuełi zagra 
ża rueb€zp:ec-zeństwo cyklonu. 
który 21bliża się w jej kierun
ku. 

ł ii-!Y'·dnach poludnfowyeh. 
ł Zatr?"Yma. się on w Gra.n<!. 
"H<>l<>lu, 1,r-ih:\e też na&l11>1>i 
~ Ofie}alne v·rzywil.anil". 

" '~' l>Olni>Nlzial<'k i we wt<>! rek. o go1lz. 19.30, ol1iński 
I" 7~S'!>ÓI f<>a I r<i ln~la'ltee'Jmy 'W"Y 

l sfaT>i w 'f.enh"le N<>wym. 
'.'I/ie wątpimy, że J,>l"U1i

ątawien.ia te. w kllkych wy
SQce uf a lent>!l'wa.t1.i a rty~ci oza-

! 
T>•.-zen.fu.ia. p1.·-0.gTa.m niezwy
kle ciekawy dali~'i S1We
mu POQli<'•~'H>wi aTtystyezne
'11\u i RW-O,i-l'j eg'"L-0t.yce - sta

ł ną 1.>ię t'"W""1emen.tcm kultu
ł rafnvm L<>dzi. 

i 
Miłvch g-0-~ci. 'Z?ta:Ji:omitycb 

ar~<;cł-lw Chińskie.i Repl\1-
hliki, Lud<1·we.i. wiia.my ser

; decznie ·w namym mi,..,,.ście! 

~"""""'" ..... ,.... ................. ~ ...... ~ 

Artykuł prof. Lachsa 
na łamach pis.ma 

zach. -niemieckiego 
BONN (PAP). - W jednym ~ 

n.aj powa:lniej.szych ez,asapi,;i:o 
prawniczych NRF, „Neue Jun
stis·che Wocheiis.chrift" ukawl 
się al'tykuł prof. M1mJrect.a 
Lach.sa pt. „Bezpieczeństwo zbio 
;-.owe. rozbrojenie - rozwiązania 

cześcio\\re". Autor oma\via .ob
szerni~ pła.n Rapackiego, podda· 
jąc krytyce nei:atyvme stanowi_ 
siw niektórych mocarstw i poJ
kreśLa, ze mimo t-0 Polski .oJ:a•n 
pozO<Sta.ie na PQrzadku· dzien
nym polityki ęuropejskiej. 

~ ... odleg'ośri ~WO m od domów mieszknlnyr,h 

Magazyn broni atomowej 
założyli Amerykanie 

zachodnim Berlinie 
l3E"RLIN (PAP). - Dziennik I nrze poiniormowarny-ch kól S<~

"~liner Zeihm,;:" po1>:0'.ując się I na tu zaeoho::ln:o-berłi1isk'ego do

na wi~dorno:lci uzyŚk;me z cto- nosi. że amerykańskie :vtad·le 
,.-oiskowe zal-ożyły w dzielnicy 

K t t f I 
. I zeiien':lorf w Berlinie zachodnim a as ro a otn1cza ooctz:e;mnv rnal(azyn b.~on. i aL<)-
i m<>we1. O.statmo mag .... zvn ien 

W St Z• d h został· rozbudowanv. Znajd~tj~ 

le nnczonyc sie on ';' odlt;e.lości 300 metrów 
• od domow m1e.szkalnyeh. 

z Nowy JORK (PAP). - w nocy Kiłk.a dni ternu - wskazuje 

8 Piątku na sobolę dwusilnikowy 
n~rnolot pas3~erski „Convair" ru- dZlie-nni.k - a·meryka1'iski ge!le-

dl· na. i.!em;ę i splonąl, w chwili ral Ta;v lor. którv oclwieclzil B,~:-
1(. ~ miał w~·!ądować na lotnisku lin zachodni. oświadczył w ro:~
cttnatucke . ~Massachusetts). We- mowie z iednvm z zachocl.nio_ 

ni~rr, n1~0flCJUL1yci1 doniesieii, po- berlir1skich burmistrzów. Am
kt. 5,'1.

0 l'm1~1 ~ 21 osó..> spośród 33 1 

d.7~1 c 7..łU.iJdo\vajy s.ię na pokfa- rehne-m. że dc·~,,,,x.izt·-\\'-O amcrv-

tn_ ... c: Po':a ty1n :::ą ranni. Zg·inąl k'1ńS~'-:e n;e za1n:erz.a V\.'yrze::: e~ę 

· m. G-Orcton Dean. były prze- wypc,saż€l1ia .sta<:jonujących w 
Wodiucz'Jcy ame1·ykańskiej komi- Ber.linie zachodnim oddzi.o.ló•N 
sj1 en ei-gu atomoweJ·. ' 

Pr• amerykai'1s!<i.ch w te rodza ie o:·o 
si~ ::''~1Us?~;:a .s1 .. ę, że pilot zniżył 
,,' '-b .• t w~ze$nie, wskutel• czego ni. które już po.siadaj4 Niemt:y 
·' rn;il.o" natknąt się na ui-zewa. w zachodnie „nq, WYtPadek koruecz 
Pl:>b-11.iu ].()ltnJ.ska, n~··-

powierzchni . .Jeśli J!róba uda si~, 
b~dzlemy świadkami noweJ sensa
cJi naukowej. 

z Przylądka Canaveral na Flo
r~·dzie podają, że przygotowania 
do wystrzelenia i·a\<iety ;ą JUZ na 
uko1iczeniu. 3ł-metrowY kolos o
sadzony jest w rusztowapiu. Ra· 
kieta składa się z czterech czło
nów o Jącz.nyiu ciężarze około ii5 
ton. 

I•ierwszy jej człon stanowi ra

o>ta.nowisko często nie1'Jd.ecy00- .s.ień ze ~.tol!ey Wenez:u.eli, Ca-

wa1ne i rac2'.ej prozaahodlnoe, t1'.> racas, mi.a•".? to pr-z.,eX.y:~ w no 

·00ip k obecn:e Szulkairi moano c.y z ezwaruKu n.a. p.ąte stram 
) 1 '\ 1 ł'da „ z asp· hwą burzę z n:eoywale gwal-
a~<.e:en ~wa SO-... mosc . -- to"tArnvm1 o.oad2r1„, któr.z w Z 
rac~anu w.seys.tktch Arabow, c' - t „ d od e S(JOTtU 
d t . .,,, . dl 

1 

.ą,gu rzec:.n go z in &pci.v o- ..1 

omag.a s1ę zroa.umc-ma .a ł · 11 'd' w , ---------
11aicjonali1lmU ara.b.s.ltiee:o po- w~1 Y wie <ą. ~~o z. -O<ly z.a-

lemi·~Wa•l z E:-..o.enhowe;em i la,!y . przedm'l:.e.sc.a Caracas. or~z W!elki sukoes od·n,ieśli pol.s.cy 
oko[j,oe, poW<Od~'JqC w.elk.e 

kieta ,,Thor", typu sta.nrla.rdowe-~ ......................... "-~....,.....,.....,.. 
~kody maieria,!ne wśród tnaj- kajakarze na mi,;trzOtStwach 

b.ednjejis.z.ej Judno6C'i prZ€>C.- św;ata w Pradze. W poerwszym 

mie'ść. Setki domków i lepiit- dniu finw:ów nasi revrez~l.a'11-

nek ti:n•:OIOly wraz ze s.J..-romn,i•m cl vlo-byli dwa tytuły mistrz.ów 

dobyt..ic'.e.m ro:iEw!ale p0tot\:·i, swiata, o:J.no,,.-zą·~ najwl<;k.szy 

które tworzyły się d.a.s]ow.n "e w su:cC>E"-> w h'.<'l<>rii kajakarmwa 

go, używana 11nez lotnictwo, któ-, 
rej zasJęg 'vy11.asi norn1aln\e oko- k 
ło 2.100 km. Człon ten waży oko- CZł I ••• 
Io 59 lon, a jego początkowa siła! 
ciagu rów na się około i5 tysięcy 

kłiogramów. W ciągu 13U sekund 
„Thor" powini~n wynieść cały 
wehikuł na wyzyny atmosfery 
ziemskiej - po czym spad.nie do 
oceanu. 

w chwili odłączenia się „Thoru" 
auton1atycznie z3cznie działać na
stępny człon rakiety luna1'J1ej, któ 
ry jest dnigim segn1ente1n i·a.kiety 
„Vanguard" używanej już przed
tem przez mai·ynarkę do wyrzuca
nia sztucznych satelitów. 

Element ten waży około 2 tony 
I nada i·akieci1l prędkt>:ić bliską 
2/:l prędkości „ wyzwoJenia" ~nie• 

zoednej do wyrwania się z ziem
ski'ego pola grawitacji), Po odlą· 
czentu się „ v·anguarda•' trzeci 
czJon rakiety Junarncj v:ażący o
koło 20D kg powinien nadać pojaz
dowi prędlrnść w granicach 11 km 

kół z1ems1tiego satelity. 

Wielki 
konkurs 

' D · 'k " ,, z1enm a 

i „Kukułeczki'' 

przedłużony 

do23bm 

nu1:~ikiego. Stefa.n Kapłaniak, 
każdynl 7..a.g·ię-bien:: u grun•lU. . " , . 
Ro•m:zabły żY'·,v:-0.t zn:.szczyt H-kr<>tny ~:.st:·z Po~:. C?Jwar

ró'W!nceż w:elkie m2.gazyny ży- ty w f'naw n_a ohmiP..a<l.z..c w 

wn<>śe!owe 2.najdt1Jace &ię n<! I 1\1elbomm:e·, 2.IO'O'był ' tytuł mc

je<lnym z p:·zedm'ef;ć . .~lr:?.a ś.w1a1a w Jeoynkach na 

Rów.n'.eż w .Sródm:eśc'u wiele dy.~tanis c 500 m (1.49,2). 

domc>w dozmaJo Ulllkodz,eń. W b'egu finałowym dwójek 

Zn:.s2'icz.ona ZDblała iakże na- :la <ly&t<lf!l1'1.ie 500 m Po!1;:ka 

w:er-.rehnla wjclu ulic. Komu- os.ada Ka,pla·ruiak Z'eli1b'.d 

ruika.c.ja mię<lz,v m:.aste-:n. a nor- zdobywa dr·U.i!l tytuł mistrrow 
tern i lotl.'1:.o;k:em zestala pr7.er- ski (1.43,0). 

wa.na. Z lotn'·"'ka n)e ,starluja * * * 
Ż<N:l.ne ;;.amoloty. Slu©ba iPOt'IU W robotę, 16 bm„ <'d~eeiała 

lotn[czego n'e przyjmuje row- z Warsza,wy do Szto:cllolmu 

nici ża<l1nyci1 samolotów. kt1.l- p:erws7.a grur:oa po'.s'K:d1 lek

r>e k:e;owane są na inne lot- koc:.tletów, któJ:zy startować bę 

nis.ka wenezuelsld~. <.tą w dni.ach 19-24 bm. na m:

Or.gani:zacje spokczne z.aa~ .strzoiStv.'ach Euroą:>y. Samolot, 

!owały o n:e.sienie pomocy który wy.sta·rtowat z Okęcia, 

setk-Otm ofiat" stra1s:z!Lwej ulev.'Y za-bral na SV\'oim pokJa<!z:e 

i powodzi, które pozba•wiły :naJ 30 <J.sób. 
b:ed1nie-j1S>zą lu<ln<A~Ć Cc:rneae Pozo.stała część nas:-z,ej reyr-e

wszeJ.kieh wa<'ll<nków do życ'a., Z'2ntacji, na mi(~tr'OOlSiwa Em·:<; 

Wediliug oo1atni~h przewidy- py c>dleci do Sztokholmu dZ1s. 

na sekundę, tak że po jego odpad 
nięciu ostatni człon rakiety zw. I 
toroidem, będzie mógł wejść na 
orbitę, która povdedzie go wo~1 

ostatni człon 1·akillty waźy ł2 l 
kilogramy, z czego 12 kg prz:v11a
da na instrumenty naukowe. Mię-

dzy innymi w czwaTtym członie I llp"',•;•.~1,111:·.'':~1111,·.·,·::·~~11a,,,.1y11111l''la!•ll'!1111u,cill•1 I'! llll'I znajduje się, aparat nada":?ZY ?· Zarówno do naszej redakcji ł •I V Jl i I ' 
raz tzw. „oko elel<troool\·~ ' kto-' jak I do biui·a Kukułeczki•' I h A Il I 
re b!!clz1e miału za. zadame }ll'Ze· 1 Z"'laszalo sir. ' ~ielu Jo'.lziau ~ 

~:~~c K~\'ę~
1ce.:'.1'ę obrazy powierz- ~którzy prosili o 1>rze~l~ż~ni~ ~ lł811 •~111111 ••mtf ' ~I !I 11-Hl~I I 114Dllk1 · ~. 

Rakieta ma się zbliżyć na odle- naszego wspólnego W1elk1ego HANOI. - W sobotę rozpoczęly/ BONN. - W Mettlaeh (Niemcy 

glość 32.000 km od Księżyca. Konkursu. Czt:ść z nich bo- się w sto·U.cy Demok,·atycZ1nej Re- zacJiodnie) 2 osoby f>{>niosły 

Naukowcy ame1·y;kańscy uważa-

1
, wiem przebywała na url<>-l pub1J.l<i Wiei'n.amu, Hano!, ob,·acty s:ni~rć, a 32 inine odniosły rall'ly, 

ją, że szanse pomyslncgo przepro- ~pach innym zaś Z•tirinęly ku- KMjowego ZJa'l,::Jn Obronców Po- kie:iy autD'kar wiozący m1ędzy•na-

wadzenia eksperymentu "·ynosZI\ ' . 1 
k·<Y,iu. w obradach bierze udział rodowq wycie·czkę spadł do wą-

59 na 58 proc. pony 1 p. 700 delegatów. wozu z wyce-kości 60 metrów. 

ł Postanowiliśmy za!em prze- Uczestnicy zjazdu uczcili mi111u- Sm'erte1nyrr.· otiaran•i okazali się 

DEMONS'l'RACJE ł dłuż,•<' konku_;;5 „Dzi~nnlka." tą '!l'·hlc-zenia pamięć proI. Joli<>i- lS-1.e-tnia ~tudentka Urswl~ Sehnei 

AN'l'YCHILIJSKIE ,1 i „Kukułeczki , w kforym ~ Cm' ie." .. „_ cte,1 ' 25-leima nauczycielka z 

' T ' "jak wi1ulomo - można wy- WASZYNGTON. - Amei:y ,31\- USA. 
W ARGEN'IYNlE .A , • • • , • • " skn Jóciz podwodna o niN.:ędz·ie a- MOSKWA. l'n:ew<>cln1czący 

NOWY JORK. - Charges d'at- "l:'lac samoeh?d "'~ai~zawa ' tomowym, ,.Skr.te". która jako Prezydium Rady Najwy:lsz<.j 

tai1·e; Chile w Buenos Ai•r<l'~ Raul. ! Osia(~czny "' i~c lermm nad-ł druga w hi„toi·ll przepl)·nęla pod ZSRR, I<. Wo1·os-.tl·łow po opl!sz

Elgueta, zlożyl wczoraj protest sy~am:1 kupon11w us.!al~ruy ~al lodaml Bi.eguna Pólnocnego„ wy- c7.enj:i texytor1~u:r1 be'gijs·kiego 

argentyńskiemu mi.n>sl .. l"O'Wi spraw naJblizsza, sobolę 23. s1erpma 1n.trzyła. się w dniu wczo1raJ07.)'"D~ przes.a.t z. poi<rndu . sa.molo~ 

zugr?.nlcznych przęciwko demou1-1 wJącznic. We wtorek Z!lmie- ponv1•n>1e . wśród ło<lów At•ktyk.i „Tu-1n~". d"'~esz~. do krola Belgu, 

strac.iom scudenckim, jakle odl:>~1- ~ śeimy jeszcze jeden kupon I "".1 .. ,m o:iw1edze.n1~ .~11.1p~· nan1<0."'- w kto;·ei .. dz.1qlrn.1e .. z~ s.er<lecz,ne 

ly •·ię w l\IIendoza, podczas kt<'i-j zar;irpez~·. cow .amerykansktch.. Z'1~.ld·U,1&· prz):Jęcle i za um.ozlnvien1e z~po<i-

1·ych wybil-0 s;i;yb,r w i..onsu.lacie · • •. ~y~h s1ę na d"',Y!UJa-ce,1 ~tacil nau- nama ;1ę z pokoJ t. pi:acę miłuJ•· 

cMliJskiia, . •---°"-'"~~-~~::--~:'.'IO- K9we,i w. p~gJ1311 ,B.1ei:Wllło c~~ QfilQgę_m .Qe1'~slua. 



szrER y.:..... Uczeni atomowi w Genewie ~ 1 września rozpoczną działalność 
~~~!:~~ osiqgnq pra~dopodobnie porozumJe~ie ~ 11· e~noueniB W 11nemuUe rinaim 
Na „gorącej wyspie" Kubie o- W sprawie wykrywalnoSCI 90:!\'. z POMIDOROW J ~ 

bowiązuje zarządzenie, zabrania- Ul bm. w Milejowskich Zakła- 25 • d f k ' 1 4Q 
jące kobietom noszenia sukien - pro' b nuklearnych dach Przetwórstwa O~ocowo-Wa- Je nos e zam1as 
worków. Zdaniem „czynników . I rzywniczego uruchomiona została 
miarodajnych" można w nich 1'1- I po raz pierwszy w Polsce produk- WARSZAWA (PAP). - Przed\ cia zjednoczeń ro.staly porważ-

. two u.kryć broń". GENEWA (PAP). ~ W p:ią- organizacji i funkcji systEmu cja soku pitnego z pomidorów.. 3-tygodruami Rada Ministrów, nie przyśpies:rone. Przygotowa-
PIOSENKA tek wieczorem w genewskich kontrolnego oraz kwestii zw:ią- Otrzymywanr on jest ze świe- zatwierdzając nową organiza- no już szereg zarządz.eń wy-

ch ~ . · . żych pom1dorow za pomocą spe- • . 
DLA KSIĘZNICZK.J źródlach poinformowanych pa- zany .z utworzeruem 6'eCJ. po cjalnych włoskich urządze(l. cję resortu przemysłu ciężkie- konawczych. ktore staną SJi: 
MAŁGORZATY nowala opinia, iż konferencja sterunkow kont1'<>1nych, cena - według informacji pro- go (opartą na zasadzie z.grup<>- podstawą do utworzenia zjedtno 

Pewien murarz wł.oski przesłał ekspertów poświę=na sprawie ducenta - ok. 5 zł za pót Utra. wania przedsiębioris.tw w zje- czeń i rozpoczęcia przez nie 

do pałacu Buckingham w Umdy- wykrywalności prób jądrowych, Popularnos' c' ZSRR TRZĘSIENIA ZIEMI din.oczenia), zadecydowała. iż dzia,lalinooci. Zarządzenia ... 
nie skomponowaną przez siebie jest już bli.ska pomyślnego w PIENINACH te nowe jedn<lstki goSl()Odarcz.e ustalają również tryb likwida-
piosenkę, którei tekst oparty jest . pod 
na historii miłości księżniczki końca. Okazuje się, te obszar plenlń- mają rozpocząć działalność naj- c-ji CZ i innych i,ns:tytucJi -
Male;orzaty i pułkownika TD'W'n- t" kra1'o'w $0C:,a1J'słycznych skiego P:>rku Narodowego posia- później od 1 pażdziemika br. le.e:łych MPC - zgod!nie Z ogól 
senda. Piosenka została przyjęta i Opinię tę wypowiedziano po da jeszcze jędną. nie znaną na r.ym projektem reorganizacji w 
będzie wkrótce śpiewana w radio 3 i pół godzinnym spotkaniu I ra I. u ogół właściwość. Są nią występu- Jak dowiaduje się przedsta- przemyśle ciężkim. 
aai.gie!sk.im. kierowników delegacji ZSRR, W R jące tu lokalne trzęsienia zie;mi. wk'.iel PAP, w Ministerstwie 

B · · kt • Oczywiście podziemne ruchy Przewiduje się, że zjednocze 
SMACZNEGO! USA S· W, rytanu, orzy w BAGDAD (PAP), - Korespon- tektoniczne nie są groźne i są Przemy&!u Ciężk'.ego prace nia zaczną pracować już od 

mublomym przysmakiem m.lesz- dal8zym ciągu rozpatrywali dent PAP, red. Krupińska donosi zbyt słabe, by zmienić np. wygląd związane z powołaniem do ży- 1 września br. W znaczmej 
kańców okolicy Brazzaville w A!- punkt po punkcie projekt sy- z Bagdadu: zewnętrzny Pienin. Fakt występo- więkisz-0ści ustalono także obsa 
ryce są„ . liszki. Popyt na nie stemu mię<lzynarodowej kon- Iracka opinia publiczna I' prawv- wania tego zjawiska - ja.k stwi&- de, personalną wladz tych n<>-
wzmaga się szczególnie w mlesią- troll ewentualnegó porozumie- dziwym zadowoleniem powitała dził na ostatniej konferencji w 
cach zimowych. Według obJ.jc,zeń ll'ia • zakazie prób :r. bronią decyzję rządu w sprawie nawlą- sprawie budowy zapory w Cz.or- w 

1 
ZYTA wych jednostek organizacyj-

•kspertów, spożycie liszek w gru- zania stosunków dyplomatycznych sztynie prof. W. Goetel - może n)"Ch. Warto przypomnieć, że 
dniv v;yn.osi w rejonie Brazzaville jądrową. z krajami soc,jalistycznymi Euro- w Z1nacznym stopniu utrudnić, je- w przemyśle ciężkim powstaje 
91 oramów dziennie na osobę. py wschodniej. w czesle 5wego śli nie przekreslić, realizacje: za- 2ii zjedno::2.Eń w miej>Slee około 

O WE- We<llug kół pojn,fonnowa- pobytu w Iraku, korespondent pory w rejonie. CZO'l"Sztyna. Mao Ts3-'11nga 40 ~ntralnych zarządów. 
JT TTSIĘCY P PRA ""' r.ych, .eksperci pra<:'llją obecnie PAP miał możność przekonać się ~ Ilu ~~ 

Pewien r~eczoomawca włoski u-. nad sformułowaniem wspól- o ogromnej poi:mlarnoścl Związku CEGIELNIE Równ'eż do końca br. zakoń-
•alil, że obecny tekst popularnej nych wni<J1Sków w sprawie ca- Radzieckiego i krajów socjalistycz DO DYSPOZYCJI CHŁOPOW T • • • CZ<Jl!le bedą prace nad ootate...-z 
opery Verdiego „Falstaff" bardzo 1 . . t mu kontroli. nych w armil I najszerszych war- ~pożyteczną inicjatywą, mają.cą W .leUł!lUOIC nY111. ust:a.leniem statutów tych 
mało przypomina oryginał . Od ooc:i. sys e . stwacb społeczeństwa. na celu umożliwianie roln}kom ied 
czasu premiery był on poprawia- 1 Wru' __ ,_, ć Ludność Bagdadu entuzjastycz- Opolszcz;'2ny zdobycie dodatko· . ZJ noczen. 
ny 27 tysięcy razy. U<>lU te mają dotyczy nie powitała przybywającego do wych ilości cegly, wystąpi! Woje- PEKIN (PAP). - Przewomi- Oczywiście szereg zagadnień 

Iraku ambasadora ZSRR. W cza- w6dzkl Zarząd Przemystu Mate- czący Chińskiej Republiki Lu- związainych z utworzeniem zje
sie najpotężniejszej manifestacji, rialów Budowlanych, ze-zwalając d 

1 
. dn"<'•nn' przemyslo„~~-... w re--

Makarios odrzuca 
propozycję brytyjską w sprawie Cypru 

. ka db,!• s'~ ,„ stolicy Ira1<11 po · wilk 1 t wypal rlowe1', Ma.o T.se-tun". u a s1<;: ~~~ VVJ~• 
Ja o .f ~ ., , . - za nie e ą op a ą - na ,.. con~ie przemysłu cię~o hę--
rewolucji i w której udział wii<:- surówki w podieglych sobie ce- z wizytą inspekcyjną do Tient- ~ 
Io ponacl 150 tys. osób, wysuwa- gielniach. Pierwszeństwo mają dz:e jeszcze przedmiotem roz
no jal•o naczelne hasło obol< fe- chłopi, którzy już rozpoczęli bu- .•inu w dnia.eh 10-13 .sierpn~a. ważań w temli.nic później
deracji ze Zjerlnoczoną Republik'\ ctowę, względnie przeprowadzają Zwiedzi! •Ar tam .spółdzielnie szym. Chodzi tu przede wszy-
Arabską, przyj&źń z krajami so- remonty budynków. produkcyJ·ne. fabryki p.rowadzo stkim 0 sprawy fina:n.sowe, 
cjallst~·cznymi. kooperacyjne itp. 

LONDYN (PAP). - Jak in
formuje Agencja Reutera, arcy 
b:skup Makćlldoo odrzucił pro
pozycję brytyjiską d<Otyczącą 
Cypru, jako „cal:kowi.cie nie do 
przyjęcia". 

Stanowisko to zakornuinfilco
wal gubernatorowi Cypru, 
E'ooto'Wi w od1><J1Wiedzi na list 
l.n:formujacy go o decyzji bry
tyjskiej. 

Agencja Reutera podkreśla, 

• 
I. fa.Le Wizja. 

NIEDZIELA, 17 SIERPNIA 

7.30 Dziennik poranny. 7.40 Mu
zyka poranna. 8.30 Wiadomości i 
przegląd prasy. o.oo „Fala 56". 9 .1_5 
Wirtuozi muzyk! rozrywkowe]. 
9.40 „Ewelina" opowiadanie. 
10.00 (Ł) Gra orkiestra taneczna 
LRPR 10.20 (Ł) „Zabytki i nabyt
ki naszej płytoteki" - audycja 
słowno-muz. 11.00 „Perpetuum 
mobile" - humoreska. 11.57 Sy
gnał cza;;u i hejnał z Wieży i;vra
rlackiej. 12.04 Poranek symfomcz
ny. 13.20 „Kultura krete1iska" 
pogadanka. 13.40 Koncert życzeń. 
15.00 Dla dzieci sluc<l. pt. „w. pu
styni i w puszczy" . 16.30 Wiado
mości. 16.35 Tygodniowy przegląd 
wydar-zc11 międzynarodowych . 16.50 
l\!uzyka tan. 17.00 (!'") „Okrągły tu 
zin" - słucho\visko wg noweh 
Maughama. 17.30 (Ł) Koncert raz 
ry\vkov..cy - "Czego chętnie sł~
chamy". 18.10 Muz. tan. 19.00 „M1-
lo:i:l1kom mu-zyki pięknej", 19.30 
„Spotkanie z aktorem". . 20.00 
Dzienni!< wieczorny. 20.20 Wiado
mo&cl sportowe. 20.25 (Ł) „Koncert 
życzeń". 21.30 .. Matysiakowie". 
22.00 Ogólnopolskie wiadomości 
sportowe. 22.30 (Łl Lokalne wiado
mości sportowe. 32 .45 Muz. tan . 
23.50 Ostatnie wiadomości. 

PONIEDZIAŁEK, 18 SIERPNIA 

15.30 Audycja dla dzieci. 16.00 
Wiadomości. 16.05 Pieśni kompooy
torów niemieckich. 16.25 Gra ze
>:pół Jerzego Wasiaka. 16.50 Felie
ton na tematy międzynarodowe. 
17.01 (L) Audycja poetycka pt. 
,.Sen nocy sierpniowej" . 17.20 (L) 
Muzyka filmowa . 17.35 (Ł) Audy
cja dla dzieci. 17.55 (Ł) Gra kwar
tet jazzowy „Foor-modern". 18.10 
(Ł) Łódzki dziennik radiowy. 18.30 
Wiadomości. 18.35 Muzyka i aktual 
noścl. 19.20 (L) Odtworzenie frag
mentów konce•-tu orkiestry man
dolinistów l'"RPR pel. Edwa.rda 
Ciukszy w Kut.nie . 20.00 Dziennik 
wieczorny. 20.23 Kronika sporto
wa. 20.35 W. Lutoslawski: „Mała 
suita". 20.45 Poetycki koncert ży
cze1i. 21.15 Muz. ta•n. 22.00 „Dy
skusja przed mikrofonem". 22.30 
Słynni pianiści jRZZOWi. 22.50 Kon
"ert nocny polskiej muzyki ws-pól 
czesnej. 23 .50 Ostatnie wiadomo
ści. 

TELEWIZJA 

Niedziela, 11 sierpnia 

12.30 Pierwsza Centralna Sparta
kiada Dziecięca. Sprawozdanie ze 
stadionu Klubu Sportowego Polo
nia (W) . 19.:;5 Wiersze dla dzlooi 
(Ł) 19.45 Dziennik telewizyjny 
(W). 20 .15 Teleturniej pt. „Kibice 
na start" (W). 21.30 Recital tanec;!:
ny Ruth Sorel (W). 

Poniedziałek, 18 sierpnia 

że Wielka Brytania liczyla się 
z pozytywnym przyjęc;em JeJ 
planu pt"zez rząd Grecji i Tur
cji oraz przez arcyb'skupa Ma
kar:iooa. Już w p;ątek ukazał 
się w Londynie komunikat za
wiadamiający o przygotowaniu 
list wyborczych na Cyprze w 
okresie najbliższych trzech m'.e 
sięcy. W.vnika z tego, że n:edlu 
go po tym, według planów rzą
<lowych, pov,rilnny się odbyć na 
Cyprze wybory do odrębnych 
lz.b greckiej i tureckiej. 

Premier Iraku Abdul Kassem, ne przez profesorów i .studen- ___. 
niejednokrotnie podkreślał wdzi~- to·w lmi·we~·vtetów w TienU,i-
czność, jaką rząd jego odczuw& S t • ·~ 
wobec państw socjalistyczn;vch. am o n 1 e nie i Nankai oraz wystawy prze 

mvslmve i handlowe w Ti"'.nt
sinie. Celem tei podróży bvlo 
zbadanie możliwości rozbudowy 

w!asnet:to lokalnet:to przemysłu 

które pomogly Irakowi w najcięż
szych chwilach. przez oceany 

orowincli Tient.sin. 

Mao Tse-tung byl e:ntuzja-

.stycznie witany przez ludność. 
Szczef!_ólnie serdecznie przyjęli 

l!O profesorowie i młod7.ież UnL 
wer.sytetu Tientsinskie~o. 

Kiepura odwołał 
przyjazd I e 

SWO, 
WARSZAWA (PAP). Jak 

się dowiadujemy, popularny 
śpiewak Jan Kiepura odwolal 
swój przyjazd do Wa.rszaWY za~ 
n<>wied.ziany na 17 bm. 

' NowY termin przybycia arty• 
sty nie został podany. W sobotę powrócić ma :; 

11rlopu premier grecki Kara
manlis relem przestudcowan:a 
wraz z doradcami propozycji 
brytyjS>kiej . Rząd grecki udz:e
li S'Nej odpowiedz.i w najbliż
szym czaS:e. Agencja Reutera, 
powołując się na opinię atei!
skich kó! politycznych nrzv
pUB7lC'Z.a, że odpowiedź ta b<;:
dzie odmowna. 

Odprężenie między Kairem i Paryżem 

Egipt i Francja . . 
zc;iwarły 

handlowe 
porozum1en1e 

Bursztyn i kult In 

w łęczyckiej ko.palni 
W Łęczycy na teorenie kopalni 

rud żelaza, podczas prac przy ko
paniu dołów, znaleziono bryłę 
bursztynu. Znajdowała się ona na 
głębokości czterech metrów w 
glinach zwałowych. 

Fakt znalezienia tego minerału 
potwierdza. hipotezę geologów co 
cLo miejsc występowania pokła 
dów żywicy kopalnej, pochodzącej 
z clrzew iglastych, które rosły 
przed setkami tysięcy lat. 

Bursztyn przekazany został do 
zbiorów Muzeum Łęczyckiego. O 
jego odkryciu powle.domion-0 Mu
zewn Ziemi w Warszawie, skąd 
mają przybyć geologowie, celem 
zbadania znale7..iska.· 

Francl1z Marcel Bardl:rnx wypłynął samotnie w 1950 roku 
z Arcachon na pol<ladzic matego kutra „Cztery Wiatry". 
Przepłynąwszy 126.000 km po wszystlticl1 oceanach świata że-

glarz powrócił niedawno do Francji. 
Fot. - CAP' 

KAIR (PAP). - Porozumienie 
francusko-egipskie koment-OwalIJe 
jest z dużym zadowoleniem przez 
całą prasę egipską. Porozwnienie 
to, jak wiadomo, podp.isane zo
stało po długich rokowaniach 13 
bm. w Genewie. Egipski minister 
finansów, Hassan Abbas Zakl 
przedstawił na konferencji praso
wej treść zawartego układu. E
gipt otrzyma od Francji 20 mln 
funtów tytułem odszkodowania 
oraz 10,5 mln funtów kredytu. 

Umowa przewiduje wznowienie 
stosunków handlowych 1 kultu
ralnych między obydwoma pań
stwami, wpl'owadzenie cl~aringu 
oraz zezwolenie na powrot oby
wateli francuskich do Eglptu i e
gipskich do Francji. zasekwestro
wany majątek francuski zostanie 
z.wrócony właścicielom, a za ma
jątek upaństwowiony Egipt wy-

---w--k-;:;~1i.i-a-ract1--o-----zi 
' ~ 

płaai odpowiednie odszkodowanie. 
Obywatele francuscy uzyskają 
możność wywiezienia z Egiptu ma 
jątków w wysokości do 5 tys. fun
tów na rodzinę. 

Obydwie strony podpisały rów• 
nież siedmioletnią umowę finanso
wa, na mocy które.1 Francja za
kupywać będzie rocznie 440 tys. 
ton bawełny, Egipt zaś importo
wać będzie urządzenia przemysło
we z Francji. W niedługim czasie 
przybyć ma do Egiptu francuska 
delega·cja handlowa i kulturalna. 

Minister Zal<! stwierdzi!, że w 
Genewie odbyto się również spot• 
kanie delegacji gospodarczej E
giptu i Anglii. 1"1iędzy poglądami 
obydwu delegacji panują jesz.cze 
bardzo poważne rozbieżności. 

Od dtuższego czasu daje się od
czuć w Kairze znaczna poprawa 
w stosunkach egipsko - francus
ki.eh. Prasa konsekwentnie unika 
ataków wobec polityki francus
kiej. W komentarzu poświęconym 
ostatnio podpisanej umowie z 
Fraincją, dzien.nlk egipski „Al 
Gumhuria" podkreśla, że jest ona 
jeszcze jednym dowodem na to, 
iż każdy problem mo:iina rozwią· 
zać drogą pokojową. ( Koresoondencja wiosna) 

NOWY JORK, w sierpniu śmierć i życie z kolonialnym dziedzi
ctwem Anglii na Srodkowym Wschodzie. 

W rozgrywce dyplomatycznej, która Opór krajów Ameryki Lacińskiej prze-
toczy się na sali obrad nadzwyczajnej ciwko uznaniu interwencji amerykańsko
sesji ;gromadzenia Ogólnego NZ, a brytyjskiej w Libanie i Jordanii za slu
przede wszystkim poza tą sals,, w ku- szne posunięcia w obawie, że może stać 
luarach siedziby Organizacji Narodów sir, to precedensem na przyszłość w sto
Zjednoczonych, następujące czynniki od- sunku do Ameryki Lal'ińskiej (skutki 
grywają mniejszą lub większą rolę, nie~ wysiania floty amerykąńskiej na Morze 
mniej jednak bardzo istotną dla całości Karaibskie w obronie Nixona). 

Wszystkie te ezynnłld, których kolej
ność jest pn:ypadkowa, odgrywają swą 
rolę w ba.rdzo skomplikowanej mzgryw
ce dyplomatyczne,:, jaka toczy się obec
nie w siedzibie ONZ w Nowym Jot"ku, 
i nic dziwnego, że z godziny na godzinę 
zmieniają się tu koncepcje rozwiązania 
sytuacji bliskowschodniej i że mówi się 
Już o kilkunastu projektach rezolucji. 
Jedne z tych koncepcji idą pil linii re
zolucji radzieckiej i szukają sposobu wy
cofania - z honorem - wojsk USA i w. 
Brytanii z Libanu i Jordanii. Inne chcą 
cały problem pL"Zekazać sekretarzowi ge
neralnemu ONZ i odroczyć sesję do 
września. Inne wreszcie sądzą, że jakaś 
nowa koncepcja konferencji na najwyż
szym szczeblu umożliwi wyjście z kryzy
su. Poza tym kluje się koncepcja narady 
ministrów spraw zagranicznych. 

i Kiedy wreszcie 
będą koszule 
„No iron finish"? 

obrazu. Odrębne stanowisko Francji zajętej 
k • spraw'\ Algierii. 

Kształtowanie się polityki amery .an- Opór Japonii, Niemiec zachodnich i 
skiej odbiegającej od bezkompromiso- Włoch przeciwko zaostrzaniu stosunków 
wej linii Dullesa. Dzieje się to pod na- między Zachodem a światem arabskim 
ciskiem sze1·e1iu senatorów, polityków ze względu na handlowe interesy tych 
i finansistów, którzy od dawna zazna- krajów w strefie arabskiej . 
czali w kwestii arabskiej swój punkt Nacjonalizm arabski i przyszłość Izrae-
widzenia. Wymienia się tu nazwiska ta- la. 
kle, jak: Nixon, Black, Murphy, Cabot Przyszłość Jordąnii. 
Lodge, Fullbright, Mansfiela . Humphrey Bezpośrednie rozmowy konsultacyjne 
i inne. Umiarkowana mowa Eisenhowera między Dullesem a Gromyką bez udzia
zostala przyjęta również z dużym zado- lu Selwyn Lloyda. 
woleniem przez wszystkich, którzy wi- PQdział gipsów w ONZ na szereg blo·
dzą konieczność rewizji polityki Stanów ków i grup, tak, że każda formuła kom
Zjednoczonych i którzy nowy ton Eisen- promisowa wymaga poza zasadniczym 
howera przyjęli jako pierwszy krok w porozumieniem między USA a ZSRR 
tym kierunku, podobnie, jak ustąpienie uwzględniania różnorodnych, często 
wkrótce po tym ze stanowiska członka sprzecznych ze sobą, interesów występu
komitetu doradczego amerykańskiej ko- jących w ugrupowaniach wewnątrz świa
misji energii atomowej Edwarda Tellera, ta kapitalistycznego. 
co zapowiada koniec doświadczalnych Silna indywidualność sekretarza ge11e-
wybuchów nuklearnych. ralnego ONZ, Hammarskjoelda, który ma 

Koszule, które prawie zwpel
nie nie wymagają prascn'l'anta 
- to marzenie kaźdego męż7 
czyzny i... żon. Za gran'icą jUZ 
<lo.ść dawno istosuje się w ko
szulówce apreturę niemnącą, 

tzw. „No iron fin:sh" (choć ma 
ona i wadę: oslabla tkan:!nę). 
W roku ub'.eglym pomyśleli o 
tym również i nasi fachowcY• 
I oto łódzkie ZPO „WóJcza,n
ka" otrzyma,Jy pierwszą paJ"~ię 
niemnącej t><>peliny, '~ 
c1ukqwanej przez ZPB iJn. 1> 

Armii WP w Bielawie. 

Związanie s'ę interesów amerykańskich ambie.ie i szanse podniesienia autorytetu 
f z brytyjskim kolonializmem na Bliskim Organizacji Nat"odów Zjednoczonych. 

18.45 „Gliniana świnka" rep. z ł i Srodkowym Wschodzie, co jest wysoce Silna pozycja Związku Radzieckiego 
„Wesołego miasteczkn" (W). 19.30 .4 niewygodne dla polityki USA na terenie I krajów socjalistycznych, jako nie wmie-

Wszystko to zapowiada, że dyplomaci 
będą zaabsorbowani jeszcze bardzo dłu
gą problematyką arabską, bowiem każde 
rozwiązanie będzie kompromisowym 
pierwszym krokiem czy półkrokiem I 
wymagać będzie dalszych konsultacji i 
narad. Przyszłość zależy również w du
żym stopniu od zmian, jakie zachodzić 
będą w polityce USA, Anglii i Francji. 
Pewne umiarkowanie i lekki nawrót do 
realizmu, zaznacw.jący się w polityce 
USA, jest zjawiskiem zbyt nowym, by 
można bylo widzieć już w nim zapo
wiedź bardziej generalnych zmian. Nie 
należy przy tym zapominać, że proku
rentem tej lekko zrewidowanej polityki 
jest i pozostanie Dulles. 

„WólC?..anka" już w bm. mia• 
la przystąpić do produkcji ko
szul „No iron finish" (ma.ją one 
koąztować okolo 200 u i bę<l~ 
sprzedawane z dodatkowyt!l> 
mankietami i kolnierzyk:erP)• 
Un:emożliwia jednak ich pro
dukcję brak odpowiedn:ch, vrr 
sokojakości<JtWych wklad<J..v dO 
kolnierzyków i mankietóW• 
„Wólcza;nka" nie może „ó<>'" 
gadać" się z ZPB im. Dubois i 
CZPB w sprawie produk~ji ty0n 
wkładów. Tymczasem tkan',na 
,,No irnn finish" leży na .sOCla· 
dz:e. a k~e Inll1Q. .się po ~_.:; 
remu..,. _.,. 

Reportaż pt. „Łódz.ki Zeiss" CŁ). I' ONZ · t d h · A k n· odci"ęcla qzan"ch w konfl1"k• o naftę arabsk~ a 

i .
. 1 s ą c ęc mery a _ow „, „ • ..,, 

;~:~~ 1;.~i~~ik kró~t\;;;%~~~~;w~W). się od balastu angielskiego i od polityki występujących jedynie w obronie pokoju 
„Klucz do swobody", „Niezwykły Brytyjczyków, od zwią,zania USA na i interesów narodów kolorowych. EDMUND OSMA~CZYK 
krajobraz" prod. franc. 21.30 „o-
kazja11 in.se. telew. v..rg Johnsona • ...,...,,....,. ..... ,.....,..., ........ ...,..,..._..-.~...,..,..,.~..._....,.....,~..., .... -..~~~,~~-"'-"-...'~-.....,„ta....,.~~~ .... ....,.. ,-, „ • -..~~~ 
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§===: 5. 1844 s~~R.:IE=odził się 
Ilja Repin, wielki malarz 
rosyjski. 

5. 1850 r. - urotlził się 
Guy de Maupassant. 

[Il. f: VJ f 1;t:;tJ 1 ~~;;v~:~t=~~~::_~:~:~::vż 
Md•~:::.T:~ .. ::::.:1:~:.y r. „oziENNIKA tODZK~~: "'~ 6 Ił a n t' cz n~. w~ ś ci ł r 

186i r. - zmarł Fryderyk 
Engels. 

H. 1850 r. - urodzil się 
Tomasi: Rostafiński, jeden 
z najw:vbitniejszych bota
ników polskich. 

20. 1847 r. - urodził się i 
Bnleslaw Prus (Aleksander E 
Głowacki), wybitny pisarz ; 
polski. ; 
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Gu~ ~e Mau~assant 
W 

roku lS!lO Guy de Mau
pa.s.san t narodził się ja
ko pisarz. Ten trzydz;ie

stoletni wówczas, w7;0rowy 
urzędnik francuskiego Mmi
sterstwa Oświaty, potomek 
zubożalej arystokratycznej ro
dz.iny, olśnił ~woją „Baryleez 
ką" szerokie rzesze czyt-elni
ków i zwrócił na s~ebie uwa
gę znawców pi.sarski-ego rze· 
mioola. Debiut byl 7inakomi
ty. Następne utwory przy
ni o.sły autorowi trwały roz
glo.s i pokaźne a upragnione 
dochody. Mógł teraz rzucić. 
znienawidzoną w glębi du.s·zy 
posadę urzędnika i prze
dzierzgnąć się w niezależnego 
literata. Mógł wr-eszcie p'.s,ać, 
p'..sać I jeswze raz p'.sać. 
Czyni! to zre.sztą uparcie już 
<>d dawna pod okiem mistrza 
Flauberta. oddanego przyja
cie1a swej matki. Temu wie
loletniemu terminatorstwu u 
autora „Mada.me Bovary" 
zawdzięcza Maupa.ssant w 
dl!Żym zapewne st<l't'>niu 
Ś\'.oietnocść - jasność, pro.Srotę 
l zwięz.ło.ść swego stylu. 

N owele, powieści, artykuly 
sypią mu się tera-z jak z 
Nn;u ol>fitości. Wojowni

czy młody człowiek obdarzo-

nękanego be21Sennością i wy
tworami chorobliwej wyobraź 
ni. Podniecając zmęczony 
umy&! szampanem, eterem 
i innymi truciznami pisał go
rączkowo, niestrudzenie, poś
p:esz.nie. Jakby p:-zeczuwal... 
Katastrofa nadeszła w 1890 
ro!rn, po 10 latach wYtężonej, 
plodnej i świetnej twórczoś
ci literackiej. Obląkainy Mau
passant zostaje zamkn'.ęty w 
dQmu dl.a psych'.eznie chorych 
po<l Paryżem. Obezw;adnia go 
pc.rzl:ż i traci ,vzro:,. Srn:e:ć, 
kló:cj ta!" bardzo s:ę lękał,. 
z:l::i:era go w ro'.;:u 1893. Naj-
wi~',rnzy n0wclista Francji l 
m'at wówczas zaledwie 43 Ja
ta. 

Opr. W-k 

I 

Młoda Japon
ka Ka01'u K.a
netaka odbyła 
p-0-dróż samolo
tem dQ.Qk-Ola 
świata w cią.gu 
73 godz. 9 min. 
i 35 sekund, 
bijąc w ten 
sposób poprzed 
ni rekord, usta 
nowiony w ub. 
roku przez Arne 
rykanina Joe 
Cav<>ll, którego 
lot trwał 89 
godz. 18 min. 
i 37 sekund. 

Na z<ljęciu: 
Kaoru 1{11.neia
ka. na lotnisku 
w Rzymie. 

ny przez naturę wrażliw<>Gcią 
i i<ercem w.spókzującym 
''l'"szelkiej niedoli a zarazem 
bystry obserwator życia ata
kuje_ ,w swych utworach :z.I.o, 
JX><ilosć i obłudę. Bez pardQ
nu <iema&ku'e kl raln<>ść J za amaną mo-
cze· sfer pooiad.ającycb. 

F
,. Lg<>dnego obywatela" 

rancji C'Zyni odpowiedzial
n.ym za wyzysk i nędzę ubo
gi<;h, za krzywdę nieślubnego 
dzi~ka, za hańbę prostytucji. 
Sympatię ma :i:m;ede wszyst
kim dla roslycil i twardych 
chłopów piormandzkich, któ
rych często czyni swymi po-

;i?:: 1~:;.Al:{ f""('od" soeciol n ego wyslan7i~'.f_';')"""_I 
marszu i znaleźliśmy się u i 

zytywnym.i bohaterami. Lu-1 
dzi tycli poznał dobrze w 
<>kr~e dzieciństwa i w~ 
sne3 młodości. Rodzinnej 
!":>rmandii i morzu liżącemu I 
JeJ kamieniste brzegi pooowstal 
Wierny zawsze. 

O prócz Normandii i morza 
kochal Maupassant -

. . ~<>b'.ely. Im również po
ŚW1ętil wiele ka.rt; swej twór-
l"Z.ośei. i wiele czasu w życiu. 
Prze~ mie:.."Zk.am.ie pisarza w 
Paryz~ i przez kajuty jego 
o<Slawionego jachtu „Bel-Ami" 
~r~ewinęlo się ieh dużo, zbyt 

Uzo. BaletJnioe paryskiej Q<pe

r~', midinetki, arystokratki, 
ladacznice„. Niektóre kocha
ly go naprawdę. MauipatS.s.ant I 
P.s-z.ąc o milooc.i czerpał z 
W~a.snego, przebogatego doś
r1adoezenia. Pokazal, jak po-
1 a ft być wierna, okrutna, z.a

c-l.1Ianna i ślepa, wreisreie 
~ zin1osola i ofiarna at.i: d<0 
r~z?•tów bohatenst;..,a, w mi· 
~ci też szukal: ukojenia 
Prz~ dręczącym go ooraz 
c~Qsc1ej lękiem p'zed śmier
c.,\. I ooraz częściej uciekał 
na morze. Luk.sueowy jacht 
„Bel-Ami" sunący wolno 
w~~l.lŻ 'A.-ybrzeży Francji w 
~ l'J . nieustannej, bezcelowej 
kexlrowce unooil na swym po 

~ad.z:: e człowieka gnanego 
n,euleczalnym niepokojem, 

wylotu jednej z największych § Jesteśmy na Grodzisku najwy~.sz;:ym s-rezycie w rejoo:ill' i 
j1,1skiń Jury Krakowsko-Wie- : Ojcowa (502 m n.pm). Nad na.mi pl"Mllatują plilsr1.lki gónsklie. E 
llllWkiej - Jrusk~ni NietQl])e- i Wśród "'-apieDlJlyeh -oętańców śpiewa.ją sk.a.J.ne dl'Mdy. Wielikl; 
rzowej lub J erzrnanowickiej. E motyl ,,pai królowej" sLada. na dziewięcionriku i rozkla.da ~ 

I · uroda i wa.chl.a>l'Z ba.rwlllych 11knydeL j 
nna ecenena, :tinna § Opodal fa.ntastyc'Zllla sceneria Skał Jel"JJmammvickieh. Jes're'U i 

skał, : dalej wapienne góry Dolmy Oje·ttV1'1!1lcicj, pełnej huc:zącyeb. p<>t-0-: 

NIETOPERZE 
I NIEDZWIEDZIE KLY 

Zaraz u ujśeia groty ogrom
ny wykop, który odsłania 
profil namuliska do głębokoś
ci 8 metrów; to naukowcy, 
przek<J!])ując warstwę po 
wał'stwie, starają się tu wy
drzeć jaskini jej tajemnice 
f;przed wielu dziesiątków ty
sięcy lat. 

Wdrapujemy się Po drabi· 
nie i. posuwamy się w gląb 
korytarza. W miarę, jak idzie 
my niknie nam sprzed oczu 
św;atło dzi<mne. Trreba za
palić karbidową lampkę. W 
:tej świetle ściai!ly jaskini na
bierają trochę nierealnych 
k.sztaltó\V. Tu i tam oryginal 
ne nacieki plaskoocienne -
jakieś skamieniałe welony, 
wapienny romantyczny wo
dospad. W głównej kQffiQfze 

Mies./lka.nieo groty - b~ 
ek:rzydly owad„. 

§ k6'w i wywierzysk. Dałek.I) na południe majaczy coś, j·a.k pr=- ~ 
~ zro-0'1.Yl!ńa koi:onb z mgły: Tatry. ~ 
.„„„„„ ... „„.„„. „„„„„.„„„.„„.: 

ogromny slup kamienny, któ
ry rouiziela korytal.'Z na dwie 
części. I znów f.ainta.styc:zne 
kominy, mroczne szczeliny, 
malown:icze nacieki - i sze
lesty nietoperz.owych skrzy. 
del: zna.leźliśmy się bowiem 
w drugiej z kolei kom.orze, 
zami.eszka.'1.ej właśnie praez 
te zagadkowe stwor:ronka, 

Przed laty by>Jo ich tu znacz 
nie więcej i od nich też po
szła nazwa groty, aczkolwiek 
równie słusznie naeywać by 
f'ię ona mogla „jaskinią 
niedźwiedzią". Znal!la ona jest 
w Europie. z tego, :!:e znale
zi0<no w nie.1 około 2.000 
kłów nie.dźwiedZi jaskin!'<>
wych, które przed tysiącami 
lat mial.Y tu swoją siedzibe. 
Drapieżników tych było oo_;. 
d:ro dużo. Jedna z warstw 
przekopanego u wylotu na
muliska, gruba na 70 cm, jest 
'lak oogata w ich pozostałoś
ci (a i innych zwi<erząt rów
nież), że z jednego tylko 
metra kwadrat<;>wego ziemi 
te.i warstwy można w.ydobyć 
8 kg kości. 

MIEJSCE DRAMATYCZNYCH 
POLOWA~ 1„. BUSINESSU 

To guano też zaważyło po
niekąd na losie jaskini. Opi
sana doklad!nie w roku 1874 
przez Romera, wkrótce potem 
pada ofiarą bu.sinessrnenów, 
którzy przekopywali ją i wy· 
wozi<Li stąd wielltie ilości gua
na nietoperzy, służąpego ja•ko 
ce1l!l'l.y bardzo nawóz. Wtedy 
też jaskinia uleigla J;lQWażnym. 
ziniS?JCZeniom. 

CO ODKRYLI NAUKOWCY? 

Przez nauk~ów była ona 
badana niejednokrotnie. M. in. 
w roku 1918 przez prof. Leo
na Kozłowskiego. 

Obecnie od tn:ech lat pro
wadzi tu badania Instytut Hi 
&torii i Kultury Materialnej 
Polskiej Akademii Nauk, Za
kład Archeologii Pol.sk'.ej w 
Lodzi. Nad całością prac 
c-~twa zamiłowany w 
swo1m zawodzie, w'elki 
przy t)'ID erudyta magist-er 
Waldem.a.r Chmielewski, .star
szy adiu.nkt Muzeum Archeo
logicznego i Etnograficz..n1=-go 
w Łodzi. który, p.ełniąc rolę 
gospodarza, oprowa<lzal mnie 
po jaskini i udzielił wyjaś
ni<'ń: 

6LICERYNA 
utrzvmuie 
wilgotność 

ziemi 

W pogoni za niedźwiedzia
mi za.pu.szczali się w gląh 
ja.skini pierwotni łowcy. Tu, 
glęb:Yko p·od ziem'ą, musiały 
<Jd:bywać .się kiedyś drama
tyc;:ine polowama. Sw!adczy 
o tym chodażby znalezio;1ych 
iLL ponad 100 ostrzy - naj
prawdopodobniej grotów 
ówczes:nych osz,cz,epów. Są to 
z.a.byiki kultury solutrejskiej 
z drugiego .stadium o.statn'.e·go 
zlodowacen:a, a więc sprzed 
z górą 40 tysięcy lat. 

W ciągu dwóch mies·ięcy 
lJ.adań w mku bieżą,cym pro
wadziliśmy prace w prny
otwcrowej cz.QŚCi jaskini. Osa. 
dy .ia.'<kinł są, w tym miejscu 
bar<lZ-O grube, tak ze aby 
osiągnąć drno skalne. za~lc
bia1iśmy sioę wyk<>-vami niP.
ldedy d-o 8 mctró•N. 

Na p-0<Cletawie d<J·lychczas·1>
wycb ba.Ua1i d-esz.liśmy -clo 
wni<Js·lm. że jaskinia nie by· 
la .sied7ibą, óweze•11wrh lu
rlzi, a ~lady i-<"11 d2falaln-0ści, 
które tu \V~1st~pu;ią. ~ri~ł~ą ł'ii~ 
raczej z polowaniem na nie
dźwied'Zfo jaskiniowe. 

W AustiraJii zosfał wyda.ny 
l>a(eni na za . ...t.ooowa.nie glice
ryny, jako środka utrzymują
cego wilgotność ziemi. Glice
ryna W roztwo=e wodnym 
Z<>s(aj-e r<nlana. 
Prey pler~j 
twór ~ 

a 

na ziemię. 

ulewie l'(Ył;-

Pnedo05taje się 

wodl\ d~a. 

w głąb ziemi, gdzie iM'O'I'ley 
warstwę gleby nie wysychają 
cej. An&tralijc-zycy majl\ na
dzieję, iż w t-en sposób uda 
się im utrzymać wilg-otu.ość 

ziemi w suchych ok<>łicach, 

ta.le długo, aby uzyskać lepiSIZe 1 
Di.i dotychczas zbiQr.y 'llbó.i.. 

I jeszcze inna srpecjalność 
J ęrzmal!lowio';;:i-ej groty; troglo 
b1olycl.ny owad bezskrzy
dły „Mesoga~trura ojcoyie<n
.si.s", żyjący na guan'.c 
nie~Qperzy, nie spotykany 
n;,g<l.z.i.e w Po~ 

Da.Iszym na.szym P-O'W<\Żnym 
osiągnięciem było ci!Jl<rycil' 
kil.ku poziomów z w;vr.o·bami 
krzemiennymi pcch'INl·iącymi 

ze sch;vl\rn przedostatnieiru 
~kresu I o<l·owego (-o kelt> 2<Hl 
tys. lat temu). l'q;o l'o-d:.t..\ju 

O Szybkość: 140 km ..• dziennie 
O Ilość maszyn: 6 wozów 
O Wyposażenie: mała walizeczka 

i kufry - olbrzymy 

O Traso: m. in, 700 km po nasypie 
kolejowym 

P
rzed pó] wiekiem naro
dziła się zuchwała myśl 
- przeprowadzić wyś-ei

gi aut-omobilowe dookoła. 
świata. Pomyślcie lylk-o, jaka 
trasa: Nowy Jork Sa.n 
Fra.nciS()Q - Wladyw0\91.<>k -
l\lfoskwa - Paryż. Pon.ad 20 
tysięcy kilometrów, z tego 
p-Ol-0wa J.>O nieznanych drogach 
R06ji! 

R<>k 1908. W tym czasie 
aut-omobil -z,d'()lał 1uz wyj~ć 
na arenę wyścigów i zawo
dów sportowych, pneslal być 
czymś a.bs-0Iut.nie nowym. 

Organi'Zatorami zaw-0dów by 
IY' wielkie wy<lawnictwa p.ra
sowc. Pierwsze w d-Liejach 
automot1ih1 w~·sctgi c-dbyly 
się w r-o!m 189.J na trasie Pa
r~1ż - Rouen. U1-av1l'Łiła je ga. 
zet.a. „Petit Journal". Zuchwa
łą myśl unądzenia wyścigów 

~i, 

sta.no&wisk ma.my w Polit{!e 
bard.'1A> mało, te zaś którP 
istniej11. (np. z Jaskini Ciem
nej w Ojcowie) doota1·czy)y 
znikomej il<l<Śei zabytków. 
Tymcea.sem w Jaskini Nie
tope1-zowej wystąpiły one d.f)Ś~ 
ol>ficie i na Ich też J><>dsta
wie będzie można. P<JWie<lzicć 
ę kuHurze ów'C'Ze"'11ego czi<>· 
wieka znaC'llllie więcej niż d<>
tychczas, 

Niektóre z -wydobytych w 
roku bieżącym za.bytków są 
ba1'dzo rzadkie, niekiedy na
wet jedyne w Polsce. D<> 
nich należy np. kula. z wa
pienia, która mogla .służyć do 
miotania, jak<> crzęść bolasu 
(dw11 kamienie uwiązane na 
s=urze, które pierwotny my
śliwy zarzucał na upatrzoną 
zwierzyn~). 

Wra-eają.c jeszcze do za.by 1-
ków pochodzących z warstwy 
, . .rolu!rc.i.skiej" muszę do-dać. 
że dokla<dna a.naliza. wydoby· 
tych tu z.abytków :skJania. na.• 
do wni-0sku, że repre2eatuja 
one lokalną grupę lml1urnwą. 

klóra z kulturą solutrejską. · 
występują.cą głównie w za
c-hil'!fniej Europie, nie ma. ni<' 
wspólnego. 

Na zakol1czen.ie cheiałbym 
. jeszeze dodać. że w roku bi()
żącym ar-c:he<>l-0dzy ló-dzcy 
pro-.vadzill również. prnce w 
pobl's'.1:iej jaskini Koziarni . 
znanej z ce1rnych zabytków 
typu u~~lutrcjs~dego". 

1\1. JAGOSZEWSKI 

'\<Vcjscie <fo Jar-.".<ini Nieto
perzow-(!j. 

dookoła św:iala rzuciły w 
1908 roku „New \:<n"k Times" 
i „Paris !Uatin". ProjekfA>. 
da wcom chooził-0 o wywoła
nie w oalym świecie zaintere
sowa.nia automobilem. 

Ue<1.e.s>tnictwo w zawodach 
zgłosiło 6 wozów. Trzy z n.ich 
były pro·dukcji r.ra.ncus1dej: 
,.De Dion" i „Mulo Bloo" z 
silnikami 30 Kl\I oraz maleń
ki i lekki „Ciscur" z silni
kiem 12 101. Po je-dnsm wo
zie zgl<tsily Wiochy, USA 
(aut.f)mobil „Tho;:nas", z sil
nikiem 60 IGU) ora·~ Niemcy 
(wóz „Prolcs" z silnikiem o 
moey 40 Ki\I). Wszystkie wo
zy d<1Slarczo11.f) do Nowego 
Jo.rku. 

Start wyznac7.on-o na go
dzinę 11 rano dnia 12 lutei:o 
1908 r. Na w;cle godTi11 
przed tym Times S(!uare. gdzie 
mfal nastąpić s·tart, zapełnił 
się tłumami widzów. Wszyst
kie są>0dednie ulice wypełnio
ne byly równtez mrowie:n 
Judzkim, tc1eż ruch w mieś
cie musia.no całkowicie za
t.rz~rinać. Tego dnia. wszyi<>tkie 
interesy pcdporz.ądlrnwane by 
I:v lej jedyne.i w swoim ro
dzaju sensacji. 

Termometr wi;ka2ywał pon i 
żej O sl<>pui, n-o~ą p.ufał 
śnieg i nieb<> b~ lo po

chmurne, Według d<>'niesfoń 
gazet, zebrało się 2:;0 trs. 
widzów. Wiciu z nich )>ny
joo!Jalu z. daleka. 300 polkjan 
tów torowafo wśród tlutn•l 
wąską dróżkę dla aulonwhi
lów. Na przylegl~· ch uliea~h 
si.alo 200 automobilów. .htż 
sam ten fakt by? niesłycha
nym wydai:zeniem. 

Wozy slartowały z opnsz
C7Anym „ \Viekien1°. Kicf'O'\'\'• 
cy mieli na sol>ie grube kir 
żuchy. Przed starlelll jCS"~c:re 

ra?: sprawdzili Wll!'aż: małeń
lde walizki z l>l'Zedmiotami 
<l\SObistcg-o użytku i olbrtymie 
kufry z częściami zapasowy
mL Było to zrm;umiale 
przecież w całym świecie nic 
zna.j.;Ją żadq1eg-o sklepu, gdz.ie 
mogliby się w nie za-0pa
trzyć, nie =ajdą stacji obsłu
gi ni warsztatu reni<tn!&wego. 
Zda.oj są wylą.<."Znie na zawar
tość swych kufrów i.„ kuźnie. 

Obok haków, łomów i ło
pat w maszynach leżały ka
rabiny i pistolety. Trasa Jl'rO
wa.iJzih bo-wiem przez mki
scowo-ści ll'Cl'de nigdy nie wi
dzia.no automobilu, a p07.a 
tym gdzie łatwo o spntkanie 
z dzikimi zvdenęl:tmi. 

R O'Zległ się slt-.cat st.a.rlera., 
aut.om<>i>ile ruszyl,v. 

Pierwszy cta,p. na zie
mi amerykari.s·kiej, prmvad·zn 
z N-owego Jorku pri;ez Euffa
fo. Clevełaąd, Chicairo, Sa.ma 
Barbara do San Fram:isco. 
Lącznie 6100 l.."tlt. Allt.f)m•~bil 
a merykańsk.i „Thomas". jak{) 
pierwszy o-sią!?'llll:I w dniu :!7 
marca wybrzeż(? Occa.nu Sp.1>
k-0<jncgo. Il't"Z·~bywająe śT>ed
nio w ci:uru d•nia 140 km. 

Gdy „Thomas" wjcżdźał 
d() San Franci~·l<<>. au({)-
mobil wte.ski P1l1la'fal 'la 
nim w otl!t)gJo.ści 300 kifo-
m-e!.rów, na.s.tQp.nie jechał 
mniej \\·ięr<>j w taki<.>.! 
Ra'llej od.Je.,.lcści, fra·n<'w.1-i 
wó'l „nc D!on". na k-&ńcu 
zaś upla•owal s:iQ wóz nie
miecki „PraLQs". 

„TIH>ma'i" pokc·nal k1nh'
ne'lt ameryka1iski z ogrom
n)•m trudem, niemniej 1irawie 
zupt>lnie he-~ wn>adku. Z in
n:vmi ' 1vQ'?-2mi byto znacz11ie 
g-or~ej. Maleńki „Ciseur", któ
reg-o obs~·da. dzięki lekkości 
wmu, sr~-ihiewała sic: łatwo 
przebrnąć pr7.ez śniegi, ,111z 
naste1>nego -dnia Jl1ł starcie 
,. n a-tlzia.f się" na p·rz~"d·rożmy 
slup kam'enny niew'd-0crny 
JJ-Od śniegiem i rnhil d,·fe
rencjat „na. prns"'.ek". "'~ 
musial si~ '''Ye<>fać z wyści
gu. 

Drugi au~0<mobit fra.ncuski 
,.1\'foto BI=" 7akooczył sw!\ 
drngę W bl·otach Sb•llU f-a 
po prw;iu dJafogo. Żl' &lllSada 
n·c wytrzymała trudów po
dróży. Niewiele brakowało. 

<.Dalszy ciąg na st.. • 



~----------------------------..-. ..... -----------------. Gigantyczny 
wyścig 

(}awąd.11 o luląikaclz 

(Dokończenie ze str, 3) 

by ten sam 1Gl9 spotkał nie
mieckiego „Prot<>Ba", ponie
waż dwaj inżynierowie z za
kładów proouku.jących te wo
zy, opnścdli automobil w 
Chicago, udając si() do szpi
tala w stanie całkowitego wy 
e-zerpan.ia. Osamotniony lejt
nant Keppen, skierowainy 

prze-z n;emieck.i sztab ~.e
ralny, zdołał zwerbować do 
ud"l.iału w wyścigu na swoim 
w<nie pewnego mechanika 
amerykań.s-kiego, d'Zięki cze
mu „Protoo" mógł wyruszyć 
w dalszą drogę. 

trzymać Jawę po podkladach 
kolejowych. W wypadku gdy 
torem podążał pociąg, auto
mobile zjeżdżały •a bok. 

W rejonach fantazji 
Tadeusz Sicgier 

Do pewne; 
wczasowiczki 

Masz takie okolic• 
nęcące j śliczne, 
że ml się marzq 1tudia, 
te aeoaraficzne. 

Westchnienie 
Jc.apuścianego głąba 

Oto zawilu nadl!1' dylemt1t: 
jak ruszać qlową, 
której sie nie ma? 

Idealista 

Polecę ui kosmos 
- może w kosmosie 
ż11cie nie bije, 
jak tu. po norie. 

Dziewczę 

epoki satelitów 

Ach, serce moje strzalą przebite, 
a on nie wchodzi na mą orbitę. 

Krótka historia 
życia 

NajpiE!'rw utracjusz, 
potem kuracjusz. 

P. aryski komiteł organiµ,. 
cyj.ny wyścigu ustali}, 
że automobile będĄ p.rze 

wiezione parO'\vc.arni z San 
Francisco na Alaskę, gd'Zie 
dojadą do Cieśniny Beringa, 
i;tąd zaś po fodz.ie osią.gną 
br.zegi Syberii. Koncepcja ta 
by la wsizakże nierealn.a. 
Wszystko, oo spotykano do
tą,d na błorni.stych dl'Ogaeh 
USA, okazafo się asfalt-Oiwą 
S'WSą w porówna.niu z ba.gna. 
mi Alaski. Trasę zm.ienfono i 
Alaskę wykreśl(Jfllo z J)<TO

gramu. Nale:iato d-0starczyć 
maszyny parO'\vccrn do Wla
dywos t-Oku i 6'tą,d Nnpoc-ząó 
rosyjski etap wyścigu. 22 ma-
ja. 1908 roku mógł na-
stąpić &tart do drugie-
go wie1ki-ego etapu na 
trasie Wlodywootok - Paryż. 

Pon.ad 700 km Jl'l"Zebyły wo
zy w ten spooób, aż do miej
sca, gdzie mal"S"ZJ"\t ta odehyla
la się od linii kolejowej. Car 
r05yjski, który dowiedział się 
w tym czasie o wyścigu, WY· 
deleg~ał do każdego W<nll 
oficera z pol~eniem, by ten 
okazywał pomoc w drodze I 
c-zuwał nad bezpieozeństwem 
za.wod:ników. Nie na wiele to 
się jednak 7Jllało." · 

W upatnY dzień, 18 lipca 
1908 roku Piet'WS'ZY' auto 
mobil wje<:hał do Mo

skwy. Był nim „Protos". Je-
go średnia dobowa tszybkość 
na trasie Wladywootok 
Mookw·a, mimo wmystk:ieh 
trudności, wynosiła aż 170 
kilometrów. 

DalS'T..a trasa prowadziła 
przez Królewiec i Berlin. Kie 
rowców witały fiag:i i girlan
dy. Co ważniejsze jed·nak, że 
tu byli już fachowi rne<:ha.ni
cy 0 .raz e-,ięśei • zapasowe. 

26 lipca o godz. 17.30 przed 
irmaehem re<lakc.ii „Paris Ma
tin" w stolicy Francji zaha
mował „Protoo". Był on 71'1\'Y 
cię-zcą drugiego etapu. Po 
4 dniach na metę przybył 
„Thomas". zaś p-o 2 tygoo
nJach automobil włoski. Wyś
cig był zakońC?A>ny. A iluż 
to ludZi w Nowym Jorku za
kłada.Io się przed startem, ŻP. 
żnden z tych w<W.ów nigdy 
ll'ie dotrze do Paryża! 

Ilohaierstwo, fl'EY S'Laleń-
stwo? Trudno określić cha.rak 
ter całego przedsięwzięcia. 
Mia.Io ono jednak swą symbo-
liczną wymowę: automobil 

Nie ma chyba ezlowteka, 
któru wzgardziwszy codzien
num iadlospisem - nte pocz'"l
bu od czasu do czasu apetytu 
na coś .• r:irymaśnego". Apetytv 
te doskonale um.ieja wyzyskać 
właściciele I kierownicu zakl1-
dów aastronomicznuch, de7<.o
rując bufetu mnóstwem pi
kantn11ch. łą,dnie U(larnirou:a_ 
nuch przekąsek I prz11staw'!k. 
Coś podobnego dzieje się w 
zakresie naszej lektury. Nier'1'.z 
odczuwamu nieprzepartą ocho
tę do wyjścia poza krąg „u
świecon11ch" i standardowy~h 
tematów, do swawolneqo „w11-
puszczenia się" w jalcieś inne, 
nieznane wumiaru rzeczvwt
stości„ do poznania czeqoś, ro 
jest fascunujace I atrakcyjne, 
choć zqoła nieprawdopodobne 
i niemożliwe. 

Wspominając o takich szcz<!
aólnuch ciąqotach czytelni.. 
czuch, ·nie mam bynajmniej na 
muśli pospolituch .,krymina
łów", a tum bardziej utworów 
obliczonuch na ekscutowanie 
pensionarek i podrostków. 
Chodzi mi o coś całkiem inne
ao: o rzeczu mające bezspru-
czną i trwałą wartość literac
ką, nasucone przu tym treścią 
twórczej fantazj.i i wyobraźni, 
niezwulde i .• niesamowite", 
stoiące na wąskim pograniczu 
snu, iawu i czustej fikcji. Mi,
ślę w tum miejscu np. o twńr. 
czości takich pisarzy, i'lk 
E. T. A. Hoffman, E. Poi!, Bar
beu d'Aurevillu. których nowe
le i powieści zawsze są poszu
kiwane i chętnie czytane. 

Milośnikom taki.ej „gryma§
nej" lekturu polecić mogę gc_ 
rąco wudanu niedawno tom o-zawoj~al świat. J 

<WA" ..Moć« Revue") ------------

Osobliwe drzewo 

S vberia przywita.fa 7.awoo
ników nowymi tru·dn<Jś
ciami. W USA były 

wprawdzie kiePSkie drogi, 
ale były. Istniały też mapy 
tych dróg. ,W Syberii okazało 
się, że liczne mapy nie P<>
krywaJą się zupełnie z rze
czywfa.tością. Niezna.i-Om<l'Ść 
j~ka utrud>niala kontakt z 
fodmośclą. Tylko pierwszego 
dnia za wodill!lcy }>Ol"USLali 
się Wym.aczoną drogą. Już 
następnego dnia ~owio
no wylrorzysta.ó na trasę 
wyścigu nasyp kolei 'iranssy
beryjskiej. Przystały na w 
tylko 3 wozy: amerykański 
,,Thomas„, niem.iookł ,,Protos" 
i automobil włoski. Ostatnia 
m.aszyna francuska „De 
Dion" była tak US'Zkod:TAma, 
że załoga nie 2idecydowa.ła się 
k<>ntynuowaó wyścigu w tych 
wa.runkach. 

Ulka Paibfanłcka, .od -tu 
k<>lej<>W<!>l'O aż do Mal"YS!na i 
dalej w kierunku Pabla.ni<: Jen 
po ·obu fl'lron.a.ch wys.adzaJnA 
d.ruwa.ml o równych, gt.a.dldch 
pniach 1 clemnorl.l!_el()IOych, po
lyslrujących liścla.ch. Są to n:w, 
llpy krymskie (Tilia euchlora), 
które można spotka(! I DA In
nych ullcach Lodzi. 
JOOn.akże przy bramile wjazdo

we.I d.<> Zaktadów Im. Armil LU• 
dowe:J w M.a.ryslnle dlugi tllU4""lr 
lip przerwa.ny jest drzewem o 
C>S<>bliwym wyglądde. Jego sił· 
nle pochylony 1 zn.a.c:m:tle grub
szy pleń, dźwiga szer<>ko rozpo
,:tartą konmę dużyeh, docho
fi7ąeyeh do 20 cm dlugośd Uśel. 
Wśród nich 'widać wiechy kwi,.,. 
tootanów, pod<>bne do kandela· 
browa.tych kwlato\91;anów popu
larneg<> u nas kasztanowca. P<> 
bllżsmm zbadJl.nlu oka'<ll.le sle, 
ż" <>kaz ma. ll6eie po.fcdyńcze, a 
nie. j.ak kas'ltanowiec dlcm.ia
st""17.lelne. })17,ewo to je6t swego 
r<'<i>aju unikatem na teTenle m. 
L<l<lzi, a nosi nazw<: Katalpa 
ZWVC2'Jl fn:t !Catalpa b4moniol
dr.~\. Pocho<hl ono ze wsch<Mmirj 
czr,śd Stlmów Z.f<'dn<>czonych. 
gc11ie WYrasta do 20 m wysok<>ści 
t two-ny gP.st3 lasy. .,N::t!'Oi7a 
t~dz.k:i" kMnlpa nie lmn<'nute 
c\117.vn1i rO?miarami, ;,Je TJ()IC:?;(".7.Y

clć ·~1~ m<>·Żt'> p.\eknym<i kwiat.a.ml 
o średnicy do 4 cm, które u
P'ti-r.one <ą fiolet.ow:vml krO<ll<ka· 
mi I kre.skami '>ra'7. ?Jl.b3Jt'Wl<me 
<lwn-ma po,m.f'!.ra1)c7'°'"'''"ml p?~.l: 1-
ml. ow<>ee te-iw d17,cwa, to <>1· 
bnvmie - ponad 4-0 cm długfo 
strakl. 

KM•l1>:t l"lalp'.t.y u """ „„ na1· 
J)ięknieis~ych i naibal['·!faiei oory
r.'łnalnyel1 ~~7.e'v nbre~o µ.oif'ho
ch<"ni•. w la„o<Jnle.isz:vm l<lima
<'ir- rnoŃ1dm -łr~t ,h·vnv:f'm imn&-
nufc,<"o "l':t"snl<irrs. ~ silnym ł J?TU
b,·m pniu. \V P<'1S<'i' n•tnmin«t 
rn.~nle <;labi<"i I w:Yrn'"'"'" ra'7t'j 
,...1{a7,. kr.,."Wiac;;t<". ivzr.rl~ci..,łe mn.-
1" łl1'7.ł'"'''k'1. () tnźn<>f ko-r...,inif'. 
P•lt.n<> l«>i1e7a;c wre;cta.r.Jc, cie.mi 
flrd .1rsf Pnnv<'h pr7.vm.rMtrów. o
k'lz z Marysina, wys<>k<l<kl oko-

ło 'I Dl, w wieku Od 30 d.<> łO lat, 
ZMługuje DA oohro<n~ ~a.ko drze
wo, prz.vs.toe<>wallA!> Jut c-z,ęśelo
wo dA> trudniejszych wMUnków 
kllm.aitycz:nych naszego kra.lu. 

Na terenie województwa łódz
kiego pięk!lle okazy r<>.SJU\ rów
nie:!: w XOl.aclnku koło Bnedn. 
Poza ~ Zll.Mle SĄ okazy drze
wiaste z lJpna, Prósrzk<l'Wa kOło 
opola, oraz z Kórnika koło Po-znam.. . 

Eo POTP;GA 

Należy J>Odziwła.6 ~6 
Jron~ke.li ówczesnych ma
szyn. Dzi~ tej trwalości 
3 pozosłale wqz;y mogły wy• 

Jeden :s pamtętnyeli eplzod6w (lleł teh było!): „Thomas" za
wróell, by udzlellć pomocy swym kolegom • współzawodnikom. 
Bez nieJ „Protos" nie wydostałby się z biota i nie mógłby kon-

tynuować wyścigu. _____ ,,,...._ __ , ___ , ____ , ________ , __ , ___ , ____ ~-------------------
- UWoa«&, tlW&g'a! Na łraełe Nord- Dziewczyna osta.nęła w drzwiach ty- palony<:lh ~ widOC2l!lie 'WY'buchla ro"Lla-l 

weS't zag:iD41 samolot 827._ Kto mme łem do .zewnątrz. Chwila wyczekiwania na benzyna. 
J>Oda.5 o nim bli:ższe wiadonrości? Kie- i wresl'JC".ie odepchnęła się mocno. Przez Opodal leżą n:lerucli.omo pasażerowie. 
dy i gdzie w.idzlamo go po raa: ostatni?... kl1ka ookund spada poziomo ku ziemi. Nie żyją. Ale za wraki.em, który byl 

I chociaż minęło ju.Z pólt gocltzi111y od Nie „wyszła" zbyt dobrze - pęd po- k:edyś kadłubem samolotu, dootrzegła 
czasu, ltiedy stacja kontrolma w w:etrza powstały od · śmigła p.rzesu- kilka osób. które jeszcze się poruszały. I 
Momtrea.lu nadała po raz pierwszy ten ną1 jej sp.a<loc:hroo. nieoo na bok. Otwo- Niektóre z n:ch miały jakieś prow:bx>- ~ 
meldunek - znikąd nie ma ża<lnej rzył się w końcu. Szarpnięcie bY'lO rycZi!le opa·trunki, moc:no jU;i: przesiąk-
odpowiedzL trochę za moane. Ale nie czas teraz nięte krwią. Im przede WIS'Zystkim na-

P=tanowiono zatem za.alarmowa~ na te 1SPrawy. leży się więc PQmoo. 
wszystkie najbliżej poloźone lotn:ska Z białym parasolem pon.ad g'łową W kieszeniach nos;ła zawsre pewną 
kanadyjskie i już wltrótoe kilkadzie- opada wolno ku celowi. Dostrzegła ilość bandaży. Z miejsca :rabrała się 
Eiąt zw-innych samolotów rozpoczęło jeszcze czeI"WCm.y sp.adoc:hron ze sprzę- więc do pracy. Jeden z mężczyzn mi.al 
dokładne p~iwa<n:ie terenu. Lecz 'tern - znikał właśnie w zielonym dy- otwarte ziarna.nie uda. Obok niego le-
dopiero po dwu godzi.nach jeden z ruch żaJ drugi 'Z ra;ną głowy. u dwu kobiet 
zameldował o znale2lieniu wraku sa- stwierdz:!a zlama:nie ręki i żelber. Mię-
molotu pasażerskiego w gęsto 2lall.E&o- J u M p I N G dzy ob'.em.a crolgało &ię pok:rwą.wlone 
nym łańcuchu wzgórz. dziecko. Jego mat.'k.a Je7.a·ła w.śrc>d .a 

ta.mtydh, znieruohomiałych ciał. Nie~" 
NA MIEJSCE KATASTROFY żyła. 

Komendant lotniska w ""ort St. 
Goonge nad rzeką James Bay otrzy
muje rozkaz: 

- .Tumpin,g-sisf.er, MacdOll1ll1a,ld '.ll'nY· 
ll'<J>tuje się do lotu na miejsce wypad
ku! 

N a to wystarczyło ju:!: pa~ min'llt 
i jump:in,g.<Si5ter (skacząca sioSltra) zaj
muje miejsce w ma,szY'!lie. Znowu. i.,."'St 
przy niej pilot Hower, z którym wie
lokrotnie wyruiszaJa na podobne lotv. 

Spa<lo:::lhrondarka uważnie przygląda 
się leżącym pod n!mi l.atSorn. Trudno 
OOG wypatrzyć, cho::'aż samolot zni
żył się już na 20-0 metrów. 

- Prosrz,ę ze.iść niżej i pi-zy'Jlllkinąć 
gaz .. - rzuca pilotowi. 

Pilot wykonuje polecenie bez słowa. 
Zdaie eoooe sprawę, że p·ie jest ono 
zbyt bez;p:e-czne - ponad' tymi wz.ogó
rz.a.mi }est wfole d<5iur powietrzinyc:h 
i 7.~wadzić o drzewa nie tak trudno„. 

Wre...czc'e - J?dzieś po pmwej stro
nie c'enka smużka dymu. Obok 1'>7,cząt
ki Gamolotu, kilka nieruchomych ciał 
ludzkich i dwie <>tSOby .,\ryrnachująoe 
czyrwś białY!Tl ... 

- Zruwrócić d() sk<i<ku! - i poa,~za.s 
gdy pilot wznos\ m~szynę na potnebną 

ł 
wysokooć, panna Macdonnal<l naklada 
hełm z maską 0C1hron!Tlą dla twarzy 
i otwiera boczne drzwi . .Te.„zcze kDka 
okrążeń dl:tt wyboru najdogodn'.ejsz€(go 
mfejsca lądowania i... 

- Najpierw Sl>rzęt ra.t-ow:nłc<ey! 
woła do pifota i przysuwa do dr-r.wi 

i 
ciężkawy wór o ks.ztałC'ie to!"'Jl>edy. Na
stępne oklrążen:e i wór za.:ząl sp~<l.eć 
w kierunku niewielki"i polany. Nad
s~ i moment do skoku. 

- sisłer 
Macdonnald 

I 

wanie las:u, trodhę chyba za daleko 
od polal!ly. 

./\.le i ją samą zniosło te2 w bok, 
Mimo tylu lotów i skoków pa.nna 
Ma·c<lorrmald i tym razem nie czuje się 
z.byt pewn:e: znowu trzeba będzie lą
d.ować na drzewie, a to z pew:noodą 
<'~ ;przyjemności nic należy. Sterowan:e 
nie na wiele się waje - n~e polal!la, 
a drzewa przybliżają się coraz bar
dziej. Jeszcze kilka sekund i już wie, 
że to będzie ta właśnie rosna ...• 

Uderzeni.e nie b:vło nawet tak sil:ne 
~ skończy się chyba na s'nia,ku lewe
go ramienia, którym :rnw.a<lziła o ga
łąź. W tej chwili. jednak trzeba sie jllk 
n11js:zybCiej uwolnić ze sznurów. Zrzu
ciła z i<łowy c'eżki hf'hn i l!lac!15'!1ęl.a 
19Pe<:jalny z.ameK. :zmajdujący się w 
kmnh'nezon·ie na wys.oko~c~ p~en<n. 
Dzoęki :nylonowej lince dotknęla sto
pami miękkiego mchu„ 

WSROD OFIAR 

To oo ujrzała na mlejeC'U kat.~strofy 
~było Już tylko plątaniną żelm<;iwa. 
Ze i<krzyde! =;;tały odłamki - Jeża.ły 
rozrzucane wokoło. Kadtlub N>2lbił scę 
na kilka czę;<ici. Kabinę obsłu'!i p;eń 
drzewa roz;ciąl na dw:e niemaI równe 
części. Wiele ]J'O'bliskioh drzew jest nad 

Jedynie dw6ch mężczyzn wyszło z 
katastrofy bez szwanku - od.nieśli tyl- ł 
klo połlh.t=en.ia . Przy kh pomo.zy sio- # 
Gtr.a Maodonnald przytaszczyła wór ze ~ 
S?rzętem. Jeg..'> zawartość wystarczy na! 
7.apewn:ienie możliwej w tych warun
kach pomocy. Na opatrywaruu ramnych 
zeszed!t jej cały dzień, 

....,.... 

tel DNI MARSZU 

:Naigtępnego rana praca. za~ się 
od ipoi;rrzebania zabi.tych. Potem nale
fało zbudować nosze dla meżczyzrny 
ze zlamanyin udem. Po rozd7:ie1enin 
prowfan1tu juimuit11,g-s'ister Maod!:>t!lnakl 
7..asiatd~a do krótkofalówki. Ku Jo~l!'l'sku 
w Fort St. Geoni;:e p<młvnąl meldunek: 

· ()uius?mamy mie.i"M:e kll'l~~tt"Ofy. 
KieTUJ11ek jezioro nad Rzeką Wiel'OTY
bia ...• 

Zaczyna się dtuirt. meczący mairs:z, 
który przez trzy tvgod;nie trzyma w 
napięoiu całą Kanade. Ksdążkę moż.na 
by naip'sać ..., tei nieC'(>d:ziem1.ej kara
wanie, n.a której cwle stBłi> pelna 
poświęoęni.a, bohatersika jumpdng-s<i<Ster 
M~oommald. 

I WTe=!e ~ .a bvlo to w po'ud:n;e 
dwu1dzieste!?o d:n:a marszu - karawa
n.'l <'l<;iąMela up:-a·""lli<my brzeg jeziora. 
S'""'<:tra Maorl·'lill1lo'1•ld ślP w eter umó
w'<:me syimały, bv w końcu doC'?!ekać 
isJę motor&wki w'o;?,8·"E'i 1>0mo~. A p-o 
p0oludndu - zadudniły n;i<l. je7"orem 
motorv woo:nrnilatowca. To był już 
S7czę.śliwy fina<l ich dotycihczaoowej 
meK.i. 

A miJIS·trn Mw"·tJllil'~,ttJ? Pra.eu,Je chiś 
nada1l w FOl't St. Geo.rt?e - ~a-e 
i:t"ot<lwa ze B'WY?lt ST)aid'l'Chronem do nffe
tslenla pomocy potrzebującym .•• Gałązka katalpy. Kwiat pomnie,isrony 4-krot•nie. _..,....,....,....,..~~~~ _______ ._ ________________ ,~~.~-~...., 

4 DZIENNIK. ŁÓDZKI µr 195 (3650) 

powf.adałl Guillaume Apolli· 
naire'a pod oruainalnttm tuhs
lem .,Heretyk i S-ka"*). Apol
linaire - to pseudonim nieiy. 
;ąceao ;uż pisarza francuskie
ao. któreao prawdziwe nazwi• 
sko brzmiało: Kostrowi.ck,, 
świadczqc n.iewątpliwie o pol• 
skim pochodzeniu właściciela. 
Autor „Heretyka i S·ki" dal 
sie poznać jeszcze przed p!eno
sza wojnq światową jako uta.. 
lentowan.11 poeta. dok11mentu-
1acu wartość sweqo piora m. 
in. zbiorami wierszu - „KaU
aramu" I „Alkobole". Szero
kość hoTuzontótv artust11cznych 
Apoll'.naire'a nie pozwolila mu 
iednak zamknąć sie w dziedzi
nie wulącznie poetuckiej. Pis<<l 
wiec również OPOwiadania fan
tastucrne I powieki. eseje z 
zakresu teorii sztttkl i wsp::i. 
niale obrazki paruslcie. zaś ..,. 
wocem zbliżenia sie do kubiz
mu 1>0Zostalo dziełko o malar
stwie kubist11czn11m. Kilka laf 
temu ukaznl sie w przeldadzte 
110Tskim „W11b6r poezji" Apol
linaire'a. natomiast opowiada• 
nia ieao w dość obszernym 
zestawie (15 poz11cji) wudane 
zostalu obecnie po raz pierw
szu. 

Bogactwo inwencji. umiejęt· 
ność or11ninalneqo i kunsztow
neao snlatania fa.ntast11kł z 
rzeczvwistościa. (lroteski z drc.
matem. abstrakcji z realistucz
num (i. czP.sto sarkast11czn11m) 
obrazem świata, 110 i dar M· 
cielcawiające.i. 1Jasionującrj 
narracii - oto alówne zalety 
pisarskie Apollinaire'a - n'>
weli.~tu. dzięki którym feqo ,,._ 
powiadania, choć pochodził 
mnie.i wiecef sprzed pól wieku 
daia I dzU wiele rzetelnej n
t11sfa.kc1i. Oceni to zresztii każ
du. kto - wziąwszu .,Heretu
ka'' do re1d - rozczuta Ile w 
nadzwuczain11ch przuar>dach 
. barona" d'Ormesttnn alho pn
~n.a pra11>dziwt:J historie Hono_ 
riusza Subraca. Pie<W.~Z1J z 
tvch dwóch - to Mcuwz6r (je
tel! można tale powiedr.i.'?~) 
hochszta:plera, awa:n.turnl.kii f 
f)rzesf P.ncv - czlotoiek, kt6ru 
potrafi! zjawł~ się jednMze• 
§n.fe w tulu mieJ.•cnch. '" !lu 
tylko zechcf.a.l; druqf., obdarzo
nu szczea6lnuml wla§ciwoActa
ml mimet11cznumi, umiał tt1 
chwllł niebezpleczeft.~tw11 dn· 
sloumte •. wchodzi~ w §cfane". 
co nil! uchronilc> an Zf"eszta ~i 
urn.st11 :ta:przu.de11le110 wroq11. 
Orf tttkich niezwukluch pom11-
sl61.11 I motuw6to rfll .,fi? tDP"Mt 
w OPowicufaniach Apollinaire''!. 

Zna.czna tch czę§.! opa„ia 
fest na podanlrtch, legenda.~h 
i watka.eh reliqi?nej naturu, 
ktńre autor z upodobaniem pa
rafrazuje i trawestuje Ul spo• 
s6b btt1"dzo inłelinentr>t/. Awie
ż11 I niewatpliw!e... heretycki 
(stad włofoie tutnl zbioru). W 
f11m dzia.le w11rń*nilb11m urie
dP. wszvstk;m „Hereziarch11" I 
,.Pielqrzymów z Piemcmtu". 
Zreszta. każrle z zawartych w 
tomie opowia.ilań mn swnle 
snecu.ficzne zalet11 I uroki, dl:i
te110 też wszustkie przeczytri.! 
warto. westch11awszu prz11 
t11m. !e opo11lia:dań jest tylk:) 
pietna.ście. Chciałoby sit: wię. 
cej." 

B. D. 

*J Guillaume Apollinaire. 
„HE!'retuk I S-k(t" - Tluma.czui 
Adam Ważuk. Wa1"szawa. PIW, 
1958 r. Str. 208, cena z! IO. 

Ze świata filmu 

Pisarz 
komunikatów 

Dawid Sel:miok, producer11t 
filmowy, słynie wśród ~ 
ich wspólpracowników jako 
najbard-zdej płodny p'tS-arz k« 
rnunikatów międzybiurowych, 
W czasie przyg<l'towań do na
kręcania filmu „PQIŻeg:na.nie 
z bronią" jedett z j~o se
kretarzy podal mu przez o
myłkę jakieś nieśc'Sile dane, 
dotyczące BCCnariusza. KiedY 
się zorientował w poipel:n'o-
nej omyl'ce, było już za póź· 
no na wyoofanie notatki. Se
kretarz zasta111owH się przez 
dltuż.szą chwilę - po czyan u-
siadlt i posłał swojemu ~ 
fowi :nową nota tJkę: „ W od
powiedzi na pana C2Jt~ 
strorocowy memori.al z J1I". 
µ-.zejw.ei da.ty_ 't 



/ . .,, 

Robin Hood MAŁZENSTW A 
w lekarskim I 

kitlu 
Legendarny Robin Hood, 

angielski Janosik, szlachet
ny zbójnik, d:tóry lupil boga
czy, aby wspomagać biedinych, 
znalaY..l ob€<:'1lie - jak dono
si prasa angielska - godne
go siebie naśladowcę w oso
bie.„ 40-let.niego lekarza,' dok
tora Willi.arna Pitta. 

Dzielny doktor nie na.padał I 
na zamki. lordów. am na pa
lace fabrykantów - lec:zyl 
jedynie lud-=i bardw boga
tych. którzy ... cieszyli s'ę jak 
najlepszym z<11"owiem. L€czyl 
<>czywiście za opłatą, drąc z 
nich bez ntośc:i. Sprawa wy
szła na jaw. gdy bogaty fi-
nansista angielski. Dawid 
Humprey, któremu doktor 
Pitt zaaplilrowal 135 zastrzy
ków w oenie po 1 funt szter
ling za jeden, zorientował siQ, 
że w istocie ja<it n.ajzupelniej 
zdrowy, a „cudowny" (i dro
gi) lek może nabyć za parę 
pensów w każdej apteoo. 

Bankier zaskarży} lekarza o 
oszustwo. Przeprowadz>cme 
śledztwo wykazało. że doktor 
Pitt Osz.ukal w ten AOO<Sób 
'Wielu pacjentów. pobierając 
setki. funtów za niepotp.ebnc 
badania i bezwarto..ściowe le
karstwa. Zagadką bylo jedy
nie, oo robi z wyłu<l:ronymi. w 
ten 61JJOSÓb pieniędzmi. Pro
WadzU bowiem bardzo skrom
ny tryb życia. 

Za.gadka został.a rozwiązana, 
kiedy do sądu W'!)łynęła -pety 
cja 0 ulaskawlen!e lekarza, 
petycją, pod którą widniały 
tY3iąoe pd.pi.sów. Były to pod
pisy innych pacjentów dokto
ra Pitta, takich, krt.órzy nie 
mogli sbie pozwolić n.a lrosz
towne lecrenie. Ioh leczył 
bei:p?atnie, d01Starczal im me
dykamentów, 0 bdarzal w ra
z'e JJ(lltrneby pieniędlzmi i ży
wnością. 

„ w wielu 'WY'J)adikach -= poo
wied zial doktor Pitt pnied 
sądem ~ chorym potrzebne 
było przede wszystkim dobre 
odeywianie, na które nie by
ło kh stać. Niekiedy głodo
'W'al:y- te}; dzieoi, których oj
OOWie oh<Xrowali. Czyż miałem 
Cllekać, aby t.e dzieci na sku
tek n.ied<>żywienia staly się 
~jen.tarni, czy raczej 
~~.YĆ mę o jedzenie dla 

Ubodzy pacjenci dokror~ I 
ta złożyli się na do&konałego 
ad'm)kat.a. który UJdowodlnil 
Przed sądem na :podstawie do
lrumentów i zez:nań setek 
świadków, że lekarz wyda:l na 
J>Omoc dla biedmyah n;e tylk"'O 
wszysitllro, oo wyłudz'.ł od 
bogaczy, ale również znaczną 
.część swoich legalnych zarob
k?w. WdziE;czn.o..~ć. którą ci 
b:edm.i. ludz'e o:rnzywali swe
mu dobroczyńcy, spowodo
wała. że prokurator zrezyg
nował re swojej mowy, a 
Jtlówny świadek oskar.i:e.nia, 
Dawid Hwnprey, o.świadc:zyl 
Przedstawicielom prasy, iż 
Wstydz.i się swojego ookar
żen.ia. 

• * 
Ni-emniej s<1d skazał dokto

ra Williama Pitta na rok wie; 
zien'a z~ oszustwo. Jeżeli 
Prośba 0 ła,o.kę zwian'e odrzu 
:Ona, łxxlz~e on mus'.ał po
Z('gnać slę z prakty>ką lekar· 
flk~ 

J-i 

KSIĘZNICZEK 

„J 
Fa.w'Lia 

eżeli chcesz się rozejść z 
żoną ustal jakiś określo
ny termin i zacznij od 

niego liczyć czas. Po stu dniach 
rozstanie wasze będzie już de-
finitv· ne" - tak brzmi posta
nowienie kodeksu cywilnego 
Iranu. 

Sto dni Sorayi Esfandiari i 
Mohameda Reza Pahlevi -
szacha perskiego - zakończyły 
się 13 lipca. Szach spędził dzień 
ten samotnie w Cannes, nato
miast piękna Soraya. znajdu
j:?ca się w Kolonii pod opieką 
swoich rodziców przetańczyła 
wesolo wieczór w gronie blis
kich przyjaciół. 

Ostatnio rozeszła się wiado
mość, iż szach znalazł sobie 
już nową narzeczoną w osobie 
pięknej osiemnastoletniej Lilly 
Mythra Fallah. Czy będzie 
szczęśliwsza, niż dwie poprzed
nie żony cesarza Iranu? 

Wschodnie księżniczki są bo
haterkami romansów, w któ
rych mieszi> się miłość z Poli
tyką, interesy dynastii i spra
wy majątkowe, wspaniale uro
czystości i bolesne rozstania. A 
nad tym wszystkim unosi slę 
przenikliwy, ciężki zapach na
fty. 

l egenda glosl, li szach per
ski zakochał się w foto
grafii Sorayi. Ale i swo-

ją pierwszą żonę Fawzię, wy
brał jakoby według portretu. 
Fawzla, siostra ówczesneg-0 kró 

la Egiptu Faruka musiała rozejść 
się z mężem z tej samej przy
czyny, . dla której szach opuścił 
Sorayę: nie dala Iranowi na
stępcy trO!llu. To samo pra
wo o dziedzictw.ie tronu unie
szczęśliwiło oble kobiety': albo
wiem tron lralll.u jest dziedzicz
ny tylko w prostej linii męs
kiej. I jeżeli w ciągu pięciu 
lat po zawarciu małżeństwa 
szach nie ma potomka, obo
wiązkiem jego jest rozwód i 
zaślubienie kobiety, kt6ra mo
że dać mu syna. W 1946 r. Fa
wzia opuściła więc Iran pod 
oficjalnym pretekstem iż nie 
służy jej klim?t. W r. 

0

1948 zo
stal przeprowadzony rozwód. 

Oburzenie jej brata Faruka 
nie miało granic. Ponieważ 
jednak mniej y;ięcej w tym sa-

Dina Fa met 
mym czasie on sam rozwiódł 
się ze swoją żoną Faridą, a
wantura rodzinna szybko przy
cichła. 

F aruk i Farida pobrali się w 
czasie, kiedy ex-król Egip
tu byJ jeszcze młodym c:zło 

wiekiem i ściśle przestrzegał 
swej powagi i moralności. Nie pil 
nie palił, żył spokojnie i solid
nie. W przeciągu paru lat mło
demu małżeństwu urodziły się 
dwie córki - Fawzia i Fadia. 
Kiedy na świat przyszło trzecie 
dziecko - też dziewczynka, 
przedłożono królowi spis imion 
zaczynających się od litery 
„F" - jak żąda tradycja kró
lewskiego rodu egipskiego. Po
dobno król ze zniechęceniem 
machnął ręką i powiedział: 
„Najsłuszniej będzie, ~~żeli 
nazwiemy ją „Fiasko". Wkrót
ce nastąpił rozwód. 

Teraz przymla kolej na śliC"L 
ną młodą dziewczynę Narri
man Sadek, którą Faruk zoba
czył przypadkowo u jubilera, 
gdzie zakupywała pierścionek 
dla swego narzeczonego, mło
dego dyplomaty. Ale cóż zna
=Y młody dyplomata w porów
naniu z możnym królem? 
"Tkrótce od'był się ślub Narri
man i Faruka, w parę miesię
cy później Faruk musiał sro
motnie uciekać ze swojego kra 
ju.„ 

Podobnie nieszczęśliwie u
kształtowały się losy jeszcze 
jednej królowej Wschodu: mlo 
dy król Jordanii Hussein oże
nil się z wielkiej miłości z 
księżniczką Diną. Jednakże i 
ta idylla nie trwała długo: po 
paru latach Dina opuściła S"We
go męża, któremu nieco zanad
to podobały się włoskie tanc&
ki, chociaż jako oficjalny :po
wód rozwodu podano nadmier
ne zamiłowanie króla do szyb
kiej i nieostrożnej jazdy samo
chodem. 

I ootatnla na liście współ=e 
snych księżniczek z tysiąca 
i jednej nocy. Młodziutka 

Fazilet, która kształcąc się na 
angi~skiej pensji tęsknie wy
czekiwała chwili, w której miał 
.ią pojąć za żonę król Iraku 
Feisal. 14 lipca, VI{ dniu prze-

KRZYŻOWKA 

_POZIOMO: 3. W mitologii grec-1ptaki, na ryby, 24. Rodzaj w 
k1cj - b.oginl, patronka rolnictwa. 32 karty. 26. Raz, cios, w~Jkie 
7. Po.stac z utworu scenicznego mechaniczne uszkodzenie ciała. 
lub filmu rozpatrywana ;oe stano- 28. Odwołanie się do ogółu 0 0 • 
wlska zawodu aktorskiego. 8, parcie jakiejś akcji. 30. PienJia. 
Drobna moneta w starożytnej stek chemiczny, należy do grupy 
<>;recjl~ 10. Por3; roku. 11. A.poplek· chlorowców. 31. Miejscowość pod· 
SJa. 1. . Gryzon o smultłeJ budo· warszawslca. 32. Tytuł staropolski 
wie ciała I długi~ ogonie. 14. Fu· 34. Port w płn. Afryce. 35. Prze~ 
sy, ustomy. 15. Niedobór. 17. Nu· wóz towarów lub pasażerów przez 
ta. 13. Rzek_a .europeJs~a. 20. terytorium obcego państwa. 

WSROD LEKARzy 

Dwaj lekarze psychiatrzy mó
wią o sw-:>ich pacjentach: 

- W tej chwili - mówi je
den - mam w leczeniu wyjąt
kowo ciekawv przypadek roz
dwojenia osobowości. 

- Tak? A dlaczego przypa._ 
dek ten jest tak wybitnie inte
resujacv? 

- Dlatego - brzmi spokojna 
odoowiedż - że udało mi się 
obie osobowości tego rozdwo
jenia namówić, aby płaciły mi 
honorarium. 

S<>I""...ya . I · NAUKA 

wrotu skończyły się dla Fazilet Mały Antoś id.z.ie spać. Ró-
sny o królewskiej przyszlości. dzice całują ~o na dobranoc. 
Wprawdzie ciotk.1 od p_oc:zątku Chłopiec całuje rodziców, •le 
przepowiadały, ze małzenstwc nie chce pocałować niani. 
to nie do'.dzie nigdy do skut- _ Nie chcesz pocałować pan-
ku: p1ers~1onek zaręczynowy ny Zooi? _ pyta ojciec.. 
ze wspaniałym szmaragdem, 
który Feisal ofiarował swojej - Myślisz. że mam ochotę 
nar~eczonej, był za ciasny -i w dostać po twarzy. jak ty wczo
żaden sposób nie dal się wsu- rai rano? - od.powiada malec. 

JESZCZE O SZKOTACH 
nąć na czwarty palec prawej 
r<:ki - co jest podobno nie
omylną oznaką nieszczęścia. 
Być może jednak, iż wię<:ej Me Nepp ożenil się. Pierw_ 

prawdy, niż przesądne przepo- szego dnia małżeństwa zapra
wiedn.ie ciotek Fazilet zawie- ITTlął sprawić mlodei żonie ia
rają słowa, które niegdyś po- kąś przyjemność. Poszedł :Jo 
wiedział ojciec Sorayi do swo- sklepu i kupil Hl dkg cukierków. 
jej córki: „Róże Wschodu ro- Potem wręczył je wspanialo· 
sną na nafcie i mają ciężki za-

1 

myślnym gestem żonie: 
pac.'.1 nafty .. .'1 - Proszę. kochanie. Weź je-

opr. J. K. dnego, a resztę schowaj dla na-
--------------- szych drogich dzieci. 

Zwierzęta wpływały 
nieraz na bieg dziejów 
ludzkości. Przypomnij· 
my sobie choćby biblij
nego węża t eo on na
robił! A Inne zwierzęta? 

B~ lllów 

DOBRA WÓDKA 
Kowalski wszedł do sklepu 1 

poprosił ekspedientkę: 
- Pani będzie łaskawa d.tl~ 

mi litr tej wódki., no zapo.. 
mnialem jak się nazywa. no 
tej, oo jak WYPlję trzy kielisz
ki. to moja żona wygląda jak 
Zofia Loren. 

WNIOSEK 
W iednym z eleganckich lon

dyńskich klubów dwaj pano
wie 011ą w milczeniu jedno 
wh~y oo dm.gim. Lokal klu
boWY oowoli pustoszeje, jest 
już tak późno, że trudno 6ię 
spodziewać. aby ktoś jesz::ze 
miał wstąpić do klubu. Nagle 
ieden z nanów mówi do swego 
przyjaciela: 

- Musimy przestać i:>ić. Wy
obraź robie. że od paru minut 
widze ciebie podwójnie. 

- Dziwne - odpowiada tam
ten - ia ciebie też widzę po
dwóinie. 

- W takim razie 1est nas 
czterech - pada zaskakując.-y 
wniosek. - Może zagralibyśmy 
w bridża? 

CYRULIK Z SEWILLI 
Przy oblężeniu Sewilli N<\

poleon zagroził guwernerowi 
miasta. że .. zt?oli" mias.to w 
przE'ciae:u trzech dni. o ile n:e 
pocld;i •ię dobro·w'1lnie. 

- Sire. tego nie zrobisz. -
odoowiedzial spokojnie guwer
ner. 

- Dlaczego? 
- Nie zechcE>.sz T>!"Zeciet ·ao 

tvtuln cesarza Francuzów. kro
la Włoch. protektora Związku 
Reńskiego - dodać tytulu „Cy-
rulika Sewilli" (L) 

GAINSBOROUGH I GARRTCK 
Słynny malarz an11:ielskl To

ma.sz Gainsborou_!(h (XVIII w.) 
malował pewnego razu portret 
znakomitego artysty an.!(ielskie
go Garricka. Obraz jednak nle 
był podobny do oryginalu. 

- Do stu piorunów! - k!'Z'/
knąl wyprowadzony w końcu z 
równowairj maTarz. - Pan mote 
każda twarz naśladować, e. sam 
nie oosiada pan żadnej. (Ll 

kom. Ponlewat 600-ty
sięczna armia perska 
Istotnie uległa 30 tyslą· 
com żołnierzy Aleksan
dra, orzeł stal się odtąd 
symbolem zwycięstwa, 
zdobiąc sztandary bojo
we 'viclu na~·odó·w. 

GĘSI zdobyły sławę w 
staro:tytnym Rzymie, u
daremniając zdobycie 
Kapitolu przez Gallów. 
Narobiły mianowicie ta
kiego wrzasku, te u
Splona załoga chwyclla 
za broń i zdołała zwy· 
cięslto odeprzeć wroga. 
Było to w r. 489 albo 
(wg innych źródeł) 390 
pczed n.e. 

ponadto... zapewnił nego razu zadało swe
miejsce w raju! mu panu tzw. szewslcic

LWY też słynne były go mata. Rozw,;cJeczo~ 
w starożytnosci. porażką cesarz chwycił 

PIES odegrać miał 
doniosłą rolę w historii 
Anglii i ... kościoła ka
toliclciego. Kiedy Hen· 
ryk VIII po>tanowil 
rozwiesć r.ię z Katarzy
ną Aragmi•ką. W~'słal 
do papieża ksiecia Wit
sbir~, aby ten -\vyjednał 
u głowy kościoła poz\\ o 
Jenie na rozwód. Księ
ciu towarz:.vszył w po
dróży ,iak zwykle jego 
ulubiony pies. Kiedy 
pndcz~s aud;cnc.H u pa
pieża Juliusz II wvsu
n:il nog'l do pocalunkn, 
pies prz~straszony 
ll"-glym ruchem i są
dząc, że ,ieg.3 panu dzie
je się Itr·ty'lvda - ugryzł 

Ojca śv.;' . w p=ilec. Au
diencja zostnła. przcn;,,'a
n:t1 a Anglia, jak wla
l!omo, oderwala się od 
kościoła. 

KONIE weszły do hl· 
storii również bardzo 
dawno. Swiat<>wą sła
wę osiągnął Bucefał, 
!toń Aleltsand•a Mace
donsklego, ICoń ICal!gu· 
11, Inclnatus, . mlanowa· 
ny został przez 'swoje
go pana konsulem I zna 
ny był nie mniej ni:!: 
sam cesarz. 

Tadeusz Kościuszko 
miał konia, który sta
wał przed każdym że
brakiem, wiedząc, że je
go pan nie ominie żad
nego biednego bez 
wsparcia. · 

Ko1i Cromwella „Bia
ły Turek" jest protopla· 
stą wszystltich anglel· 
sklch koni wyścigo
wych. 

Według Plutarcha Ma- szachownicę i rzucił 
rek Antoniusz jeździł •małpie na głowę. Nn
rydwanem zaprzężonym tycbmtnst pożalowal je
w lwy. To samo robił dnak swego wybuchu I 
lleliogabal. 1Cartagii1skl zaproponował zwierzę. 
wódz Ramon miał oswo ciu drugą parti~. Małpa 
jone~o lwa, który nosił dala się '.ldob,ruchać, za
za mm pakunki. siadła znowu za sza-
I'mtę Iwa przybierali chownicą I - ponownie 

różni słynni wl:ldcy. dala wladcy mata. .Po 
Zięć Mahometa Ali ka czym, nauczona do
zał się nazywać „L~em Ś'tviadczeniem, wlazła 
Boga". Niemcy mieli szybko pod stół. „Ta 
Henryka Lwa, król małpa", p~wiedział wte
Szwecji Gustaw Adolf dy cesarz, „dala mi go
slynny był w Europie d!•~, zastanowleni:i Iek-
jako „Lew Północy". CJę • 
Ryszard I już za życia ORZEŁ zawdzięcza 
nazywany był powszech swoją karierę zwycie
nie Ryszardem Lwie stwu Aleksandra Wici. 
Serce. kiego nad królem Per-

Eg_zemplarz Jak1e~oś zw1e~ęcla, PIONOWO: 1. Wyspa, na której 
--------------- rosimy, minerału itp. 23. Słeć na urodził się Apollo. 2. Przydomek 

Apollina. 3. Jeden ze zmysłów. 4. 
Termin buchalteryjny, 5. Zaimek. 
6. ZWÓJ pergaminowy zawierający 
Plecloltsląg Mojżesza napisany po 
hebrajsku. 7. W mitologii hindu
skiej: siódme wcielenie boga Wł· 
sznu. 9. Ko~t;1ar, stół sltlcpowy. 
13. Skóra m1ę1<lrn wyprawiona z 
powierzchnią matową I mech~tą. 
14. Duże miasto .iapońsltle. 16. 
Czwarty znak zodiaku, czyli zwie· 
rzyńca. 19. Olbrzymi wąż dusiciel. 
21. Powietrze, stan pogody. 22. ''V 
meclycynie organiczne połaczenie 
dwóch płaszczyzn tka11Itowych. 
24. Wyższa izba parlamentu w 
wielu krajach, np. w Stanach 
Zjednoczonych. 25. Służy do roz
szczepiania ci:ił twardych. 27. 
Wieli<! wą~ czczony w Peru. 29. 
Wywołał wojnę trojańską przez 
porwanie Heleny z domu Mene
laosa. 33. Przyimek. 34. Si<rót an
gielskiej jednostki clębru, wagi 
aptckarskieJ. 

KOT czczony był w 
statożytnym Egipcie ja
ko zwierzę święte. Na 
cztery łapy spada po
dobno od czasów Ma
hometa, lctóry obdarzył 
go tą właściwością, a 

MAŁPY cieszyły się' w sów Dariuszem 'Y bit
dawnycb czasach wiei- wie pod Arbelą w ·r. 333 
ką sympatią władców. przed n.e. Przyboczny 
Słynna była .małpa Ka- astrolog qiłodego wlad
rola V, !<tora umial:f cy wywnioskował mia
grać w szachy. Zwierzę nowicie z lotu orła że 
doszło do takie.i doskn· bitwa przyniesie z;vy
nalości w grze, że pew• cięstwo Macedończy. 

SLO, '11': byly w sta
rożytności zwierzetami 
bojowymi. Alel";,nder 
Wielki ujrzał je ro ra7. 
pierwszy „w akcji" w 
bitwie pod IIvd:i.11es i 
natychmiast wł<t.!Z\'l do 
wlasnych szeregów. Sio 
nl u~ywali d<J walki 
ró,„11iP.~ Hunn!bal i Ce· 
zar, któr.v jedno z tych 
ogro1nnych zwierząt za
brał nawet n'l podbój 
Wielkiej Brytanii. 
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ROZWIAZANJE ZADAR Z U· 
BTEGJ,EGO TYGODNIA. 

1. KRZYZOWKA. POZIOMO: 1 . 
J2.U.gan. 3. Zaleta. 5. Grenvcla. 6. 
Kalina. 8. Niedola. 10 Narada. 12. 
Kon!lpie. 14. Libusza 15. Kapcia. 
16. Rycyna. PIONOWO: 1. Jabłon· 
ka. 2. Gangrena. 3. Zadanie. 4. Ta
bela. 7. Litera. 9. Domino. 10. Na-
wiązka, 11. Dalila. 12, Koszary. 13. 
Pierzyna. 

2. BILETY WIZYTOWE: 

Niedawno opisywaliśmy :maczki 
wydane przez młode państwo mu
rzyi1słtie Ghana. W połowie lipca 
u'.:azały się tam dwie dalsze serie 
okolicznof,ciowe. Pierwsza z nich 
upamiętnia powstanie lln!I lotni
czych „Air Gh::na" I obejmuje 
4 wartości o wielobar·wnym dru· 
ku: 2'/. d, !./3 sh, 2 sh oraz 2/6 sh. 
Jeden z tych znaczl<ów wldztmy 
na reprodukcji. Druga seria wy
dana została z olcazjl wizyty pre-

mlera Ghany dr Nltrumah w sta
nach Zjednoczcnych I Kanadzie. 
.Jest to pierwsza seria Gh:my z 
1957 r. zaopatrzona narlrultiPm, 
przy C'r.''m J')0,.,„7.,..rh1JP. W?rtości pa 
szczcg-f\ln:trch 7'1'\"-t.;ów pflzost,..ly 

---------------------------"'1:..~ .w.J1:e. ~s.zel. ł'_i;zczyna,. ~ 
Z11bko· 1JP7. zmial\ __ (2, 2•/1 i ł d or;µ: 
· . !b sb)~ 

J·I 
.... .............. „ ... „ ...... „„„„„„„„„„....; 

PoniewaJ; bardzo wielu nR.!'zych 
filatelistów zbiera zn'1czki związ
ku Radzieckiego, postanowlliGmy 
informować bieżąco o wszystl<lch 
nowych wydaniach tego kraju 
zwlaszcza, że ukazuje się ich bar'. 
dzo dużo. OLo ostatnie nowości: 

1) wydanie upamiętniające mi
strzostwa gimnastyczne w Mo
skwie - 2 znaczki o nominale 40 
kop. każdy, 

2) wydanie z okazji „Dnia Mło
dzieży" - 40 I co kop., . oba w 
kształcie rombów, 

3) znaczek propagandowy na 
rzecz rozbrojenia i międzynarodo· 
wej współpracy - wartotc 60 kop., 

4) znaczelc pamlątltowy poświę
cony 40 rocznicy istnienia ltomu
nistycznl'j Partii Ukrainy - war
tr>i;ć 10 kop„ 

5) wydanie okolic7.nośclowe z 
pkazji V: Kongresu Mlędzynarodo-

wego Stowarzyszenia Architektów, 
odbytego w Moslcwle w lipcu br. 
- 2 znaczki o nominale 4U l 60 kop. 
(jeden z nich na reprodulccJi). 

Poza tym znaczki upamiQtnlaja
ce Pilkarsltle Mistrzostwa Swiaia 
w Sztokholmie, o których infor
mowaliśmy poprzednio, ukazały 
slą w postaci nleząbkowa1rnj w 
bard7o ograniczonym nal<lado:ie. 
Spr-.cda:i tych znaczlców 1rw:tła 
zaledwie dwie godziny, mimo, iż 
sprzeda w ano t~·Iko po 2 serie na 
osobę. 

-----
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rnlll~ W domu, gdzie dziecko Wystawa 
~----- ~:_: odnajdu·je swój uj1Diech 

sztuki koreańskiej 

Po wyroku~ 
na adwokata~ 
Za.intere60waarie opinii pu- ł 

blic-J:nej lym p r {}<OO!Selll było ł 
ogromne. Bo też i P1'0Ce5 ł 
na.leża.! do niecOOzimmych: ł 
na la.wie o.sika.rżonych zasiadł ł 

adwokat, oba~ny za.nu-i tem n.aJUa.niania prokura.tora 
do pr2yję<lia ła..Q-Owki. 

Kasztanowa alejka prowadzi do pięknej, ukrytej \vśród 
drzew willi. Tutaj, na peryferiach Loclzi, przy ul. Aleksan
drowskiej 137 mieści się siedziba Państwowego Pogotowia 
Opiekuńczego. 

Na boisku do siatk!iwk.i, kilku chłopców irra w piłkę, inni 
w pobliżu rzuca.il\ własnoręcznie zrobionym oszczepem. 
Wśród gier i zabaw szybko upływa czas. Wiadomo, wa
kacje„. 

Pogotowi e Opiekuńcze jest 
przejściową placówką, w której 
przebywający chłopcy poddani 
opiece lekarskiej i pedagogiC"t;
nej, ·kierowani są później do 
odpowiednich domów dzlecka 
i zakładów wychowawczych, 
albo do domu rodziców. 

ca nie wymagają chyba ko
mentarzy. 

W Pogotowiu Opiekuńczym 
zorganizowana jest podt>zas ro
ku szkolnego normalna nauka 
od kl . I do IV. Mało nauczy
cieli-wychowawców zgłasza się 
do pracy w Pogotowiu. W tej 
chwili brak jest tam trzech wy 
chowawców. Sądzimy, że Ku
ratJrium m. :t.odzi powinno 
jak najszybciej zająć się tą 
sprawą. 

I jeszcze jedna spra·wa: do 
Pogotowia bardzo często przy
dzielani są chłopcy chorzy, bę
dący później przyczyną różnych 
epidemii. Tak 11p. ootatnio sze
ściu chłopców zaraziło się od 
nowoprzyjętego odrą. Pracowni 
cy służby 'Zdrowia, badający 
chiopców kiero.wanych do Po
gotowia, winni wyka.zać pod 
tym względem szczególną su
mienn-0ść i ostrożność, gdyż 
chodzi t.u o zdrowie kilkudzie
sięciu dzieci. 

W Państwowym Pogofowiu 
Opie~uńczym chłopcy mają na 
leżytą opiekę i o.ddani są w 
dobre ręce. Tutaj przy nauce, 
zabawie i pracy za1:>ominają o 
swym smutnym dziecit'lstwie 
i odnajdują utracony uśmiech. 

EUGENIUSZ LECH 

La.two też zroaiumi.eć po
ru.szenie wśród świata. są
downierego. WS"Lak na sr.r.aJc: 
rzui:ono niema.I caJy a.ui>oiry
let Temidy: byłże by miano
wicie jadilkolwiek Oł"ga.n wy
miaru spra1wi00iiwośoi po
da.I.ny na wpływy, które 
\vypa.cŁają intencję wyr()1](u, 
wprowa.d1La.j11r element ten
dency,jności do d:nia.ła.nia a
paratu ;sądowniczego? 

.Kwestia to niezmiernej 
wa.g:i. P.rzooież nie łml;k i 
dali.i gł-OISÓW, które nęka.j~ą 
nasw iycde społectllne, pl.a.gę 
lapown.i:ctwa i prz~a 
cłlciUyby l'll'llCoiąp.ąć t&k7.e 
na sądownic:tiwo. Kl.oś nie-

Przez Pogotowie przewinęło 
się w bieżącym roku szkolnym 
172 chłopców. W 72 wypadkach 
skierowano tutaj dzieci na mo
cy orzeczeń sądowych, pozba
wiających rodziców na pewien 
ok.res opieki rodzicielskiej. 
Jest tutaj także wiele sierot i 
półsierot, wiele dzieci z rmbi
tych małżeństw itp. 

Wstrząsający jest przypadek 
11-letniego Janka P. Jest on bar 
dz.o pobudliwym i UCZUci<l'Wym 
chłopcem, a nieraz rna nawet 
chwile niepoczytalności spowo
dowane urazem głowy we wcze 
snym dzieciństwie. Ojciec, alko 
holik. bil !(o często , pogarsza
jąc stan zdrowia chłopca Ja
nek czuje się w Pogotowiu bair 
dw dOlbrze i chociaż z nauką 
ma dużo trudności, pilnie pra
cuje nad sobą. Czy tęskni za 
domem, za rodzicami, którzy 
go krzywdzili? Niech odpowie 
na to pytanie li·st Janka do 
matki: „Kocha na ma[llusiu. Ra
nisz moje serce obojętnością. 
Byłbym sz;:zęś!iwy, gdybyś <>d
wiedziła mnie, tęsknię za To
bą". Te słowa ' 11-letniego chlop 

Młodzi pensjonariusze Pogo
towia z wlaS11ej inicjatywy or
ganizują literackie zgaduj-zga
dule z nagrodami, czytają 
wspólnie książki~ Obecnie po
magają przy rem„ncie swojego 
budynku. Pracują ta-kże we· 
włas·nym, pięknym og:t„odzie. 
W tym roku chłopcy jedli już 
ze swego ogrodu pierwsze tru
skawki, ziemniaki, kapustę. W 
ub. roku zasa<lz.ono tut.aj drze
wa OWOCOWt", 

Co da Lodzi 
,,Miesiąc budowy kraju i stolicy" 

W dniu 14 sierpnia w Warsza
wie w lokalu Stowarzyszenia 
Historyków Sztuki nastąpllo 
uroczyste przekazanie Mini· 
sterstwu Kultury I Sztuki da· 
ru Koreańskiej Republiki Lu• 
dowo-Dcmokratycmej poląc'l:o· 
ne z otwarciem wystawy pt, 
„sztuka ludowa I przemysł 

artystyczny Korei''. 
Wystawa ukazuje zabytki ko
reańskiej sztuki i etnografii 
tak nielicznie dotychczas re
prezentowane w naszych zbio-

dwuznacznie chciałby wią
zać :roWz.a.j lub WYS<>kość wy

..i rok-u z r®ekomą, WIS'Zecbpo
" tęgą pieniądza. 
ł Na karta.eh naszego są
' downict-wa ''lllll'l'awdiie moi:
ł na 7ll1a.leźć niejed!ną, plamę 
~ -mi:niony okres wyrył i tu
ł I.aj swe pdębno. Ale<5 prze
ł cie Paźdlziernik pnyniósl z 
ł sobą i to między innymi, że 
ł nie ma już d-z:iś najmniej- .. 

1 
seych naiw et prób ingeren"';ii l 
jak.ichkoiwiek agend pa.n-
stwowych w czyniności są
downi®wa.. Po Paździem.iku 
nleza.w:islość sądu jest pmez 
państwo pedwntycmie Pl"Z....!: \ 
str.iegana! P 

Jednego tyJJoo Pa.ildziern.i.k ł 
jf'S'llOZe tu nie przynj-Osł: a.by ~~ 
w rówmym sl>opn.iu, co i a.-

l 
pa.ra.t państwowy, pedante
ria ta oechowała. tailci:e oby
wateli. 

Powie ktoś: ~ łt-1.eba 
ł J>M1Y ok'aTJi ~a ja.
ł kiegoś adwoka.ta. uderoz.ae w 
najglośn.iejsze ll'U1l\01Y'! Otóż 
mreba.. P~two to bo
wiem ~ w jedn<1, z naJ
pqw~eh diziedrLin po
rzq.dku spolo00'1lml'Jgo - właś
ciwe funkejonąwanie ~upa-
ra.łu. wymi.a.ru sprawiedl:l-
W<JIŚc.i. Każda próba zach wia 
nia doń . ~ufania. społecz
nego jest ZbrodJńl\, tym ka.
cyg-Odnie~ gdy d~ 
się jej czlowtlelk: powołamy 
oo tego, a.by swym postępo
waniem str.regl oobrego 

! imienia sprawiedl.~ a.by 
J>ODU1,gać na isali isądowej w 
dążen<i,u do usf;alenia obiek-

l 
tywnej prawdy. 

W wyroku, który 7Jllł)adl 
w Lolhi, niewatim.a. jest a.ni 
OISOba win;ne,ro, a.ni ~ 
kość kaey. Podniesienia. wair 

..i ta jest tylko sama. :inten-eja: 
" nie ~lno be'DkMlnie poctwa
ł iać au<łioryt.etu jakiegolwl.
ł wiek członu a.pail"altu wY'IUia-

i !"U sprawiedliwości, w jaki
kolwiek sJXJ<Sób wpolywa.ć ten 
den{}yjnie, z zamierzoną, 

6'1Jki!dliwością, na., jego drz;ia-1 
łan.ie. 

JemcrM! dwa, trzy la.ta. te
mu J)aldalo ~to wołaini:e: 
„Niech pra.wo za.wsze prawo 
1.1naczy !". l>Liś '\"Oł&nie tio 
jest już rzeczywis1-0Śeią 11a. 
oodrl;icń. W tej =ri-3onej 
rzoozywistotlci P1"Z;Y'WTÓOOOlO 
także właściwą fimlreję a.d
woka<tur:ze, kJt.óra. tak gorąco 
wówezas się ieg& dom.a.gała. 

J,ec-.i: kiedy pra.wO<Nądność 
jest pra.wor~noficią,, a btn; 
prawie - tyl!ko bezipra.wiem, 
nie mO'~na. obojęt.n:ie pł"Ze
ch0oilzić d10 porząd'k:u nad 
fa-ktem łamania. tyoh 7.asa.d, 
s-rerególnie przez adwoMit-a.. 

i Trzeba go ukarać - dla. d<>-
bra tegql: paną'll!ku. ł l 

SERGIUSZ KLJ\CZI{OW ł 

-------------

31 sierpnia 
dożynki 

Bolesławcu 
Na .rniedaV\11!1.o odbytym ze

braniu Komdisji EkonomiC7JOo
GoSP<>darczej Towarzystwa Roz 
woju Ziem Zachoonich, sekrc
taTZ Prezydium Rady Okręgo
wej TRZZ w Lodzi, mgr Ka_ 
TOI Przesmycki, poinformował 
zebranych o miej.scu i termi
nie tegorocznych urOC'Lystośc.i 
cł<>żynkowYCh. 

Z inicjatywy TRZZ- dożynki 
odbędą .sie 31 sierpnia w Bo
lesławcu - miejscowości leżą
cej na pograniczu trzech wo
j ewództw: łódz:kieg0, opol
skiego i ~kie~o. Toteż 
oprócz chłopów z . ojewódz_ 
twa łódzkiego, w . ożyn.kach 
wezmą !również udąial prz~
.stawiciele wsi województw: o
POlskiego i poznańskiego. 

{Kr'.) 

Hodowla 

Wspólnymi siłami 
wybudu.ią most na Prośnie 

W wvniku zawartego poro
zumienia o wzajemne.i wsp0l
p:·acy pomiędzy powiatarn! 
WierUGzów (woj. łódzkie) i 

Ha targi w Libercu 
Ozdoby choinkowe, kr:»ształy, 

wvroby ceramipzne, kilimy, tka
nfuy dekoracyjne i wiele innych 
towarów wys!ał WojewódtL\ki 
Zwilązek Spółdzielczości Piracy 
we Wrocławiu na XXI Targi w 
Libercu w Czechosłowacji. 

Dla wystawców z woj. wro
cławskiego przeznaczono ~a ta·r
gach w Libercu cały pawilon. 

K!u(.-z;bork (woj, O'lJl()ll!lkie), 
w m:zyszlości zostanie wybu
d-0wan v mo.•t na rzece Prośni:.:, 
który •Połączy województwo c>
palskie z województwem łódz
kim. Kluczbork dysponuje du 
żą wytwórnią pre'fahrykatów 
betonowych. z których będzie 
budowany most. 

W .samej budowie wezmll, 
udział robotnicy zarówno z po 
wiatu Wieruszów jak i z po-
wiatu kluczborskiego. I 

Również ostatnio nawiązały 
współpracę powiaty Wielta'i z 
powia·t.em Olesno. LK•l 

6 DZIENNIJ,t ŁODZKI ,nr 195 (3650) 

Dużej pomocy Pogotowliu 
Opiekmiczemu udziela Społecz 
ny Komitet Opiekuńczy przy . 
l,ódzkiej Izbie RzemieśLTJiczej. 
K,omitet finan$uje i pomaga w 
organizacji wielu imprez kul
turalno-ro~rywko\'rych. Ofiar·o
wał on Pogotowiu 4.500 zł na 
kupno kap<'>k do łóżek, ·zakupił 
narzędzia do warsztatów i w 
nowym roku szkolnym z·organi 
:oowane będzie majste.rk9wanie. 

Pod zielonym baldachimem z 
gałęzi kasztanów urzadzona 
jest jadalnia na świeżyńi po
wietrzu. Zawsze o godziinie 13 
zbieraią się chłopcy na obiad. 
Tam dostrzegłem kilku 4--5-let 
nich maluchów, ledwu &ięgają
cych d-0 taler?.a . 

Niedobrze iest, że kierowani 
są do Pogotowia chłopcy w 
wieku przedszkolnym, Dla nich 
lrzeba by specjalnie urządzać 
inne goJziny wydawania posił
ków,- wcześniej przygotowywać 
do snu. Polrzeba dla nich przed I 
szkolanki. A w Pogotoiw:iu, 
gdzie więks7..ość stanowią star
si chłopcy, trudno 11 stwocze
nie takich warunków. Niestety. 
interwencje kie!'Ó'Wniotwa Po
gotov.oia na r1tzie nie przync~ 
r-ezult.atu i kierowa.ni St\ tam 
·nadal mali chłopcy. 

Zbliźa się już wrzesień, któ
ry wszyscy przyzwyczailiśmy 
sie nazywać miesiącem budo
wy Warszawy. W tym rob:.u 
akcja ta będzie miała jednak 
troche odmienny niż w latach 
ubiegłych, charakter. 

W czerwcu odbyl się kraj~ 
wy z.ial2ld delegaitów SFOS, U

czesfrticy jego postanowili zmie 
nić nazVltę organizacji na Sp:J
lecznv Fundu..<:z Odbudowy Kr:i 
ju i .Stolicy. Nie ograniczono 
.si.ę t.vlko do zmian formal
nych, od te.i pory większy pro _ 
cent sum uzyskanych ze zbiiir 
ki iprzezna.CZOllly będzie na per 
traeby inwe.stycyjJ:le p-OćlZcz~
gólnych mia.s.t. zwiększy się 
więc również kwota pieniędzy, 
które otrzymywała dotych
cza,s Lódż z funduszu SFOS. 

We wrzesauu dzielnicowe 
komi-tety SFOS organizować 
będą na terenie miasta festy_ 
ny i inne imprezy, z któryrh 
d-OC'hód przewaczony b~d'7.'ie 
na fundusz budowy ki'aju i st'.) 
licy. Miej.ski Komitet SFOS 
oraz Wojewódzka Komis;:a 
Zw:ia:!lków Zawodowych apelu
ją do Ta<! za.kl:aciowych o włą
czenie sie do akc:ii Miesiąr.a 
Budowy Kraju i Stolicy, Ch:r 
dzi o to, a.by z.aklady pr;i.<;y 
dekorowały front<l!ly l.;udy:i: 

Co nowego w ZOO 

Pawianiątko czuje się dobrze 
Pawi31!lie stedko na . nowym 

wybiegu w ZOO powięk.l!Zyło 
.się o jednego mieezkiańca. Ma
le pawianiąt}w i i ego marr.a 
czują się dobrze. W tej chwi
li trudno jeszcze ustalić plE'ć 

drobiu 

Wzrost zapotrzebowa11la na 
produkty drobiarskie na rynku 
wewnętrznym i możilwości 
zwiększenia eksportu tych pro 
duktów wyma,ęają powiększe
nia POl"łowia drobiu w 1960 r. 
o około 10 milionów sztult, a 
produkcji jaj o około 400 mi
lionów sztuk„ w stosunku do 
wyników z roku 1957. (Wg zało 
żeń uchwały Rady Ministrów 
w sprawie rozwoju produkcji 
drobiarskiej w latach 1958-
1960). Dla wykonania tych za
dań konieczny jest dalszy roz
wój hodowli drobiu w gospo· 
darstwach chl{}pskich oraz or· 
ganizowanle fcnn !'robi~r
skich, a zwłaszcza osrodkow 
rcproduk.cyjnych dostarczają· 
cych producentom wyborowe· 

go materiału hodowlanego. 
Na zdjęciu: nowozorganl· 
zowana ferma reprodukcyjna 
II stopnia na 1.soo sztuk kur 
rasy leghorn w 'PGR Wędrynia 

(woj. opolskie). 
CAF - fot. Hledza 

malca, l)Oll:leważ me.tka rue o
pu.szcza go ani na nlinutę. 

Makakom jawajskim również 
przybył je.s:z.cze jeden mie
szkaniec - .samiczka, licząca 
już obecnie 10 dni. Początko
wo matka małpiego niemowlę
cia czuta .sie źle, tak że malec 
musiał przejść na butelkę. W 
tej chwili matka przyszła ;uż 
do zdrowia i D1Piekuje się ma
łym. 

Lód.me zoo, mmio że li
piec i f'iet:Pień są miesiącami 

·o mniejiSZym nasileniu zwie:
dzających, w · tym roku nie 
na.rzek.a na frekwencję. W 
ciągu ostatni.ej niedzieli ogród 
zwiedziło np. blisko 10 t-y.się
cy <JSób. Od czasu do czasu 
przyb:ywają wycieczki z pol
ko1oni.i ora.z obozów ha't'cer
sk:ich. 

Stali b:YWalcy ZOO już nie
~ b.ędą "mieli nie Jada atrak 
cję. , Gdy skończy się budowę 
pawilonu dla lwów morslti~h, 
a jeśli. budowniczowie dotrzy
mają sł-owa, to ma to nastą
pić gdzieś za miesiąc - l'Wy 
mru'skie będzie możm.a obser
wować z góry, ze .specjalnego 
tan:asu. (Ka.s.) 

Do Meksyku 
jaja w proszkn 

12.aoo tys. jaj ZUŻyły w ty.m l~
ku NowosieLskie Zakłady Jaj=ar 
skie na wyprodukowanie 150 ton 
Prol!'llku jajowego. Prnszek ten, 
2alainy z wysokiej jakości, 'ZJC!o·by 
wa nowe rynki zbytu. Dotych
czas elrnportowahśmy go do 
NRF, Belgii, Sz.wajcarii, Anglili i 
Wioch. W tym roku w odpowie
cl'li na wys~ane pal"lie próbne, 
n~OOszły zamówienia :i: Hiszpa
nn, Iz.raela i Meksyku. 

Do ko~ca sezonu fabryka wy
pro.duku,Je dalszych lSO ton jaj 
w proszku. 

Zapobiegaj pożarom! 

ków, przygotowały progra
my akademii i imprez a:·ty _ 
styczn ych, która zorganizowa
ne zostaną we wrześniu. Z'i
klady pracv mo,gą również na
być w KM SFOS puszki do 
zbió.rki pieniężnej. 

Komitet Miejski SFOS :.l'lo-
6tępni zakładom pracy spe;:jal 
ne m~teri ały. które umożliwią 
zor,g.anizowa:nie odczytów i pv
gadanek na temat dzialalnoś ci 
SF'OS na terenie Lodzi i ca_ 
łe.e:o kraju. 

Jeżeli wszyscy mieszkańcy 
Łodzi wezmą uc1':ial w a.kcji 
Funduszu Odbudowy Kraju i 
Stolicy, umożliwią tym i prz;;-
6pieszą z.realizowanie inwa
stycji. które finan.<uje SFOS, 
a nalażą do nich między inn;-1 
mi buclowa pam,"lika T. Koś
ciu.<>t;ki i popiers!a S. Moniu.;.z.-
ki na terenie Łodzi. (k•1) 

rach muzealnych, 
Fot. 

Nauka gry 

CAF 

na instrumentach 
Kon tyniuuj ąc naukę gry na 

inistrUJmentad1 p ;ó·rkowyoh, 
Lódzki Dc.m Kultury przyj
muj.e zapiisy n.a nowy okres 
szkolny dla początkujących, 
jak i zaawailllOOwanych. Prócz 
tego proNa<lzi się kurs gry na 
ako1·deomie. 

Informacji udziela i ZB.1>isy 
p::-zyjmuje LDK, ul. Traugut
ta 18, pok. 101, oodzienn 'e 
p~·ócz n:eaz:el od godz, 14 do 
16, tel. 317-75, 

Akcja półkolonijna 
dobiega końca 

W końca lii:>ca rozpocząl sic: 
drugi turnus W<:Zll.Sów w mi<!ś
cie dl.a dzieci. W 25 ośrod
kach póMrolonijnych znaj<l'1ją
cych się w peryf€'l'Yinych szlw 
lach, w ;pobliżu parków i zi~ 
leńców .spędza czas 3,5 ty.s. 
dzieci. W ieclnym punkcie pól 
k<l<lonijnym zgru.pawanych jest 
od 100 oo 200 dzieci - w za
leżności od wielkości. po
mieszczenia. Około 30 pr<)C. 
rodziców, dzieci korzystają_ 
cych z półkolonii, dopłaca do 

z ukosa 

Zbrodnia i kara 
Ostatnio w kinie „Polon:ti" 

wuświetla.rw film „ZbTCxinia i 
ka.ra". Nie o Zbrodni" Do
stojewskierio ch~iatbym tu je
dna.le pisać, ale o prze-stęp
stwie zgola innej natury. 

F'ilm poprzedziła krótkome
trażówka· - historia pewnej 
pani. szukającej na darmo w 
przeróżnuch sklepach lódzkich 
tasiemki. Tasiemki, którą po 
długich trudach znalazla w na 
szym PDT. 
Krótkwnetra.żówkc miała w 

zasadzie zareklamować boga.te 
zasobu towarowe PDT, w któ. 
rym „można dostać wszyst
ko". Paka.za.na jedn(J,k na tle 
bru<lnuch, niechlujn·ycli, odr,1-
panuch kamienic lód::kich -
mało •artu.styczna I naiwna -
była raczej kontrrekla1ną sa
mej l ... odzi, pokazrmej • jale 
11a.jb·rz11dszej strony, Nie .~w'i.ad 
czu ona równiei! dodatnio o 
inwencji rea.liza.tora„. 

Rrzecz trochę absurdalna. Za 
· 11ra.nicą filmu polskie odnoszą 
teraz coraz częściej pełl'!!J> 
sukces - a w tym samym cz,i 
się w kra,iu, zamiast .zaprezen 
tawać nam naprawdę przJ;jeM. 
ne, mile i estetyczne reida
mówki, wyświetla się nieki <?
dJJ naiume prymttvwu, nie l.zp 
s::e od tuch, które oglądaliśmy 
przed 30 laty. 

- To zbrodnia poka.zyw'!ć 
co~ podobnego w premier:J
wym kinie! - sarkał jakiś sie
dza.c11 obok mnie .Hedziennifo. 

Zbrodnia? Oltreślen·ie sla-
11owczo' ,za mocne! Moim oso
btstum zda.niem jest to raczej 
przestępstwo przeciwko do
bremu smakowi. Jaka zaś k(J, 
ra powinna spotk(LĆ twói·cóm 
podobneao tupu reklamówek? 
Ograniczam.!/ się tu clo kill:u 
cierpldch słów rzuconych pod 
ie/I adresem. 

łUECZ. 

stawki żywitmiowej. poza ty'11 
Międzynarodowa Organiza~1a 
POfllocy Dzieciom „Care·• przy 
słała 30 ton żywności: mąki, 
sera i w i tamin.izowanego mle
ka w proszku. 

Akcja półkolonijna dobiega 
kQńca. Jaszcze organizuje się 
ostatnie 'Vl'YCiec2lki do Ploclrn, 
Lęczycy. Piątku i inny·:h 
mie.iscowooci podłódzkich, o
statnie zabawy i ~ry i potem 
zaczyna się już rok szkolny. 

O tym. że akcja pól:kolo:tii 
wala egzamin. na.ilepi~.i świad 
czy wzro.st zaufania rodziców. 
Jak nas itnformuje kierownik 
Oddziału W cza.sów - Klopo
t owski, ba.rdw często zda~w.
lo .się. że rodzi~e prooili o za
mianę kolonii na półkolonie. 

Po zakończeniu półkoloni,;, 
Oddział Wczasów zajmie się 
przechowywaniem .sprzętu, ko."l 
serwacją, planowaniem rem()n 
tów i wyszukiwaniem nowych 
placówek, a także rozli;:za
niem. J·eżeli zru.tanie cz"'sc 
pieniędzy z zakupów, Tem~n
tów i wydatków rzecz<nvy ch, 
wtedy zorganizuje się zimom~ 
obozy wędrowne. obozy stale 
i obozy harcerskie clia dzieci. 

In&pektorat Lódż-Sródmieś
cie w najbliższym czasie p:-zy 
stępu.ie do rozbudowy bar,1-
ków wo.iskowych na Arturów
ku, które b~ą w przyszlym 
roku przeZJ1aCTA>ne dla ośrod
ków oólkolonijnych. a w cza
sie zimy i wiosny udostępn.o
ne drużynom harcerskim. Fu'\'1 
dusze na ten cel otrzymał in-
spektorat z FOS. (I. D.) 

Komunikat 
T eałru Nowego 

Dyrekeja Państwowego Tea
tru Nowego po<laje d<> wiado
mości pociadac:zom biletów na 
dzi€1i .19 i 20 6:erpITT~a br., że 
z p.owodu gocicinnych W)llS'lę

pów Opery Chiń.siklej oraz 
pr.t.eSunięc:ia :pr~.tawienia 

Oper-y Łódzkiej, 2lmu.s.rona je;.t 
oo~olać planowane pr21ed.3'ta
W!etlia „D01\fU KOBIEl'''• 

Zakup'.one b '.lety za•::howują 

swą wa'Żlnooć bez dcdatk<J'lve
go prze;templowy,·;an'a na 
dz:ie11 37 s'.er1:.n:ia br„ illa W>
dz.:inę 19 ,3Q. 



WilNE TELEFONY POPULARNE (II - Ogiro 
Pogot. Milicyjne 253-33 cam· a ,. 8"DE' ·. . D"'ll:"! dowa 18) „Jutrzenka" 

WYSOKO kwalłfikt>wanycb kierowców 
przyjmie PKS Ekspozytura Towarowo-Spe
dycyjna w Ł1>dzi, Gibalskiego 2 /tł, róg In
flanckiej. Zgłoszenia do działu kadr. 5556-K 

Pogot. Ratunkowe 4!!4-44 , ~:' . ..,„,_. ·.' .f; !! g. 18, 20 ; 18.8. Program 
Stra:t Pożarna os ·~ ,a,.;v,, „ i godzi.ny jak wyżej 
Kon... Miejska 1\10 292-22 PRZEDWIOSNIE (I - że 

~~;{:.~p~!~/~:~: ~~:~; D~~~~gw:~Dz~~1it; 1i':;'- R~4~Blr~lt~ !;~s~ f0M~~~~~? ~6~z~~a~~ś~~~ 
Soo·SS penhadze", „Sztuka uli 1 k 16, g. 11, 15.30, 17.45, 20; Ili OGŁOSZENIA DROBNE Ili Pryw. Pogot, Dziec. 308-00 cy", ,,Spodenki z ki·esz g. 1 (porane ) i;. 16, 18, 18.8. g. 15.30. 17.45, 20 

e 20: 18.8. „Błękitna me- GARNIZONOWY KLUB 

TEA-Tff 1l/ niami", g. 10, 11, 12, 13 wa" ,:;. 16, 18, 20 OFICERSKI (Tuwima 
• 14, 15, 16, 17, 18, 19, 20, SOJUSZ (Il - Nowe Zlot l 

21: 18.B. Program i go- ) K ·1 żabl<a" 34l n eczynny MAiiZYNĘ !!abinetową -
TEATR NOWY (Wię-ckow dziny jak wyżej g. 11, „Głowna u!Jca Uwaga! Repertuar sporzą NIERUGHOMQSfll ,.Singer•• sprzedam. Zie-

no „ ro e~wna . " * :i/t * ~ . ~ 
skiego 15) g. 19.30 „Dom GD1.'NIA (II -Tuwima 2) dozw od lat 14. !( 15, 17 dzono na podstawie ko- U !ona 40, m. 6a, wejście z 
kobiet'•; 18.8. gościnne „French can.:an" dozw l9; 18.8. „Jutrzenka" - munikatu Okręgowego ulicy 16815 g 
Występy Opery Chiń- od lat 18, g. 18, 20.ł5 

1
d
9
o.

1
z-;. od lat 18, g. 17, z 3rządu Kln PELISĘ nową na bara-

sklej g. 19 Program Cjla najmłod- " _ nach sprzedam tanio . -
TEATR 7.15 (Traugutta 1) szych: „Leniwy zają- STUDIO (III - Bystrzy- • WILLE, domy, place, go- Sienkiewicza 51-26, pra-

g. 19.15 „Człowiek, któ- czek", „Lokomotywa", eka 9) „Kocm?lnszel<" Dyzury aptek spodarstwa w Łodzi i oko wa oficyna 16789 g 
ry zmienił nazwisko" „Spodenki z kieszenia- g. 12. „Ostatni będą licy polecamy do sprze-
18 a · ro·" N' kł " daży i poszukujemy do CEGŁĘ po cenach konku . j.( program i godziny l io" l;ez;-:y li f'ecz pierwszymi" d07:w. cx:l 17.3. kupna. Poszukujemy pil- rencyjnych dostarcza wa 

OPJaEREwTyKżej l ó g16. 17' 1s'3 .F ' h4,cl5n lat ~s. g . 16 .. 18,„20; 18.8. Pl. Wolności 2, Pabla- nie placu w Ju11·anow1·e gonowo Cegielnia „Boże•• A (u . P łnoc- , ; .. „ • renc a „Głowna ulica dozw. . k 01 Gł. 50 K · ł k' · s k na 49-51) g. 19.15 „Daj can" g. 10, 12.11i, 14.30 od lat 14. g. 18, 20 nic a - 8. owna ' o- lub blisko Radiostacji - inz. G owac ' l - a, pow. 
buzi, Kate" 18, 20.15. - Program STYLOWY Cl _ Killt'lskle permka ~6. Piotrkowska 67 Biuro Pośrednictwa Spół-, Mrągowo, woj. Olsztyn 
18,S. nleczy·nna cłla najmlodsz;vch: „Le- go 123) Poranek g. 11, Plac Koscleiny 8~ dzielni „Czystość", ul. /MOTOCYKL „WFM'~ 

TEATR MŁODEGO WI- niwy zajączek", „Loko- „Lecą żurawie" dozw. Piotrko~ł;:a 39, tel.· 377-51 sprz.edam, względ·nie za-
DZA (Moniuszki 4a) g. motywa", „Spodenki z od lat 16. g. 16, 18, 20 18·8· GOSPODARSTWO rolne mienię na „Victorię" 350 
19.30 „Wieczór Trzech kieszeniami", „Nlezwy- 15.g, „Lecą. ,żurawie" g. Pabianicka 56, Piotr: 8,6 ha przy przystanku Gdańska 28-<; 16702 
Króli" (gościnne wystę- kły mecz" g. 17 16, 18, 20 kawska 127, Tuwima 59, kolejowym Mariów.ka na PIANINA - fortepiany 
PY Teatru Popularnego ŁĄCZNOSC (Ili - Józe- SWIT (Il - Bałucki Ry- Wólczańska 37, Wscho<I- linii Radom - Tomaszów, st1·01 - naprawia - eks· 
z Grudziądza); 18.8. pro fów 43) „Królewna żab- nek) „Kasztanlta" g. 11 nia 54, Limanowskiego 80 dom mieszkalny, budyn- pertyza. Stroiciel-korek.
gram i godziny jak wy. ka" godz. 11.30, „Indiań „Mała u1·ocza plaża" - AS Al. Kościuszki 48 k~ gospodarcze, inwen- tor. Gulgowski, Łódź, Za 
żej ski wojownik" dozw. od dozw. od lat 18. g. 16, pełni stale dyżury nocne, tarz, siła, światło, 300 chodnia 101, tel. 265-48 

OPERA (Więckowskiego lat 12. _g. 16, 1$, 20 18, 20: 18.8. „Mała uro- drzew owocowych, nad Sll:UTER „Pengeot" 150 
15) g. 15 „Halka"; l8.S. 18.8, Kino nieczynne eza plaż~." g. 16, 18, 20 DYŻURY SZPITALI strumiell'liem nadaje się ccm na dotarciu sprze-
nieezy.nna MŁODA GWARD_IA (li - TATRY (Il - Sienkłewl- Położnictwo: Bałuty - na goe.podarstwo hodow- dam pilnie - tanio . Ul. * ~ * Zielona 2) „Widmo" - cza nr 40) „Tańczymy Szpital im. dr R. Jorda- lane lu.b warzywnicza-o- U,Jście 21, przystanek 

CYRK - Pl. Niepodległa- dozw. ?d lat 18, g 10 wśród gwiazd" d?zw. na, ul. Przyrodnicza 7, srodnicze sprzedam. In- tramwajowy Marysin, tel. 
ści g. 15 19 12.30, h, 17.30, 20; 18.8 od :at Ja. g. l~. ~5.4~. 18 Polesie, Ruda, Chojny - formacje Brzeziny Łódz- 432-69 · 16773 

' ..:___ Program i godziny Jak 20.fo: 18.8. „:rauczymy Szpital im. curie-Skło- kle, Kościuszki 48, tel. 41 CEGŁĘ sprzedam. Stani-

W\:' ST A w\' M~~~j (II - Pabian i-eka ~~~r~~l:>gwiazd" g, 
15

._
45

' ~~~;~::J\;1,1. s~iJ~1:tc\~-. ~~~~!!';odoztwonoyck.s':..rz2.e6d50amm. sław Rozenberg, Ksawe-
170) Zł śliwy jet" g 11 T TRY - ,.. rów, tel. Pabianice 22-84 liLUB MPiK (Piotrke>w· N "i ~ „ d d ·1 t A ,' -LETNIE (premie- Staromiejska, Widzew - W'iadomość Łódź, Kope'!'- cegielnia 16764 g 

ska 86 - I p.) Wysta- '" a P a Y ozw. o a rowe - Sienkiewicza 40) Szpital im. dr H. Wolf, nika 34, m. 6, goClz. 16-18 
fi 18, g. 15.45, 18, 20.15; 18.8 „Cyrano de Bergerac" ul. Łagiewnicka 34(.l6 

3
-H-A--4-

5 
a-rów- ·-zi;,.m-

1
.-n.le &AMOCHOD osobowy -wa :l'otogra cz.na Euge- „Na plaży" g. 15.45, 18, dozw. od lat 12, g. 21 - ~ „Fiat 1100", stan idealny 

ntusza Hanetriana pn. 20.15 kino czynne tylko w 17.8. zabudowane w ok<>licy e.przedam, Zduńska Wola, 
„Itnpresje włoskie" - PIONIER (Il - Franclsz- dni pogodne; 18.8. Pro- . • Kochanówka sprzedam. Swierczewsl{iego 11 

I{ czyn.na f!.. 12-20 kańska 31) „Przygoda gram 1 godz. jak wyżej Chirurgia. Szpital Im. Wiadomość, Zgierz, o- MOTOCYil:L --;,Iż" 49 pra-
LkUB MP i K (Piotrkow- zuzu" g. 11. „Dziewczę- WISŁA (pre::n.Jerowe _ dr RydygQera,, ul. Ster- b<rońców Stalingradu 45, wie nowy sprzedam. Ra-
s a 86, parter) Wystawa ta z Immenhofu" dozw Tuwima l) „Przygody linga 13 . . . Biesiada 16334 g 

~~~~:~ozn;i';:;la s.J;: ~~8~a:,ri~1~~~!ęt1:' .,,1ain~~ ~~";~~o{;~e;~·~.30, dl~z~: B!~lti~~~:go~zp~~~ K1:P-c1~: ~~YK sp~%,~"'~olu~~ g~~~~cz~l. ~f~~;~~Jwa 6, 
skieJ" czynna g. 12-!0 menhofu" g. 16, 18, 20 14, 16.15, 18_30, 20 .45 ; 18.8. sk1ego 22, III :cun. kl, ul. Konopnickiej 9 MOTOCYKL „M-Z-ES" 250 

l\ - POLONIA (premierowe - Program i g.odz„ jak wy . Laryngologia .. Szpital GOSPODARSTWO rolne „WFM", „DKW" 350 NZ 
IUZEA - nieczynne Piotrkowska 67) „Roz- żei· im. .J:i!· .Bairli<Oltiego, ul. i „Triumph" 500 sprzeda-

N.INII 
. · Kopcmskiego 22 kuplę. Oferty pisemne - my. Marynarska blok 13 

wod" dozw. od lat 12. g . WŁOKNIARZ (I - Próch Okulistvlrn· S~pital Im .16556" Biuro Ogłoszeń, w podwórzu róg ul. Woj-9.45, 12, H.15, 16.30, 18.15, nika 16) „Agnieszka . ' . · · Piollrkows.ka 96 16556 21; 13.8. „.Rozwód" g. 16 wśród gangsterów" _ N .• Barltck1ego, ul. Kop- -·- . _ ska Polskiego 16731 
(W nawiasach podajemy 18.15, 20.30 dozw. od lat 18 g. 9.30, cinsklego 22· GOSPODARSTWO 4 mor- NORKI „Standart" hodo-

~ t g · k' ) 11 40 13 50 16 18 10 20 20 gt z budynkami koro Lo- wlane trójki sprzedam. ADR.TA a e(IIorie ;mt k POKOJ (II - Kazimlerta .8 'P . . • . . .d . . 18.S. dzi sprzedam. Wiadomość Wiadomość tel. 275-21 od 
- 10 r ow- nr 6) „Przygoda Zuzu" 18. · rogram 1 go zmy ModHca 45, dojazd tram-

~~~k~~?J ci!~~a~~e l!i°fs~ ;~.!~a.;;·~;.so~:g~tc01~~e~ wj;~;~ż~i (I - przyby- ?l~~!~~~~a: u~zpw~~~at ::r~odlf~~szyn, Pftle~ta~ ;~l\~.o~~~~ osob~S:,6: _: 
g. 1.6. 18, 20; 11.8. "Wa- 13, 15.30, 18, 20.30; 18.S szewskiego 16) „ 7 zło- 3ka 195- • . „Opel" czterodrZwiOwY 
kacJe sycylijskie" g. 16, Bosonoga contessa" g dżiei" dozw. od lat 12, Interna. :;zp1t.al im .. ~· I'LACE bude>wlane ta,nl~ (cena 20.000 zt) sprzedam. 
g:1'~:~a;, dozw. od lat 18, i'5.30, 18, 20.30 g. 10, 12. 14. 16, 18, 20 13a_rllck.i;go. ".I. Kopem- sprzedam. Wiadomość Li- Ul. Sienkiewicza 105 

'BA 18.8. - remont 'kiego 2-, I Klm. manowskiego 205, m. 21 SAMOCHOD osobowy -
LTYK (premierowe - t MAJA (II - Kilińskie- Lar logia· s 't l PLAC 2.100 m kw. przy Na.rutowicza •O) ,,Chleb, go 178) ,,Samotny ża ... iel" ZACHĘTA (II - Zgierska. yngo _ · zpt. a 

1 „Chevrolet de Lux" stan 
nułość I.„„ d;zw. od lat dozw. od lat 11, „Nlezwy 26) „Imieniny Henriet- lm .. dr Ptr_:>1';owa, ul. Wól ~; :;,c;~~;,i::..o;~{adc;m~Ć dobry sprzedam. Lima-
18, 1!,. 9.30, 11.45, 14. 16.15 kły świadek" dozw. O'd ty" dozw. od lat 16. g ozimska 19~ w . nowskiego 25 16661 g 

~i~~·ść20i~~.;. 1~'.8' 16'.c~!~1~: ~=.ti.14;,N1"e,;\~·;~ł;7.42~12:_ ~03~5; u i~:s.H. ~;;:~a~.30l Jo~~~~~;:,ka~l. S:fJ1~~ol:-~ m~~~~sl<r,e>l~~~~::.Ui:,2 Ro- :~,;~~:.K}~ot~~~~~~~ ;; 
20.30 dek" g. 15.30, 17.i5, 20 godz. jak wyżej nr 14 MUROWANY domek jed- m 36 16697 g 

norodzinny z ogródkiem 

KOMUNIKAT 
Cukrownia „Strzelin" zawiadamia swoich 
Pracowników kampanijnycti (męiczyz111), że 
";' tYm roku kampa•nię roz;poczyna dni.a 

20 X. l958 ~· De;> pracy należy przyjei.dżać od 

1958WTześnia br„ najpóźniej 27 września 
r; .. Pracownłcy, którzy chcą ze so.ł>ą 

P".zywiezc swoich kolegów do pracy, prooze
~1 s~ o zawiadomienie na'S pocztówką, z po
<laniem daty przyjaz,du, ilości ooób. 

CUKROWNIA „STRZELIN", 
sta.cja i poozta Strzelin. 

5623-K 

PRZETARG 

-------------- bllskAł tramwaju sprze-

1 

SAMOCHOD „DKW" -
dam. Potrzebne mieszka- sprzedam. Stan bardzo 
nie z wygodami na zamia dobry. Lódt, Marcina 16 
nę . Wiadomość ul. Anto- (Julianów) 166811 g 
niegio 6 16626 g MO.T(iCYKL „Jawa" 250 
NOWY dom ject.norodzin- nowy sprzedam okazyj
'rtY 3 pokoje z kuchnią z nie. Łódź, Więckowskiego 
wygodami sprzwam. Nar 57, wejście ze sklepu 
cyz.owa 31 16506 g LisY-=-plesakl -z - racjo
DOM jedno.rodzinny z o- nalnej hodowli sprzedam. 

LóDZIHE PRZEDSIĘBIORSTWO 

TRANSPORTOWE BUDOWNICTWA 

w Łodzi. ulica Karolewska nr 33, 

WYNAJMUJE DŻWIGI 

- nośność 3 tony - zainstalowani~ na 
wozach „Star 20", instytucjom państw::i
wym i uspołecznionym. Informacji udziela 
dział ekspl.:Ja1:acji tel. 381-52 od godziny 
7 do 15. 5604-K 

ZAPISY 

Dyrekcja li Liceum Deólnoksztatcąceao 
dla prócojących w Łodzi ul. Wiąekowskieeo 41 
przyjmuje zapisy ucz.niów do iklas ósmych, 
diziewiątych, dziesiątych i jedenastych 
codziennie od godz. 17 do 20, do dnia 

Kujawa, Pnlewy-~amotul 
grodem, sprzedam, mie- skie, ul. Dworcowa 48 
szkania na zamianę w Ło 
dz! przy ul. Brzezińskiej 
nr 85 16621 

I KUPNU 

SAMOCHOD „Warszawa" 
w idealnym stanie oraz 
taksometr małe „Argo" 
sprzedam. Napierskiego 62 
Retkinia, dojazd tramwa
.i em 19 16344 g 
SAMOCHOD „Super:gór
ny11 z częściami, zamien-
nymi sprzedam. Tuszy1\-

UW AGA! Kupię z paczek ska 39-3 16672 g 
suknie : ślubne, balowe, 
wizytC1We i nylonowy WOZKI i rowerki. dziecię 
1:iul, ul. Obr. Stalingradu ce , ryksze, leżaki, żyran-
32, m. 39, w goelZ. 10-18, dole, piękne modele, przy 

tępne ceny. poleca Lin-
kowski. Piotrkowska 120 
LISY niebieskie do ho
dowli sprze<lam. Trawia

I 

I 

W dniu 14 sierpnia 1958 r. nna.rl, 
przeżywszy lat 71 art. muzyk 

M'łCHAL 

SKONIECZNY 
W Zmarbm tracimy długoletni.ego 
I sumiennego pracownika, wzoroweg• 
kolegę i nieodżałowanego towa.rzysza 
pracy. 

DYREKCJA I RADA l\'IIEJSCOWA 
PAŃSTWOWEJ OPERETKI 

W ŁODZI 

Koledze HENRYKOWI SKONIECZ
NEMU wyra.zy głęb<>ldego współczu
cia. z powodu zgonu 

f) J c A 
składają 

DYREKCJA I RADA MlEJSCOWA 
oraz WSPÓŁPRACOWNICY 

PAJ.'ilSTWOWEJ FILHARMONII 
W ŁODZI 

5620-K 

W dniu 15. VIII. 1958 r. zmarł po 
długich i cięźkich cierpieniach. opa
trzony św. sakramentami nasz naj
ukochańszy mąż, ojciec i dziadek 

S. t P. 

PIOTR KWIATKOWSKI 
miS'lirz tapicerski przeżywszy lat 72. 

Wyprow,adzenl.e drogich nam zwłok 
nastąpi dnia 18. VIII. 1958 r„ o 
godz. 18, z kaplicy cmentarza św. Ro
cha na. Radogoszozu. O smutnych tych 
obn.ędach zawiadamia.ją pogrążeni 
w głębokim żalu 

ŻONA, SYNOWIE, SYNOWE 
i WNUCZĘTA 

Dnia 14 sierpnia 1958 r. zmarł prze
żywszy lat 72 

Tow. ANTONI 
' WROBLEWSKI 

długoletni i ofiarny pracownik 
Za.kładów PrzemySlłu ·wełnia.nego 

„ Wiosna. Ludów" w Łocmi, 
odmacrony Złotym Krzyżem Zasłu&i 

i Krzyżem Bojowników o Wolność 
i Dcm<>kra.cję 

Pog=eb odbędrie się dnia 17 sierpn1i.a 
1958 r„ o god-i. 15, z domu żało,by przy 
ul. Za.kątnej 66 na cmenta.rz na Ma.ni. 

DYREKCJA, PODST. ORGAN. PART. 
oraz RADA ZAKŁADOWA 

ZAKŁADÓW PRZEM. WEŁNIANEGO 
„WIOSNA LUDÓW" W ŁODZI 

ul. Żelłgowsktego 3-5 

I 

NOWOCZESNEGO kroju I PIĘC TROJEK tel. 333-:J~ 
ubrań dams!<.ich, dziecię- wizyty domowe lekarzy 
cych nauczymy szybko o- dziecięcych 1 Innych spe
pntentowanym wynalaz- c!alności czynne calą do· 
kiem. Gwarancja wyucze- he 1;r.t.1 
n!a. Informacje Nawrot GABINET kosmctyC'Zn<J-
32. 15843 G lecz.niczy dr Wlznerowe.i, 

ZAKŁADY WYTWÓRCZE 

APARATÓW TELEFONICZNYCH 

Łódź, ul. Wróblewskiego 16-18 
Ogłaszają 

28 sie!lPnia 1958 r. DYREKCJA 
SPRZEDAŻ .ta 9, Naumowicz. Dojazd WZOREM lat ubiegłych 

tramwajem zgierskim - Dom Kultury Nauczycie-
Wólczańska 140, te1er~n 
326-89 usuwa: p.lamy, bJI" 
ny, mysl"ki, tabuai., krvv i~ 
k:, trądztik. brodawki, ku 
rzajki, piegi, owłosienJe 

III PRZETARG OGRANICZONY 

~~sprzedaż samc1ahJOodu ciężaro-11Vego ma.riki cl C tyPu „Spli'tt", moc sHniika 90 KM, ła
powność 4 t„ cena wywoławcza 8.500 2'ił . 

rzetarg od.będzie się w dniu 1. IX. \ł>r„ 
0 

godz. 11, w ZWAT, Łód:ź, ul. Wróblewskie• 
~0 . 16-~8, gdzie równiei oglądać można oo
p z1enn1e wymieniony pojazd w godz. 9-11. 
~z;y-stępujący do przetargu winni najpói

~1~J na dzień przed przetargiem wpłacić do 

1 
asy zakładowej wadium w wysokcści 
O Pre>c. sumy wywoławczej i posiadać zez

~~051€r!lie na 'kupno, z.godnie z MP nr 5-6, 
6 r„ poz. 353. 5614-K 

ZARZĄD ZIELENI MIEJSKIEJ 

w Łocizi, ul. WoJska Polski.ego 83 
Ogłasza 

PRZETARG NIEOGRANICZONY 

na oczys~zanie ulic i ch:xlników, biegną
~chŁ Przy I>a·rkach i zieleńcach na terenie 
"" Odzi, 

b' W Przeta•rgu mogą brać udział 
0~~r . 'a Państwowe, spółd'zieJ.<:'Ze, 

przedsię
prywatne 

z m<;Iywidualne osoby. 
ocŁą:znie ?<>wierz.chnia uHc i chod'niików do 
k ZY&Zczama wynosi około 500.000 metrów 

Wadratowych. 

n Oferty, w których wiinn.a być podana ce
le~ Jednic151Jko':'1a za 1 metr kwadratowy, na
goZ:. 1&kładao w terminie do 28 sierpnia br., 
W ~~3, w ąekretariacie Dyrekcji ZZM, ul. 

0°J Polskiego 83, z naip-ksem na kopercie: w cz.Y:szczanie ulic". Otwarcie ofert nastąpi 
zdn1u 29.t VIII. br„ o godz. 12. 

ZM zas.rzega sobie prawo wyboru o.fe-
~enta, wz;~lędnie unieważnie.nia przetargu 

ez DOda•ma powOdlU., ~613-K 

przystanek ul. Ziołowa la przy Zarządzie Okrę-

~I Ili APARAT dziewiarski jed SAMOCHOD turystyczno- gowym ZNP Łódź-Miasto 

PD A(OWNICY POSZUKIWANI nopłytowy z wymienną bagażowy nowy marki organizuje kursy języ-
11\A --- plytą oraiz maszynę sane- p 70 (Combi) sprzedam ków obcych dla dzieci w 

czkową 6X80 I 6X35 sprze pilnie. Oglądać Tuwjma wieku przedszkolnym i 

LOKALE I k t k dam. Zielona 7-19 20, tel. 257-25 16519 szkolnym oraz dla mło-
MURARZY, betoniarzy, de arzy, yn arzy, SAMOCHóD---;;M:~ MOTOCYKL --:wF'M" no- cl7.ieży szk·olnej. Zapisy 
dozorcę na etat lub na umowę zatrudni Spół- V-170 sprzedam. Oglądać wy zamienię nu telewizor przyjmuje, informacji u-
dzl.elcze Z1·zesz0~1·e "'udowy Domów Jedno- od godz. 15-17, Buczka rn D" " 1 b · dziel a biuro zo ZNP 

,_,____, 
vu u · urer u „Onon". No Łódź, ul. f'lotrkowska 137, NAUCZYCIELKA 

rodzinnych „Start", Łódź, Pojezierska 50-51. MASZYNĘ szwedzką elek 
2
w
5
·:_

1
ztotno, Partyz

1
a
68

n
5
t
1
ó»gv tcel. 330_77, 306_53 oraz kan. kuje pokoJu sublo~~~= 

16695-G tryezną nową Cyk-Cak i 1 1 III s k ł 
haft sprzedam. Piotrk.ow- MOTO_C.YI~L-,,WF. M" pra e '.Ir. a z 0 Y im .. T. skiego (najchętniej w nu ----------------------- • Kosc1uszkl Łódź, ul. S1en dzle). Wladom<>ść Dubois 
ska 109, lewa oficyna, I wie · nowy (wiśniowy) - kiewicza 46, tel. 322-83 w n~ 18 ' 1680-~ g 
wejście, parter 16824 sprzedam. Koszykowa 14 godz. 8-15. 5504 K POKOJ 

20 
m kw. zamic-

MURARZY-tynkarzy, uczniów mur.-tynkar
skl• - powyżej 18 lat i robotników nie wy
kwalifikowanych na budowy w Łodzi zatru
dni ł,ódzkie Przedsiębiorstwo Budownictwa 
Miejskiego nr 1, ul. Piotrkowska 55 dzial za
trudnienia, pokój 107. Dla zamiejscowych 
hotel i stołówka. 5469-K 

MONTEROW na wod.-kan., monterów na 
centralne ogrzewanie i gaz, malarzy, lastri· 
karzy, parkieciarzy, tynkarzy, murarzy, po
moc murarską oraz robotników nie wykw.~
lif!kowanych eatrudn1 od zaraz Łódzkie 
Przedsiębiorstwo Budownictwa Miejskiego -3. 
ul. Goplańska 28 (Bałuty), dawniejsze Zje
dnoczenie Budownictwa Miejskiego Łódż 3. 
Dla zamiejscowych dobrze wyposażony hotel 
robotniczy. 5575-K 

ŁADOWACZY do transportu zatrudni natych
miast Łódzkie Przedsiębiorstwo Transportii
we Budownictwa w Łodzi, ul, Karolewska 
nr 33. Praca w akordzie - zarobek od 1.200 
do 2 .000 zł. Przyjęcia załatwia dział kadr \V 

godzinach od 7 do 15. 5600-K 

RENCISTOW na pół etatu za'tr.udn:ią na ko
rzystnY'ch warunkach w cha:r.aik:terze pra
cowni•ków fizycznych Zakłady 1"Iięlirne Rzeź
nia, w Łodzi, ul. Inżynierska 1-3. Zgłosze
nia przyjmuje sekcja organiz.a·cji, zatrudnie
nia i płac w godz. od 7 do 15. 5615-K 

STARSZEGO magazyniera z 3-letnią prak
tyką, sumiennego i Z niEnaganną przeszłoś
cią zatrudni naty-chmia.st Łódzka Wytwórnia 
Srodków Odiywqzych w Ł~zi, ul. Wólc.,....ań
ska. 4ą-ł'l. - ~16-K 

MEBLE-i saks<>fonalt-'0- Bałuty 16852 g 
knzyjnie tanio sprzedam. ZWIJARKF,doblachy,-pi nię na pokój z kuchnią 
Tel. 241-43 16812 g lę mechaniczną, wiertar- I. LEKARSKIE ł ~(g~;a~~ó~~~~:_· ~~!~~i~ 
SAMO-CHOD „Mercedes kę elektryczną piersiową skiego 153-37 16781 
V-170" nowy sprzedam. 1 torby monterskie skó- --··------
Łódź, Kadłubka 28, do- rzane sprzedamy. InfO'r- 3 POKOJE z kuch!llią z 
jazd tramwajem 14, kie- ma-cje tel. 479-20 wygodami zamienię na 2 
runek Dąi:>J:owa 16811 l\fOTOCYii:L „DKW NZ" CHOREMU DZIECKU o pokfje rozkładowe Z ku
RADIO ,;Mińsk" z adapte sprzedam pilnie. Jaracza każdej porze udzieli po- chn ą. Tel. 304-89 
rem sprzedam. Ul. w.rób- nr 32, m. 12 16857 mocy Prywatne Pogoto-
lewslcieg.0 Wc"--39 (pierw- wie Dziecięce. Tel. 300-00 
SZP piętro) 16810 g 

1\lOTOCYKL „DKW" 500 WlCZ, skórne, wenerycz-I PRAGA J 
Dr Jadwiga ANFOR0-

w dobrym stanie pilnie ne, kobiece 15.30-19, Pró-
sprzedam lub zamienię _ _ hnika 8 16087 na samochód do remontu. c __________ _ 
Lódż, Podgór.na 55-3 MASARZY przyjmiemy LECZENIE ULTRADZWIĘ 
D'RZEW"o rozbiórkowe i do pracy natychmiast. - KAl\11: ischias, nerwobó
plytkl posadzkowe sprze- Płaca dobra. Zgłoszenia le. reumatyzm, wrzody 
dam.~!. 219~22 16806 g J prosimy kierować Łódź, żolądka, dwunastnicy, a
MASZYNĘ krawie-cką _ Piotrkowska 262 (budow~) stma itp. Dr Szereszew-
„Si-nger" sprzedam. Ster- od godz. 16-20 16706 I ski 17-19, Tuwima 40. 
linga 10, Makowska KOBIETA solid.na do dzie PIĘC PIĄTEK tel. 555-55 
1\1.ASZYNl;;dC>szycia uni- eka na pnychodne po- Prywatne Pogotowie Le
wersalną „Veritas" sprze trzebna. Łódź, Okręgowa karzy Spec,iallstów o każ
d.1m. Zgierz, Lód.zka 82, 3, n\. 2, Michalski dej porze załatwia Wi'-Y· 

____ R~OiME m=J 
PIERWSZA WYPOŻY
CZALNIA poleca suknie 
ślubne l balowe oraz kap 
ki i pel&ynki dla dzieci. 
Obrońców Stalingradu 32 
w god.2inach 10-18 

KRAWIEC przyjmuje po
prawki, reperacje Piotr
kowska 19, poprzeczna o
ficyna parter - Wojcie
chowski 6341 g 

m . 163 16845 g POSzUKUJĘgosposi. Ple LY. domowe. Do dzieci wy 
PlANINO marki ,,For- bania Brzezliny Łódz.k.ie, Jezdżamy natychmiast POSZUKUJĘ wspólnik.a 

16768 g d'> sklepu rzemieślnicze-sler" sprzedam Wierzbo· tel. 41 Dr REICHER specjalista go w de>brym punkcie z 
'"" 11, .b!. 34-13 16847 weneryczne, skórne, i:>lclo małą gotówką. Oferty p:-
MOTOCYKL „Iż" 49 sprze : we (zaburzenia) 8-9, 16- semne „16488" Biuro Og!o 
dam, ul. Gliwicka 12 (przy NAUKA rn. Piotrkowska lł szeń, Piotrkowska 96 
stanek Kolej Obwodowa) vr--sIENKO -specjalista FOTOGltAFiEnagrobk.o: 
Stachur>;kl 16843 g . skórne, weneryczne, wio- we o wysokim połysku -
SPAWARKĘ nową na ar- sów 16-18, Kilińskiego 132 wykonuje Chrapkowski, 
tylcuły z tworzyw sztucz- ZAPISY na nowy rok :óENTYS'r~Paw1ikóWSki Warsz.:>.wa, Wspólna 3.5--15 
nych sprzedam. Łódź, szkolny na Kurs Steno- Sienkiewicza 27, specjal- Informacje listowne 
Roosevelta 17, m . 5 od go grafii, Sekretariackie, Ma ność korony steelonowe, KOL. Grażynę PletNak 

I 
dziny 16-17 16746 szynoplsania, Stowarzysze metalowe wykonuje w stud. UŁ za ubliżenie jej 
ZASTAWĘ na 12 osób ni~ Stenografów Maszy- ciągu doby, mostki i pro· na wieczorku tanecznym 
(srebro) oraz motocykl nistek Pl. Zwycięstwa 2, tezy - termin 5 dni. Re- przeprasza Józef Kłoskow 
„BMW-500" sprzedam. - tel. 273-16, Piotrkowska 831 peracja protez na pocze- ski, Łódź, ul. Mlelczar
~rólQ.Z~l~.k~eiO 71<& iel. 306.-łi, . ;i505 kani\.t. 15015 G skieg;o 6 16816 g 
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w wielkich wydarzeń w Sztokholmie Dlaczego PZKol nie dotrzymuje słowa 
Ożóe i Chromik to murowani kandydaci W!ścigu „Dziennika ~ódzk!eg~·:„~ ko~V:~!~ ' 

przededniu 

w opinii prasy zagranicznej 
Pisma za.gr.anicuie za.mies-z· pewnia, co prawda, że ozuje się 

czaJą obmerne rel.acje pr-.ted lepiej, ale w Sztokholmie na
misl.r!w.st>wami Europy w lek- potka tylu rywali, że je-żeli nie 
k:iej atletyce. W artykułach wylooozy całkowicie kontuzji, 
1yeh omawiane są szanse po- trudno mu będzie -zd-obyć się 
szc:-z-ególnych za.wod.ni1ków. I na._ rr.tut. w granic.ac~t 82 me!rów, 

Wielu dzienn.i.k.arzy pism za- a. ~esmy pewn1, ze rywali Po
granicznych, ?:wlas.zC?..a państw la.ka. stać w·laśnie w chwili <>-
7.a.chodnio-europejskich w oma- boonej na. osiągnięcie ta.kiego 
wianiu ISIZa.ns S?Jloki10Lm.skich w-yniku. 

pi>wie&cialno.śei, jaka spada. na 
niego teraz, gdy wszyscy mó

nie wolno pom1nqc ~;::uty ~~ub~te~:r~:!~g:.udw 
wią o jego ma.rusach. I • t • · sumie miec chyba będ.ziem:1 

przy usta an1u reprezen aCJI pr~~~~,i~~/a~~~~:;e apm 
Eneriria na.s-L-eg1> tr6joskoo7Jka 

Schmidta nie wyczeroa.la się. 
Byla co prawda ob..1.wa, że m '1strzostwa s' w1'ata do tych wszystkich instytucji, n a przedsic;biorstw i zakładów ura-

cy, które zadeklarowaly ofiaIO'" 
wanie nag-rócl o przekazanie i~h 
do redakcji „Dzie.'Ulika Lód.z.kie 

Sch1nidt zbyt często jest eks- · 
pJoa.towany na skoczniach kra- Mal-0 już dni zostalo do przy- pewnil nas, że v.-yścig „Dz.ien-
jowych, ale o•n sam twiet'llzi. iazdu do Lodzi najlepszych ko- nika Lódzkiego" i G\vardii bę
że znajduje się w fm·nde i Pl>- larzy Polski, NRF i Austni. dz.ie ostatnią eliminacją przed 
winien <>deg:rać niepoślednJią. ro- Jeden z kolarzy Austl·ii, Po.stl, wyjazdem na mistrzostwa św!a 
Ję w Szt&kholmie. zgl-OSwny do wyścigu „Dzien- ta do Francji. Wiadomość tę 

Na po-cząiku sil'ZOnu liczyli.ś- nika Lódzkiego", startował O- kilka razy z rzęd;,1 potwierdzi! 
my na F-oika. Czas na. lOO m .statnio w Cho·rzowie. zajmując m. in. „Przei:(ląd Sportowy". A 
10,3 wysuwał go na C'ZOl-O>Vl'l\ lMt- I mie}.sce. Moż.na z tego wniv- tymczasem okazuje się, że 
-eycję wśród sprinte·rów Euro- s~·rnwać, że zawodnicy Austt"ii PZKol. wyznaczył już repreze.n 

go" w możliwie jak najszyb· 
sz:vm czasie. abyśmy mogli urz'i 
dzić ich wystawę w jednym ze 
sklepów przy ul. Piotrkowskiej. 

py. Niest.ety, Foik stra.clł formę, reprezentują wy.soki poziom tacie nasza na mistrz,oscwa 
\Vśroo faworyiów nie brak i nie ma pewności, czy od.Zyska i że powi!U'li świata. Mamy co prawda z.-i-

P<>laków. Spotykamy nazwiska ją za kilka dinj, Za.pewne 1 sam na autostradzie pewnienie, że do Lodzi przy]>1-

m:erpie malerial z Ol!lta!nio ro- Pras.a za.chod.uia iYJmje Ma
zcgranych s.p&l!k.ań w Moskwie komaskiego na faw«i•a. w bie
i Warszawie z udzialem d&Sko- gu na. 800 metrów. Ma.komaski 
nalyeh lekko-a!łelów USA. natomiast móvl'i, że wolałby nic 

być faworytem i nie czuć od-

Wielu z"·ole.nników kolarstwa 
w Lo:lzi informuje nas. że na 
aul:o.~tradzic. na które.i odbęd·l.ie 
się '.!4 bm. wyści;::, prowadzon:? 
są prace ziemne. Dziękujemy 
tkl.l"clzo za· syg:nalizację, aJe po
rozumieliśmy .się już z kiero
vmictwem robót i uzyskaliśmy 
zapewnienie, że trasa będzie 
caUrnv1icie itporzt1dkowana i 
wyścii:( z powodzeniem będzie 
mó>!ł .się odbyć w ustalonvm 

D 
• • • · F warszawskiej w clą wszyscy najlepsi na czele 

Sidły, Chromika, 0-.ioga, KNy6'Z- lł~I e1~1e imprezy W1~~-1-~ci·e. po.tr:a:fi na to odp-o- Lodzi odegrać z kadrowiczami. ale jak oś ud-kowiaka, Makomaskiego, Ruta. i """"'~ 
Schmi>d(a. (trój<Slk.ok), a wśród Porostaje j'6S".wze wiele na11:.:. poważną rolę. chlo na temat te.i ostatnie.: <!li-

kooiet fa- „ 5P0fł0Wf w;!Slk i wiele kOinkurencji do P<AStl w Chm"7.0I minacji. klór.a m_iala być pr::~-
. k N · _ . omówienia. Jest przede WS"LY- wie miał za k:m p:owadzio.na wlasn:e na auto-

\>. 4l":;ej'5 ~. ~ PILKA NOŻNA. III liga. Ork<m stkim Ożóg 1 Krzys!Zkowiatk są kurentów czo- stradzie warszawskiej w Lodzi. 
\: - Stal (Radomsko) godz. 11 boi- . . . . ' łowych naszy-::h Czyżbv PZKol. miał zm!entc terminie. (n) 

tykamy joo- sko przy ul. Wol<>wej, Kolejarz - 1 nasze 7:awodinl~ki. Juz '~e zawodników ja!c decyzjĘ? Wiemy, że przed kc.:l-
na,k n.atZWi.11ka czarni (Kutno) godz. 17.30 ul. Ki-1 wtOl!'ek, tJ. w pierwszym dmu Chwiendacz, Wil dym wv.iazde;n ,5 ą klopoty przy 2 rekordy Pol ski - Sid~y i Chro- lińskiego lea. mi.sfrzostw Europy d0owlemy &i.ę, k 

- mika. Ci dwaj _LKS -: Unia (Racibói:zl. ćwierć- kt-0 sia.nie na. ))Odi.urn zwycię-z- czewsk.i, Kacz- nzys iwaniu paszoortów zagn-
tYP1>Wa•ni są. :f_mał mistrzostw i:".olsk1 Jttnlorów ców w biegu na. 10 km. My mairczy.k. Niestety Kaczmarczyk nicz:nych i że należy zawczasu u
na. lOO-"'rocen.- g'OdZ.. 17.30. Al. Unu 2. h . 1.b . . . • i Wilczewski ze względu na de- .~talić nazwisk.a wyieżdżajacyc:ii. 

" Klasa A. Widzew - Pol0<nia c cie 1 Y!llmy widziec na nim fe.'l:ty ro•.verów musieli wyco- Ale wiemy również z praktyki, 
. . , 
tun1orow towyeh mistnów Europy. (Piotrków) b<>lsko Widzewa, KS Krzysrz.kowiaka i 07.o;ra. (obo- fać się z wyścii;u i AustriiL1': że niemal wszyscy nasi cz.ołowi 

O ile można być pewnym 8Uk Włókniarz - Kutmowianka, ul. jętnie, w. jakiej k0olejn.aści). d k 1 ł 
, • 

ccsów, Chr<miika, to zwycięstwo Kili1iskil:.- '. 188, Metalowiec-Spar- Nasi dlugooystanso•wcy sa, prze- zwyciężył be~apelacyjnie, z· o_ ·o aI'.ze mają już paszporty ~a-
5idly może nasuwaó Jl'l'Wlle <>- ta (Dobrzehn) w Pa1·ku Ludowym, cie'i: murowa.nym.i fawo....,tami. bywając największą ilość punk- ~raniczne i chodzi tylko o dro-
bawy. Sidło .,... osta.t.nim sta.r- Energetyl. - LZS Pławno na $ta- . . . ., tów. bne formalności. 

na ro1meezu 
lekk~atletycznym „~ dionie wojskowym Orła. Początek Oni lxm'tcm ma..yą za S-01>1\ wY- Skoro mowa o kolarzach zci.-

cie w Warsiza.wie leczył kon·hi- _meczów 0 gC>dz. 11. ni-ki, które wysuwają. ich na <ln . ć Jeżeli mistrzostwa Polski ro-
:i1j-0<wany łokieć i nie :rzucał a.ni ŻUŻEL. Tramwajarz - Osbrovia pierwsr.r.e miejsca. :granicznych, należy _na 11 ffil:l ' ze~rane w Warszawie mialv 
ral2lu Jl'l"lllWdziwym OISQlCZe)>em, W II liga, gC><lz. 17 na PlaC'U 9 Maja. J . l' k k . h ze kolarze _NRF zarun:i przyJa- być eliminacja do mistrzost•:v 

Na Stadia.nie Eaildonu rozpoczął 
się wczoraj trój mecz lokkoatle
tyczn:v juniorów Rumunil - CSR 
i Polski. Obo ważniejsze Wyniki 
techniczne pierwszego dnia zawo• 
dów: 

Spale P'~epr0owamał lekki ke- PLYWANIE. Zawody z udziałem . eze1 .w °'". ur~JaO m~s- da dc:__Lodz.i, "?~rtowac,.będą,v: .świata. tp PZKol. pOłpeł.nil za-
11ing - l"Zu·cal drrewnianą dizi- plywaków Belgii Le N age (Bruk- kic-h m<Yremy liC'ZYC U.'\ me>diaJe Szc_ze~u;1e. C1ekaw1 "'ięc t Je sadniczv bląd: trzeba tu przy-
d . . sela) - Orzeł (Łooż) oraz mecz zł<J·!e, srebrne i. br<130owe, to w ste_ smy,1aką fo_rmę zaptezen,u_Ja pomni· ee·, z'e mi"strzost~"a „,„ .. ·at.a ą, p~ypontinaJącą w minuna~- pi.lki w<>dnej ~odz. la basen· na Wi- k<l'T1kurencja.eh kobi-et., Jll!imo Niemcy w e w;"zym .swoim "' " 
nym stopniu o.sllJCZep. Sidło za- dzewie. wzro-stu J><J>ziotmu pol&k.ich za- . · f 1 ,-r ,; · ·roz.!!;rywane b!)dą na trasie w 
------------------------------- star<:ie w P.oJSce. . _ obwodzie zarnlrniętym o profi:u 83 m pp!.: Nagler (Polska) lZ,1, 

Bublil<ova (CSR) l!,L 

Pun kły na wagę złota 

Ważą się losy żużlowców 
»Tramwajarza« stać na drużynę pierwsz.oligo

wą i dlatego raiz jeszcze dopin
gujemy WróżyftE,kiego, Mirow-

Wszyscy twierdza. źe źużlo•.v- skieg-0, Sumió.skiego i wszy.;t
cv Tramwajarza mają powa:i"..ną kich pozostaJych reprezent.an
szan.sę wejścia do I ligi. M:\- tów Tra.mwaj.arza o ambitną i 
wią tak nie tylko dzialact.e żu- zażarta walkę. o każdy punkt 
żlowi, ęle 'również sami zawo- tak bardw pot'l'zebny nie tylko 
dnicy. Tramwajarzowi, ale i całemu 

Dziś na<larza się okaeja, by sportowi żużlowemu Lodzi. 
100.zianie poprawili swoią po- ' Po meczu dzisiejszym już we 
z:vcję w tabelce ligowej. Lod7-ia czwartek, 21 bm., <J godZ. 17.30, 
nie na boisku prz)• Pl 9 Maia Tramwajarz stanie do drugie) 
sootkaią się 0 godz. 17 z :!u- nie tn.'liej ważnej walki. ja.ka 
żlowcami Ostrovi-i. Co prav,da go czeka _w przedostatnim w 
drużyna Ostrovi,I zajmuje osl<tl. tym ~ezom-e mecz~ ligowym. 
nie miejsce w tabeli, ale jo:;t Przec1wn1k1em łodzian . będzw 
zespolem niemniej groźnym oj ,.Skra." z Wars-Lawy, ktora w 
PO'MJ\'i.talych. Łodzianie .spotka-1 pierwszym. spotkmuu. przegn~a 
nie to powi.llJni wy~rać, gdyż w z T~an:iw".liarzem. Ltczymy._ ze 
przeciwnym razie zaprzcpa.szczą lod~~ani~ 1 tym razem powtoczą 
szanse awa111Su ( swoi .~u.,ces. 

• . . Wyniki tych dwóch spotkaf1 
Jeżeli dopingujemy zu:i;low- powi·nny zmienić tabelkę ligo

ców Tramwajarz.a do mak.cl•- wą w tym sensie, żeby Tram
mum wysil.ku, to dlateg-0, że za- waj.arz mógł znaleźć się na. dru 
leży nam bardzo, żeby Lódż A"im m1ejs.cu, oo je.st niemal ró
miała w przyszly1i'. sezonie :z;e-: "".noznacz.ne z awi.msem do I li
.społ w ekstraklós1e. Przeciez g1. Tramwajarzowi pozostanie 
nie po to remontowany będzic wówczas do rozegrania ostatni 
tor. żeby na nim oclby\va.lY .>tę mecz z Kolejarzem Rawicz. 
malo znaczące imprezy, Lóct;: (n} 

Jerzy Hornung (19) 

Ullf Ulia.J.u. 
- W takim raz:e ,goniQinefr musi potSiadać jakąś wad<; kon

isLru•kicyjna„ Skąd pocl10-dz:i ta aparatura? 
- Z .firmy .,Wolf-Ra<lio", panie po:uczniku. 
- Do.nnerwetter, to niem<>żliwe. Firma ta prxxlukuje dosko-

.n.aly E!l)rzęt i, o ile w:em, nigdy n:e :z.darzyło s:ę z jej apa.l'a· 
itam.i nic podobneg·o. Mu.s:el:iście się omylić. 

Porucznik Moe:er był niezadowolony. Straci.t niepotrzebnie 
mas<; C€n.nego ozasu i teraz przez n:euwagę obsługi mus:al po 
raz wtóry p<r.v-tórzyć calą <>;>e~ację. 
Następnego dnia Moser w:az ze swoimi ludźmi pQnown:e 

znalazł s:ę od rana na wyznacz<mych miej~·~ch. Otrzyma1ne 
namiary potw e:·<lZ:ly uzyska;ne pop:zednio wyn:ki pelen,gacji. 
'.Morer orientował s'ę teraz, że coś istotn:e nie bylo w porząd
ku i rozkaz<>ł przeprowa<lz'ć nam'.a:- kont:-o1ny na w!a.sną 
1·adio.slację. Teraz d<>p'ero mógł prre'.wnać s'.ę na \.\"laisne oezy, 
że żaden z gonlo:netrów n:e dawał dokla<lnyoh w.,kaiZ.ań. We 
wszystk:ch tr~'I wy'J)a<l'ka<::h blą<l waha1 !Się w gra1n.kach <>d 
5° do 6°. Teraz wszyslko stalo się ja.sne. 

- Mając tak'.e gon'omel~Y. nigdy nie zloka!izowaliby.śmy 
tajnej stacji - powiooz:a1 M01Ser i dodał odwracając się do 
ob.;Jugi trzec:ego goiniometru: - M!eliście rację, c.hiopcy, to 
jest sabotaż.„ 

P-oruczn'k M«ne:- zwróc'l s'.ę po pomoc do s-zefa Abwehry w 
Paryżu, pułkown:ika ReUin.ga, który ui-zędowal w hotelu „Lu-

wooniczek, niewiele, n4estety, Przed szesctU tyP.;o.dniam1 prE::- falis.tym. Rozgrywanie wyści-
bę.Lziem:v mi~li do J><l'Wied?..enfa.. ze.s PZKol.. Go1ęb~owski, w :gów n.a trasach nie zbliżonych 
Mme Ja.niszew~;;ka, m<l'ie w I przepr(lwadzonym wywiadzie za charakterem do tra.sy mi.strzoo;tw 
skoku w dal Cho.inac'ka. a mo-

100 m rnr.zczyzn: Juske>wla...lc (Pol 
ska) 10.5 (l"'>kord Pol5kil, ;;:te.in 
(Rumunia) 10,7 (rekoJ"d Rumunii). 

że Cfast<Jowska, Figwer w • świata. może tylko polowicz:-11e · I • t sprawdzić formę poszczególnyf:i1 490 m mężczyzn: Dole.i"-i (CSR) 
50,1, l\iarek Jerzy (Polska) 50,2. szczepfo. No i w biegu na 8DO mm s ·1a O z~wodników. Nie.i· eden J·uż ra7• 

ŻMlrnws·ka. i No-"wak<Jowska. I to 'I 
wsi:yst•ko. „ 

1 
i niejeden z dz'alaczy kolar-

Trudmo jest dzisfa.i mówić o nie op aca ••• stwa podkreślał. że właśnie tra 
rnurowa.ny~h ka.n<lydataeh do sa w Lodzi dookona.le nadaje 
tytułu miS>tt"Zów Et!Tom'. Lekko- W błyskawicznym wywiadzie się do te,!!;o. Nadarza się więc 
a,tletv. ka. J·A~t e"""'tem wymier- przeprowadzonym przez „Zycie okazja, żeby PZKol. dotrzyma! 

"-t.::r ""•~...... Warszawy" na teinat kłopotów, .ia ł ·· 24 · · · · nym, ale wybił•n·ie ioidywi<Jual- kie PZPN pt"zeżywa w związku ze 8 owa 1 sle::pnia wysc~g 

Kula kohiet: Soldatova (CSR) 
12,40, Skopkova (CSR) 12,27. 

100 m kobiet: Twardowska (Pe>1· 
ska) 12,1. Makcay (Rumunia) 12,1 
(reko.1·d Rumunii). 

nym, t<Jotei wyniki e"J'~MI() zależa, .zblizając:vm się meczem miedzy- „Dzi'ennika Łódzkiego" i Gw"'" 
<td siz.eregu .,.k<>liu'lin()śei, któroe państWo'9.•ym Polsl'a - Węgry dii. jak' to .7~U.PC\vni~ł prezes Ji'. 
WJ>lywają be?JJ>O~redml<> na T-O'l.- znajdujemy jal>że <losadny obraz Golębi<Jwski. odbyl "ię jako 0-

st-.y,,...1·~<'1·~ ·walki. Di.1ż .... -za.leży stosunków panujcicych 'v naszej statnia eliminacja przed 1n1-

1:rno m z prze>zkot}ami: Józo! 
Tocz.ek (Polska) 4.la,2 (rnko•rd Pol· 
ski), Hankus (Polska) 4.22,9. 

Rzu_t dyskiem mężczyzn: Obtt• 
cho\1.r1cz (Polska) 46,28, Kładek 
(CSR) 45,66. ....... Fo .... " .... ; " czołólvce piłkarskiej. i.vywiad ten t t · · · t w · · równie?: cd taktyki, zwlaszcża, przytaczam~' w całości. s rzos wam.i S\'l"Hl a. yscig ro 

jeśli chodzi <> bie;:i śred!nfo- j „w GKKF spotykamy członka ze.E(rany w kon...l;:urencii między-
<llng<J"<ly9tansG-we. kapitanatu PZPN, Stanisława Szy- na.rodoWei jest imprezą. z kM-

100 m przez plotki: Jurca (Ru· 
munia) 13,D, Klinka (CSR) 14.0. 

.Jesteśmv w przededinitt wiel- ma.niaka. re.i pod żadm•m i:vzględem ni:! 
kich wydarzeń _ JJ'l"lC'l kilk11. - Macie kto!)Oty przed meczem mogą zrezygnować zawodnicv, 
dni. 00 ·WIU.-lit', d<Q nie!l·~ieli, z wę„rami? - pytamy. wybiera.iącv sie d-o Francji. Prze 

1500 m: Ba•ran (Polska) 4.00,S, 
Mellmich (CSR) 4.03,0. 

, - Je3'.zcze jakle! E::ameleonov„'a cież orzv u.st.alan:u kalend.arzv-
21 bm„ lekko~·tl<'Ci sta.crŁaĆ bę- !<>rma pi<k<c·rzy nie po.zwala nam ka S!Joriowe"o PZKol. ZU.''elli'ie 

Skok wzwyż mętcz~·zn: Klicma-n 
(CSR) 1,8;, Sobota (Polska) l,so. 

dii. ?ach~!.., Jl-G,je-dvnki n<11. slacy1n spać spokojnie. W naszych warun "' " 
olimi>iJskim S'tadfoni<> w !ól·t.t"l'k- kach nigdy nłe maż.na być pew- świadQmie wymaczył dzień 24 
holmi4.". JA. NIE. nym formy żadnego .e;\·acza. A ie- sierpni<i. a nie in.ny termin "VC 

Rr.ut oszczep~m: NikiciUci<: (Pol· 
skal G8,S2, Sachomsky (CSR) 63,13. 

s-z,cze do tego kontuzje„. wrześ11iti (bardzie.i nam odn<J-
- Jednym słowem, o hono.rowy · d · I d Szt<1feta 4XJOO m rn~żczyzn: Pol· 

ska 42,8, csa 43,J, Rumunia 43,8. Wczorajsze 
wyniki. ligowe 

wynik nia będ-z·ie łatwo? wia aiacy ze wz,g G u na po_ 
- Na pewno. wę1n·z:v bedą cheie wrót :nłodzieży l'i'zkolnej z f'.'!rii 

i.i przecież zrehabiHbować się po lebnlch), żeby rozegrać wlaśnie 
słabym w;vstqpie w Sztokholmie. w Lodzi wyścig eliminacyjny. 

W rozegranyeh wczoraj me
czach ligowych lJ'idlY następu
jące wyniki: 

Ruch - Craoovia 2:1 (0:1). 
II LIGA: Marymont - Lech 

0:4, Stal (RZ€\Sl.Ów} Unia 
(Racibórz} 4:0. 

- A nasi? 
-' Naszym pi~karzo.m nie zależy 

(poza nie!icz;nyml wyjątkami) na 
grze w drużynie reprezentacyjnej. 
,.Nie -0płac-i 11 się to im ::ti;nansowo. 
Do;póki za-wodnicy nie przestaną 
patneć na wszystko przez pryz
mat •1ZR ile''? - nie będziemy 
mieli do!Yrej piłkl.„ ". 

(szk) 

tetia". Rellin.g .natychmiast skicrnw.al do Brul{J,">eh samocihód, 
który przywiói!: trzy noi„,e gon:omet.r)", wyprodukowane w in
nej firmie. Jeclnoc.i<!eśnic zawiadom:! o s.aibotażu III Od<lzial 
Abwelll'y w Berlinie. który polecił prw;.>rowadzić śledztwo w 
zakladaoh „Wolf-Ra<lio" <lila wykrycia sprawcy sabotażu. 

2 grudnia rn41 roku oddziałek porucznika Mosera mógł na 
no\'."O rozpocząć swoją pracę. W ciągu kilku dni ludziom 
udało sic zlo'.{a!izować dwie stacje nadawcze. Jeclna z nich dzia~ 
lata w dzielnicy Moulenbeck, druga w Etterbeck, w północnej 
czcści Brukseli. 

Po uzyskaniu ścisłych namiarów porucznik Moser udał się 
natychmiast d0 szefa placówki Abwehry w Brukseli, majora 
Mayera, przedstawił mu · wyniki swojej pracy i opowiedział 
o trudnościach, z jakimi spotkał się podcza·s pelengowania tych 
stacji. 

Mayer przyj:\! go ba.rdzo oschle. 
- Nie inlercsują mnie paitskie trudności - rzekł do Mase

ra. - Pańską rzeczą jest zlokalizować te stacje w iak najkrót
szym czasie, a moją wyslac! ludzi , aby :ie zniszczyli. Czy może 
pan stw.icrclzoć. która ze stacji jest PTX? 

- Prawdopodobnie stacja działająca na Moulenb{)Ck. 
- Proszc~ lo dokladnie ustalić. Mnie interesuje tylko PTX. 

Taki otrzymalem rozkaz. Pozostałą stację zlikwiduje pan sam 
lub przy pomocy SD. 

Porucznik Mcser nie znal zakulisowych rozgrywek między 
Abwehrą a SD i nie mógł wiedzieć, co kryje się za słowami 
Mayera. Abwehra zawarła wprawdzie porożumienie z Sicher
heitsdienstem w sprawie likwidacji tajnych stacji nadawczych, 
lecz jednocześnie wszys_tkie zaslugi pr;1gnęła przypisać wyłącz
nie ~obie, dyskred.v~u)ąc służbę · ibezpiecze1'tstwa Heydricha 
w oczach Hitlera, ktory zaczął zarzucać Abwehr-ze, że nie po
trafi pracować dość sprężyście i operatywnie. Dlatego też pul
kownik Bentivegni wydal rozkaz wszystkim szefom placówek 
Abwehry, aby likwidując stacje nadawcze wywiadów obcych, 
przejmowali wszysl:kie dokumenty: jakie się tam mo.gly znaj
dować, nie poz•Nalaiąc na zarekwirowanie ich przez SD. 

w kilka: dni po wizycie porucznika Mosera u majora Mayera 
trzy samochody wyladowane agentami Abwehry w cywilu 
i funkcj,•nariu5zami SD zatrzymaly się w trz~ch różnych punk
tach miast<i, na placu Księżniczki Braba.nlu, przy kościele .Jana 

Wczo::aj otrzymaliśmy jeszcze 
kilka dalszych zglos.zeń. Flota 
z Gdyni piS\Ze, że kolarze ich 
przyjadą w ilości 10 zawodni
ków, na czele z Panek.iem. Zg!o 
sili sie również zawodnicy z. 
łódzkiego Orkanu z Bekiem 
i Bornczem na czele. Zglosil 

Skok w dal mężczyzn: Ot (CSR) 
6,00 ,Jurca (Rumunia) 6,84. 

Sztafeta 4XlOO m kobiet: Polska 
48,4, Rumunia 49,0, CSR 50,2. 

"\\'.Ynl~i po plc1·wszym dniu: 
m~zc~y~ni - Polska - Rumunia 
G4:42, Polslrn - cs:a. 58:~s. CSR -
Rumunia 64 :42. 

W konkurencjach kobiecych 
prowa>di.i csn z Polską 26 :25, i z 
Rumunią 31:20. 

Baptysty i na ulicy de Koehelbriq. Goni0m(Otrz' ści przeprawa· 
dzili ostatnie pomiary kontrolne. Major Mayer '~raz z Moserelll 
i nic;;wicłką grupą żołnierzy udali się 11a poszukiwanie PTX.' 
!"all?-ial" ';'sk'."zywal na kwadrat zabuclowaf1, obejmujący duż:i 
llo_sc ogrodkow działkowych, za którymi ciągnęly się podmiei· 
sk1e sady; Us'alono, że ooszukiwana stacia powinna się brla 
znaJdowac w drugiej willi, licząc od końca malego zauna. 
Przed domem Jakaś stara kobieta sprzatała śnieg. 

- Do diabla, to tu - powiedział Mayer 
- I ja !ak sądzę. · 
- W taK1m razie możemy zaczynać.„ 

* :(. * 
Noc tego .~nia _była wyjątkowo ciemna. Nad Brukselą wisiala 

g.ęsta mgla 1 mzyl drobny lodowaty deszcz. Miasto wydawa~o 
się 'YY!11a!le. Nieliczni przechodnie nie zwracali zupełnie uwa',li 
na ci~zar_owkę wojskową, która zatrzymała się u wylotu zaułka 
w dztelmcy Moulenb~-ck. Agenci Abwehry i żolnierze z pisto· 
lei.ami maszynq\.:vymi przygotowanymi do strzału szvbko obsta· 
w!l1 dom. W willi panowala cina. tylko w oknie na drt.l!:(ini pie· 
trze plo_nęlo światło. Nadszedł Maye· z Moserem. Oficerowie 
trzymali odbezpieczone pistolety w dłoniach. 

- _Wyważać ! - rozkaza.ł l\fayer do agentów stoia,cych przY 
drzwiach. Jeden z nich odstąpi! kilka kroków i przestrzelil za· 
mek. Droga do willi stała otworem. Aaenc[ z JllJoscrem rozbie"li 
si~ po wnętrzu. Kilku z nich pobiegł~ krętymi schodami ·;;a 
gorę. 

Radiolel_egr.af!sta i szyfrantka zwijali wlasnie aparature, gdY 
usłyszeli Jakie~ odgłosy w ogrodzie i przyciszone rol.mowy. 
-. Zdaie się, że mają nas - powiedział spo!·ojnie radiotele-

1traf1sta. clo mloc:Jej kobiety. - Rzuć do ognia wszy3i.!de papie.rY· 
'.5zybc1e.i ! .ra ich przez chwilę zatrzymam. Podszedł do tołu 
i z szuflady wyciągnął dwa pistolety. 

Na dworze rozległy się strzały. 

- Strzelają do drz.wi - rzekla dziewczyna, wrzucaJac do 
o.!l'nia płonącego na kominku kartki papieru zapisane drobnj'Tl'l 
p1sm~m. Potern podeszla do aparatu i kilkoma uderzeniami że• 
lazneJ sztaby zamieniła go w kupę bezużytecznego szmelcu. 

Kroki mężczyzn dudniły już po schodach. 
(C. d. p.) 
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